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CZĘŚĆ BIEUBZĘDOWA
Lwów, 31 sierpnia.

Dwa razy przy wyborze uzupeł­
niającym do Rady państw a z czeskiej 
kuryi większej posiadłości stronnictwo 
konserw atyw ne ofiarowało wiernokon- 
stytucyjnym współzawodnikom swoim 
taki kompromis, jaki ułożony został w 
r. 1879 dla ogólnych wyborów. W o- 
bu razach propozycya kompromisowa 
została odrzucona w sposób stanow­
czy, naw et demonstracyjny. Wierno- 
konstytucyjne stronnictwo chciało w 
ten sposób zanegować polityczny w a­
lor kompromisu z r. 1879 i w  konse- 
kwencyi przedstawić rzecz ta k ,  jak 
gdyby zostało w błąd wprowadzone 
i wyzyskane. Zbliża się teraz trzeci 
z kolei wybór uzupełniający w miej­
sce wiernokonstytucyjnego br. Kotza, 
ale tym razem konserwatyści już się 
nie narzucają, a natomiast strona prze­
ciwna nietylko nie okazuje dawnej 
szorstkości, lecz naw et daje do zrozu­
mienia w organach swoich, że czeka 
na nową propozycyę.

Czy ostatecznie konserwatyści po­
raź trzeci wystąpią z propozycya kom­
promisową lub skorzystają tylko z 
większości i wybiorą własnego kandy­
data, o tem nie zadecydowano jeszcze 
w  Pradze, ale z głosów, które się dotąd 
ozwały, wnosić wypada, że ziści się 
prędzej druga alternatywa. Najśwież­
szy bowiem wybór uzupełniający bę­

dzie miał większe znaczenie niż po­
przednie. Na 92 deputowanych z Czech 
było dotąd 47 wiernokonstytucyjnych 
a 45 konserwatywnych. W tej chwili 
pierwszych posłów je s t  46 a drugich 
45, więc jeżeli m andat po br. Kotzu 
dostanie się konserwatyście, oba stron­
nictwa zrównają się zupełnie. Gdy n a ­
stąpi taka równowaga, Czesi będą bli­
scy niespełnionego dotąd a ważnego 
życzenia politycznego, t. j. będą mo­
gli wziąć udział w delegaeyach wspól­
nych. Presse w sposób poważny i u- 
miarkowany zastanawia się już dziś 
nad tą ewentualnością i przychodzi 
do następującej konkluzyi: „Jeżeli do 
najbliższego wyboru delegatów oba 
stronnictwa przystąpią w równej sile, 
a kompromis nie zostanie zawarty, to 
doczekamy się osobliwego zdarzenia, 
że o reprezentacyi Królestwa Czeskie­
go w wspólnych delegaeyach nie wy­
bór lecz los rozstrzygać będzie. J e ­
dnakże mimo wzajemnego rozgory­
czenia stron, należy liczyć na  kom­
promis ad hoc, aby kapryśnem u lo­
sowi nie została oddaną tak ważna 
rola polityczna. Jasną  jest bowiem 
rzeczą, że taki hazard w ustanowię-i, 7 t
niu reprezentacyi nie odpowiada du­
chowi konstytucyi i nie przynosi za­
szczytu parlamentaryzmowi. Już wo­
bec możliwości takiego zdarzenia na ­
suwa się p y ta n ie , czy stronnictwo 
wiernokonstytucyjne dobrze postąpiło, 
odrzucając dwukrotnie kompromis przez 
przeciwnika ofiarowany. Jeszcze jeden 
m andat stracony w tej kuryi a nie­
mieccy posłowie z Czech zapewne po 
raz ostatni już zasiędą w wspólnych 
delegaeyach, gdzie od zaprowadzenia 
tej instytucyi rozwijali wprawdzie nie 
zawsze skuteczną, ale chlubną dzia­
łalność."

Do zastanowienia i refleksyi jest 
to powód aż nadto wystarczający, ale 
skutek nie je s t  pewny. Stronnictwo

wiernokonstytucyjne popadło w  jakiś 
fatalny obłęd, który zasłania przed 
niem najwidoczniejsze niebezpieczeń­
stwa i straty. W brew przestrogom 
obaliło prezydenturę hr. Coroniniego 
i tem wydało przeciwnikowi swojemu 
bardzo a bardzo ważną pozycyę, wbrew 
przedstawieniom odrzuciło wszelki u- 
dział w gabinecie hr. Taaffego i tem 
ustaliło rządy p ra w ic y , wbrew już 
nietylko przestrogom, lecz nawet w łas­
nym tradycyom i zasadom stawiało 
opozycyę popularnym wnioskom obec­
nego rządu i tem podkopało swoje 
znaczenie w  masach wyborców. Po 
tylu i takich błędach, nowy choćby 
tak jaskraw y, jak  wyzucie się z wpły­
wowej roli w delegaeyach," nie jest 
już nieprawdopodobnym.

Szkoły ludowe w Calicyi.
XI.

(H . S .)  Język polski był w r. 1880/1 
wykładowy ni w 1.186 szkołach ludowych pu­
blicznych a przedmiotem obowiązkowej nau­
ki we wszystkich innych. Rady szkolne o- 
kręgowe wykazały w swych sprawozdaniach 
stan nauki języka polskiego w 2.673 szko­
łach ludowych publicznych, a nie wykazały 
go w 38. Skutek nauki języka polskiego był 
następujący: Vv 949 szkołach poczyniły w 
niej dzieci dobre postępy, w 1.174 dosta­
teczne, w 444 mierne a w 106 niedostatecz­
ne. Zestawienie liczb tych świadczy, ze w 
2.123 szkołach był wynik nauki języka pol­
skiego pomyślny, a w 550 niepomyślny, że 
zatem pierwszy przeważał nad drugim w sto­
sunku 3 86 :1 .  W porównaniu z r. 1879/80, 
w którym ten stosunek określiła cyfra 3-78; 1, 
nastąpiło małe polepszenie stanu nauki ję ­
zyka polskiego w szkołach ludowych publicz­
nych.

Język ruski był w r. 1880/1 w 1.623 
szkołach ludowych publicznych wykładowym, 
a przedmiotem obowiązkowej nauki wszędzie, 
gdzie obok siebie mieszka ludność polska i 
ruska. Rady szkolne okręgowe wykazały w 
swych sprawozdaniach stan nauki języka ru ­

skiego w 1.919 szkołach ludowych publicz­
nych. Skutek tej nauki był następujący: W 
689 szkołach poczyniły w niej dzieci dobre 
postępy, w 956 dostateczne, w 221 m ierne, 'a  
w 53 niedostateczne. Z zestawienia liczb tych 
widać, że w 1.645 szkołach był wynik nau­
ki języka ruskiego pomyślny, a w 274 nie­
pomyślny, że zatem pierwszy przeważał nad 
drugim w stosunku 6 : 1. W porównaniu z r. 
1879/80, w którym stosunek ten wyrażała 
cyfra 5'05 :1, nastąpiło dość znaczne pole­
pszenie stanu nauki języka ruskiego w szko­
łach ludowych publicznych.

Język niemiecki był w r. 1880/1 wy­
kładowym w 41 szkołach ludowych publicz­
nych, a w 217 przedmiotem obowiązkowej 
nauki. Skutek tej nauki był następujący: W 
114 szkołach poczyniły w niej dzieci dobre 
postępy, w 115 dostateczne, w 27 mierne a 
w 2 niedostateczne. Zestawienie liczb tych 
dowodzi, że wynik nauki języka niemieckie­
go był w 229 szkołach pomyślny a w 29 
niepomyślny, że zatem pierwszy przeważał 
nad drugim w stosunku 7‘8 9 : 1 .  W porów­
naniu z r. 1879/80, w którym stosunek ten 
określała cyfra 6*41 : 1, nastąpiło dość znacz­
ne polepszenie stanu nauki języka n iem ie­
ckiego w szkołach ludowych publicznych.

Nauka rachunków stosuje się pod wzglę­
dem zakresu do kategoryi szkół, lecz we 
wszystkich idzie głównie o stronę praktycz­
ną a mianowicie, aby dzieci umiały raźnie 
i dokładnie rozwiązywać zagadnienia rachun­
kowe, nastręczające się w codziennej nieja­
ko praktyce życia. We wszystkich też szko­
łach ludowych publicznych łączą rachowanie 
z pamięci z rachunkiem na tablicy. Rady 
szkolne okręgowe wykazały w swych spra­
wozdaniach za r. 18S0/1 2.703 szkół ludo­
wych publicznych, w których udzielano nau­
ki rachunków z następującym sku tk iem : W 
797 szkołach poczyniły w niej dzieci dobre 
postępy, w 1.192 dostateczne, w 551 mier­
ne, a w 153 niedostateczne. Z zestawienia 
liczb tych widać, że w 1.999 szkołach był wy­
nik nauki rachunków pomyślny, a w 704 
niepomyślny, że zatem pierwszy przeważał 
nad drugim w stosunku 2'84 :1 .  W porów­
naniu z r. 1879/80, w którym stosunek ten 
określała cyfra 2‘30 :1 , nastąpiło widoczne 
polepszenie stanu nauki w szkołach ludowych 
publicznych.

O celu i zakresie nauki dziejów i geo- 
Łratli stanowi kategorya szkoły. W szkołach 
ludowych wydziałowych uczą obu tych przed­
miotów nauczyciele (nauczycielki) zawodowi,

MICKIEWICZ W WILNIE
CzęSÓ d r ug a .

I.
(Ciąg dalszy.)

Niebawem koledzy Zana zaczęli naśla­
dować przykład jego, zaczęli obierać sobie 
Laury i Beatrycze, często zaledwie z widze- 
uia znane, i słali ku nim  platoniczne we­
stchnienia. Najwyższą rozkoszą było przecha­
dzać się pod oknami bogdanki, marzyć i mó­
wić o niej i upatrywać w jej oczach promie­
nie wszelkich doskonałości. Ta to promion- 
kowa , marzycielska miłość otaczała dziwną 
czystością serca młodzieży i strzegła je od 
brudnego kielicha rozpusty.

Ale nietylko miłość idealna polegała 
podług teoryi Zana na promionkowaniu; i 
przyjaźń prawdziwa między mężczyznami była 
również wząjemnem takiem wysyłaniem pro­
mieni duszy ku sobie. Bywało dużo rozpraw 
na ten temat w gronie znajomych Z a n a , a 
o nim samym mówili koledzy „że nietylko 
z oczu ale i z czoła Tom asza, ile .roó był 
otoczony swemi kochanemi dziećmi, wycho­
dziły promienie, które przenikały duszę ka­
żdego, co był sposobny do przejęcia się uczu­
ciem cnoty i piękności, a odbijały się w po­
wietrzu lub gasły, ilekroć napotykały na  zi- 
Bne lub nieczyste serce." Kolegów Zana, 
opromienionych jego przyjaźnią, zwano p r o ­

m i e n i s t y m i ,  a nazwa ta stała się potem 
nazwą całego stowarzyszenia młodzieży. *) 

Nadeszła wiosna 1819 r. Znaczną już 
była liczba kolegów, z którą Filomaci, szcze­
gólnie za pośrednictwem Z a n a , zawiazali 
ściślejsze stosunki. Tę młodzież , a także i 
innych kolegów, których chciano przyciągnąć 
do siebie i bliżej poznać, zaprosili Filomaci 
na koleżeńską, wspólnym kosztem urządzoną 
majówkę. Jest  na  południowo-wschodniej s tro­
nie Wilna, niedaleko brzegów Wilenki , pię­
k n a , górzysta miejscowość Popławy; tam 
miała się odbyć majówka. Oznaczonego dnia, 
ledwie słońce się ukazało na pogodnem n ie ­
bie, zaczęli wychodzić z miasta na ową ma­
jówkę studenci. Szli małymi oddziałami po 
20 do 30 i różnemi drogami, ażeby groma- 
dnem wyjściem nie zwrócić na siebie uwagi 
policyi. Wyszedłszy z miasta śpiewali weso­
łe p i e ś n i . zbierali kwiaty i zrywali gałązki 
świeżo rozpuszczonych krzewów, a tymcza­
sem na Popławach na wzgórzu czekały na 
nich wiadra z mlekiem, biały chleb i świeże 
ciasta. Widok pięknej okolicy i budzącej się 
przyrody, wonny powiew majowego poranka i 
pogodny błękit już same przez się zdolne 
były ożywić i rozochocić serca młodzieży, 
cóż dopiero, gdy zjawił się jej patryarcha, 
Zan , gdy otoczywszy go kołem młodzieńcy 
zaczęli śpiewać chórem rozmaite p ie śn i , za­
stosowane do czasu i okoliczności, i gdy po­
tem nastąpiła sw obodna , hałaśliwa ale ser­
deczna p o g ad an k a , wśród której ten i ów 
z kolegów wydobywał z zanadrza swój wiersz, 
aby go odczytać kolegom i jeszcze większy 
wywołać w nich zapał.

*) Domejko Ignacy. Filareci i Filomaci, 
str. 12.

Znamy jedną z p ie ś n i , którą wówczas 
śpiewano. Streszczała ona w sobie uczucia i 
d ą ż e n ia , któremi Filomaci starali się n a ­
tchnąć kolegów :

Hej radością oczy błysną,
I  wieniec czoło okrasi,
I  wszyscy się mile ścisną,
Bo to wszystko bracia nasi.

Braterstwa ogniwem spięci,
Zdejmijmy z serca zasłonę ;
Otwórzmy myśli i chęci,
Święte, co tu objawione!

Pochlebstwo, chytrość i zbytek 
Niech każdy przed progiem miota,
Bo tu święty ma przybytek 
Ojczyzna, nauka, cnota!

Ale kto jest w naszem gronie,
Pomnij na przysięgę swoją,
I w każdej chwili żywota,
Czy przy pługu czy w koronie,
Niechaj ci w umyśle stoją:
Ojczyzna, nauka , cnota !

Ostatni wiersz tej pieśni wszyscy chó- 
rem powtarzali. Sadzać ze słów Odyńca (K ro ­
nika Rodzinna  1879) autorem jej był Mickie­
wicz. I Zdanowicz, który ją całą podał w swo- 
jem wspomnieniu o Filomatach, Filaretach, 
również uważa ją  za utwór Adama Tylko Do­
mejko mówi o niej tak ,  jak gdyby nie wie­
dzia ł ,  kto był jej autorem. („Śpiewano też 
drugą poważną pieśń, z której pamiętam je- 
dnę tylko zwrotkę"). Ale Domejkę, przez tyle 
dziesiątków lat oddzielonego oceanem od 
miejsca wspomnień młodości i od ludzi, z któ­
rymi w rozmowach mógłby te wspomnienia

wskrzeszać, zawodziła nieraz pamięć, jak to 
sam przyznał. Nie mógł on sobie nawet do­
kładnie przypomnieć, czy ta pierwsza majów­
ka była 1819 czy 1820 roku ; być może iż 
wrażenia z dwóch , trzech majówek zlały się 
w nim na wytworzenie wspomnienia o tej 
pierwszej majówce. Tym sposobem też mo­
żna tylko objaśnić tę sprzeczność z sam- m 
so b ą , w jaką popada Dom -jko, mówiąc raz
0 pieśni Mickiewicza „Hej użyjmy żywota", 
że pamięta doskonale, jak ją  Adam przywiózł, 
jako nowy utwór, na  jM n e  ze swoich imie­
nin  z K o w n a , a drugi raz powiadając, że 
śpiewano ją  na pierwszej majówce. Sprze­
czność na tem polega, że jeśli tę pieśń Adam 
w Kownie n a p is a ł , to nie mogła być ona 
śpiewaną na pierwszej majówce, k tó r a , jak 
wiemy, odbyła się na wiosnę 1819 r„  t. j. 
przed wyjazdem Mickiewicza do Kowna.

Młodzież wracała z majówki upojona 
miłemi wrażeniami, których doznała, a prze- 

j dewszystkiera upojona uczuciem braterskiej, 
koleżeńskiej m iłośc i, którą Filomaci bez 
wielkiego trudu zdołali w niej rozniecić. Ale 
jeżeli każdy z powracających kolegów niósł 
miłe i rozkoszne wrażenia w s e rc u , o ileż 
milszemi i rozkoszniejszemi były wrażenia i 
uczucia tego, który czuł żywiej i głębiej od 
innych, a każde uczucie oskrzydlał fantazyą, 
który patrzał na zapał, jaki jego pieśni wzbu- 

, dzały w młodzieży, którego koledzy zaczy- 
! nali już pokazywać sobie, jako wybrańca muz

1 otaczać atmosferą czci. Każdy wie, że mó­
wię tu o Mickiewiczu. Nie znając tych wra­
żeń , tych majówek, trudnoby nam było zro-

| zumieć genezę „Ody do młodości“.
Pierwsza ta majówka obudziła nadzwy­

czajny ruch w młodzieży. „Wiązali się jedni 
z drugimi, powiada Domejko, ponawiali wie­
czorne przechadzki za miasto i na nich śpie-



mający kwalifikację z przepisanej na to 
grupy przedmiotów. W szkołach niższej ka- 
tegoryi opiera się ta nauka na wyjaśnieniu 
i częściowem uzupełnieniu artykułów treści 
historycznej i geograficznej, zawartych w 
książkach do czytania. Odkąd seminarya na­
uczycielskie zaczęły dostarczać szkołom lu­
dowym należycie przysposobionych nauczy­
cieli i nauczycielek, rozwija się coraz pomyśl­
niej i ten dział nauki szkolnej. Rady szkolne 
okręgowe wykazały w swych sprawozdaniach 
za r. 1880/1 2.483 szkół ludowych publicz­
nych, w których udzielano nauki dziejów i 
geografii z następującym skutkiem : W 682 
poczyniły dzieci w tych naukach dobre po- 
stępy, w 1.139 dostateczne, w 480 mierne a 
w 137 niedostateczne. Zestawienie liczb tych 
dowodzi, że wynik tych nauk był pomyślny 
w szkołach 1821, a niepomyślny w 617, że 
zatem pierwszy przeważał nad drugim w sto­
sunku 2-95 : 1. W porównaniu z r. 1879/80, 
w którym stosunek ten wypadł jak 2'98 : 1, 
nie zaszła prawie żadna zmiana w stanie 
nauki dziejów geografii w szkołach pu­
blicznych.

W równy sposób stosuje się zakres n a ­
uk przyrodniczych do kategoryi szkół ludo­
wych. W szkołach wyższej kategoryi a szcze­
gólniej wydziałowych są do udzielania nauk 
przyrodniczych osobni nauczyciele (nauczy­
cielki) zawodowi. W szkołach zaś niższej 
kategoryi stanowią podstawę tych nauk a r­
tykuły zawarte w książkach do czytania,
które nauczyciele winni w taki sposób wy­
jaśniać i uzupełniać, aby dzieci obznajomiły 
się z najważniejszemi zjawiskami i tworami 
przyrody, przyczem wszelk i systematyczność 
jest  wykluczoną. I  te nauki rozwijają się
dość pomyślnie w szkołach ludowych od
czasu istnienia w kraju dziewięciu sernina- 
ryów nauczycielskich. Rady szkolne okręgo­
we wykazały w swych sprawozdaniach za r. 
1880/1 2.443 szkół ludowych publicznych, w 
których udzielano nauk przyrodniczych z n a ­
stępującym sk u tk iem : w 686 poczyniły w 
nich dzieci dobre postępy w tych naukach, 
w 1.133 dostateczne, w 477 mierne a w 147 
niedostateczne. Liczby te świadczą, że w 
1.819 szkołach był wynik nauk przyrodni­
czych pomyślny a w 624 niepomyślny, że 
zatem pierwszy przeważał nad drugim w sto­
sunku 2 9 2 :1 .  W  porównaniu z r. 1879/80, 
w którym stosunek ten wyobrażała cyfra 
3■ 03 :1, nastąpiło mało znaczące pogorszenie 
stanu nauk przyrodniczych w szkołach ludo­
wych publicznych.

Stosownie do przepisów zawartych w 
planach naukowych mają się ćwiczenia p i ­
semne w języku wykładowym odbywać na 
wszystkich stopniach nauki szkolnej. Celem 
tych ćwiczeń jest podanie dzieciom możności 
wyrażania swych myśli w piśmie, tudzież u- 
kładanie pism najpotrzebniejszych w codzien­
nych stosunkach. Obecnie odbywają się także 
ćwiczenia w większej części szkół ludowych 
publicznych w sposób dość prawidłowy i nie 
dla formy tylko, jak się to działo dawniej. 
Rady szkolne okręgowe wykazały w swych 
sprawozdaniach, za r. 1880/1 2.432 szkół lu­
dowych publicznych, w których te ćwiczenia 
odbywały się z następującym skutkiem : W 610 
szkołach poczyniły w nich dzieci dobre p o ­
stępy, w 1.142 dostateczne, w 526 mierne, 
a w 154 niedostateczne. Zestawienie liczb tych 
dowodzi, że wynik tych ćwiczeń był w 1.752

wano pieśni narodowe”. Filom aci, którym 
chodziło nie o rozmarzenie młodzieży, ale 
przedo.wszystkiem o zachęcenie do poważnych 
m yśli ,  do pracy, do nauki, postanowili sko­
rzystać z niezwykłego ożywienia młodzieży, 
wywołanego pierwszą majówką i zawiązać 
stowarzyszenie, któreby miało za zadanie roz­
winąć i podtrzymać w niej ów poważny kie­
runek.

„Spostrzegli Filomaci, powiada Do- 
mejko, że nie było czasu ociągać się i nale­
żało utwoizyć towarzystwo od razu liczniej­
sze, z zastosowaniem do jego organizacji za­
sad , które z doświadczenia okazały się naj- 
bezpieczniejszemi a zarazem najkorzystniej- 
szami dla nas. By zaś nie osłabić siebie a 
zachować jedność i pewien niezachwiany cel 
raz przyjęty, postanowiliśmy zachować Towa­
rzystwo Filomatyczne tak jak  było, tajemne, 
i ńieprzyjmować do siebie chyba kogo, coby 
z zupełną szczerością i pewnością przyłączył 
się do naszej fam ilii ; ale odtąd Filomaci po­
stanowili szczególnie kierować czynnościami 
liczniejszego tow arzystw a , dla którego po­
trzeba było natychmiast ułożyć ustawy, i dać 
mu nazwisko, coby nie trąciło klubem lub 
konspiracją, albo gotowaniem się do jakich 
niewczesnych, rewolucyjnych ruchów. Jeżow­
ski zaproponował nazwać to nowe towarzy­
stwo F i l a r e t a m i . "

„W pierwszym zaraz artykule ustaw za­
strzeżono, że Filareci nie będą zajmować się 
polityką a głównym ich celem będzie oświa­
ta , n a u k a , wzajemne braterstwo i miłość 
ojczyzny. Towarzystwo dzieliło się na  grona 
czyli oddziały stosownie do gałęzi nauk, j a ­
kim się oddawali jego członkowie i utworzo­
no grona: prawników, literatów, lekarzy, ma­
tematyków i naturalistów. Każde grono mia­
ło swego p re z e sa , sekretarza i skarbnika a

szkołach pomyślny, a w 680 niepomyślny, że 
zatem pierwszy przeważał nad drugim w 
stosunku 2‘58 : 1. W porównaniu z r. J 879/80, 
w którym ten stosunek wyrażała cyfra 2’2 7 :1, 
nastąpiło małe polepszenie stanu tej nauki 
w szkołach ludowych publicznych.

Celem nauki pisania jest  nietylko przy­
swojenie dzieciom pisma dość wyraźnego i 
czytelnego, ale zarazem i staranie o to, aby 
pismo ich było wedle możności kształtne. 
Prawidłowe udzielanie tej nauki natrafia w 
zubożałych okolicach na niemałe trudności, 
ponieważ rodzice, wymawiając się ubóstwem, 
nie zaopatrują swj ch  dzieci w potrzebne do 
pisania przybory. Rady szkolne okręgowe 
wykazały w swych sprawozdaniach za rok 
1880/1 2.702 szkół ludowych publicznych, 
w których udzielano nauki pisania z nastę­
pującym skutkiem: w 1.125 szkołach |poczy- 
nily w niej dzieci dobre postępy, w 1.222 
dostateczne, w 282 mierne a w 73 niedo­
stateczne. Zestawione te liczby świadczą, że 
w 2.347 szkołach był wynik nauki pisania 
pomyślny a w 355 niepomyślny, że zatem 
pierwszy przeważał nad drugim w stosunku 
6-61 : I. W porównaniu z r. 1879/80, w któ­
rym stosunek ten oznaczała cyfra 5'91 : 1, 
nastąpiło polepszenie stanu nauki pisania w 
szkołach ludowych publicznych.

Nauka rysunków jest  obowiązkowym 
przedmiotem w szkołach ludowych publicz­
nych wszelkiej kategoryi, a zakres jej sto­
suje się do kategoryi szkoły. W szkołach 
dwu- i jednoklasowych uczą rysunków line­
arnych w dość nawet małym zakresie W  wie­
lu zaś szkołach , w których nauczyciele nie 
umieją sami rysow ać , odbywa się ta nauka 
dla formy prawie. Rady szkolne okręgowe 
wykazały w swych sprawozdaniach za rok 
1880/1 2,317 szkół ludowych pubhcznycb , 
w których udzielano nauki rysunków z na­
stępującym skutkiem : w  753 szkołach po­
czyniły dzieci dobre w niej postępy, w 1.073 
dostateczne, w 381 mierne a w 110 niedo­
stateczne. Liczby te świadczą, że w 1,826 
szkołach był wynik nauki rysunków pomyśl­
ny a w  491 niepomyślny, że zatem pierwszy 
przeważa nad drugim w stosunku 3’72 : 1. 
W porównaniu z r. 1879/80, w którym sto­
sunek ten określała cyfra 3 38 : 1, nastąpiło 
małe polepszenie stanu nauki rysunków 
w szkołach ludowych publicznych.

I śpiew jest przedmiotem obowiązko­
wym we wszystkich bez wyjątku szkołach 
ludowych publicznych , a plany naukowe 
przepisują , aby w tej nauce doprowadzić do 
poznania nut ,  co nie zawsze jest  możliwem, 
ponieważ rnamy wielu jeszcze nauczycieli, 
którzy się nie uczyli śpiewu z nut. Rady 
szkolne okręgowe wykazały w swych spra­
wozdaniach za r. .1880/1 2.540 szkół ludo­
wych publicznych, w których uczono śpiewu 
z następującym skutkiem: w 1.680 szkołach 
poczyniły dzieci dobre postępy w śpiewie, 
w 775 mierne a w 85 niedostateczne. Ze­
stawienie liczb tyci) wskazuje, że wynik n a ­
uki śpiewu był w 1.680 pomyślny a w 860 
niepom yślny , że zatem pierwszy przeważał 
nad drugim w stosunku 2'95 : 1. W poró­
wnaniu z r. 1879/80, w którym stosunek ten 
mieścił się w  cyfrze 2'18 : 1, nastąpiło ma­
łe pogorszenie stanu nauki śpiewu w szko­
łach ludowych publicznych.

całe towarzystwo głównego prezesa i sekre­
tarza ; wszystkie wybory odbywały się otwar­
cie i większością głosów. Żadnych sekretów 
ni hierarchicznych wymysłów, żadnych zna­
ków, ni ceremonii , mistrzów ni sędziów. 
Ustawy były krótkie i jasne, przyrzekano tyl­
ko przed nienależąeymi do towarzystwa nie 
wyjawiać jego bytu, tak dla uniknienia nie­
przyjemności od strony władz rządowych i 
uniwersyteckich, jako też dla dobra samych 
Filaretów, aby nie szukali chluby z dobrych 
uczynków przed światem , a w cichości od­
dawali się naukom , zachowując między sobą 
zgodę, b-aterstwo i obyczajność. Każdy, kto 
m ó g ł , płacił filareckiego podatku złoty na 
miesiąc, a pieniądze obracano na książki, 
utrzymanie czytelni i niezbędne potrzeby."

„Na posiedzeniach czytano prace w przed­
miotach, które odpowiadały gałęzi nauk nale­
żącej do grona i toczyły się rozprawy w przed­
miotach naukowych i literackich. Członko­
wie nietylko ćwiczył: się w sztuce pisania, 
ale też nabywali daru rozprawiania ustnie 
z umiarkowaniem i jasno w przedmiotach 
częstokroć zaw iły ch ; przestrzegając wzaje­
mnie przepisów dobrego w ychow ania , czy­
stości języka i poprawności stylu.

„Że zaś nie mieliśmy salonów na liczne 
zebrania, i ostrożność nakazywała unikać gro­
madny eh schadzek, mianowano i wysyłano 
na posiedzeniach z każdego grona delegatów 
na posiedzenia innych gron, a ci delegaci 
byli obowiązani zdawać sprawę, każdy przed 
SAojem gronem, z czynności grona, do którego 
byli posłani. Mogli jednak Filareci, którzy 
mieli czasi ochotę, iść na posiedzenia wszyst­
kich gron bez wyjątku, nawet nie będąc de­
legatami do nich, mogli nawet zabierać głos 
na  nich, ale nie mieli prawa mięszania się

SPKAWY ZAGRAIICZIE
(Stosunki angielsko -tnreckie).
Politische Correspondens otrzymuje pod 

d. 22 b. m. następujący list z Konstantyno­
pola :

„Margrabia de Noaiiles z pomiędzy 
wszystkich tutejszych dyplomatów najdotkli­
wiej uczuwa ironię obecnej pozycji. Lord 
Dnfferin oświadczył, że Anglia nietylko na 
niwie ekonomicznej w skutek zwycięztwa wol­
nego handlu znajduje w dobrobycie innych 
narodów' głębokie zadowolenie, ale i na n i­
wie politycznej nie szuka żadnych osobistych 
korzyści, a w Egipcie pracuje tylko dla do­
bra wszystkich narodów. Ambasador francu­
ski nie może oczywiście wobec takich zape­
wnień pozbyć się niepokojących go obaw, 
poczytuje bowiem bezinteresowność Anglii 
ty l.o  za zręcznie przybraną maskę, pod któ­
rą widzi albo protektorat Anglii nad Egip­
tem, albo, co jeszcze gorzej, poufne porozu­
mienie pomiędzy Anglią i Tureyą.

„Sułtan stał się w skutek najśwież­
szych wypadków jeszcze bardziej niezdecy­
dowanym, waha się pomiędzy dwiema osta- 
tecznościami. Nie może do tej chwili oswoić 
się żadną miarą z myślą, że Anglicy zbom­
bardowali Aleksandryę. W jednej z ostatnich 
pogadanek poufnych z Saidem-baszą poró­
wnywał Anglików z rozbójnikami, którzy 
wtargnęli do jego domu. Prezes gabinetu 
tureckiego i minister spraw zagranicznych 
pojmują doskonale, że od uregulowania sto­
sunków pomiędzy Anglią a Tureyą zawisły 
przyszłe łosy państwa ottomańskiego. Przed­
stawiali sułtanowi, że protektorat Anglii nad 
Egiptem nadwerężyłby wprawdzie równo­
wagę europejską, ale mimo to wojny m o­
carstw przeciw Anglii nie wywoła. Wywią­
załaby się ztąd jedynie dla innych mocarstw 
kwestya przywrócenia równowagi, której szu­
kałyby prawdopodobnie w zajęciu dla siebie 
innych części Turcyi, Z innej strony rzecz 
pojmując, przedstawiali mu także, iż porozu­
mienie z Anglią w Egipcie mogłoby w sku­
tkach doprowadzić do odrodzenia całej Tur­
cyi. Najbliższe otoczenie sułtana w pałacu 
walczy energicznie przeciw tym radom i u- 
siłuje przekonać panującego, że Anglicy bę­
dą mieli w Egipcie do przezwyciężenia niez­
mierne trudności, jeżeli Turcya nie wesprze 
ich swojem wojskiem.

„Oba jednak przeciwne obozy zgadza­
ją się na to, iż trudności te a nawet mo- 
żebna porażka Anglików w Egipcie nie przy­
niesie Turcyi żadnej korzyści. Ostrzegają z 
drugiej strony, że w razie ewentualnego zwy­
cięztwa Anglii w Egipcie, E g ip t  osiągDie 
największy rozwój, pomyślność i wolność i 
stanie się w skutek tego punktem atrakcyj­
nym dla wszystkich żywiołów arabskich, jak 
Piemont w swoim czasie był takim punktem 
dla innych części Włoch. Przedstawiając, że 
w skutek tego żadne z plemion arabskich 
nie oprze się pokusie < ddania się pod pro­
tektorat Anglii, twierdzą, żb Anglia już te­
raz zrobiła olbrzymie postępy nad morzem 
Czerwonem i że jednem słowem, po eg ip ­
skiej pryjdzie na porządek dzienny sprawa 
arabska, co może pociągnąć za sobą ostate­
czną zagładę Turcyi. Wielki eunuch Bahrem

do wyboru urzędników w gronach, do któ­
rych nie należeli".

„Z największą łatwością, bez oporu, i ze 
zgodą powszechną, zawiązało się w jednym 
tygodniu kilka gron Filaretów, wybranych 
po największej części między Promienistymi, 
co wzięli byli udział w ostatniej majówce,. 
Kto ich wybrał, kto ich zebrał i urządził, nie 
pytano si ę:  była to sprawa filomacka, dobrze 
ułożona i tak doprowadzona do skutku, że 
każdy z Filaretów, a znalazło się ich do stu 
na pierwszych posiedzeniach, sądził że był 
założycielem towarzystwa. Było jednak wy­
padkiem bardzo naturalnym, że na prezesów 
i sekretarzy pierwszych gron, wybrali F i la ­
reci samych prawie Filomatów, jako prom o­
torów, o których towarzystwie nie wiedzieli, 
ani się jego bytu domyślali. A chociaż Filo­
maci kierowali czynnościami Filaretów i n - 
swoich tajnych posiedzeniach naradzali się 
odtąd głównie nad utrzymaniem między n i­
mi zgody, porządku i uchronieniem ich od zej­
ścia z obranej drogi, starali się jednak jak mogli 
badać ich ducha, zadosyć czynić ich chęciom 
i dążeniom, nie przeciwić się ich słusznym 
wymaganiom.

„Zbierały się tedy grona Filaretów co 
piętnaście dni, niektóre co miesiąc, dla czy­
tania swoich prac literackich i naukowych; 
żyli z sobą wbliższych stosunkach niż z nie- 
należącymi do towarzystwa, pomagali sobie 
wzajemnie tak w utrzymaniu się jak i w na­
uce ; szukali jedni drugich w wolnych od 
pracy godzinach, na zabawie i przechadzkach, 
na których może lepiej objawiały się duch 
i życie towarzystwa niż na posiedzeniach”.

( P S t e  - J a ) a s y  n a s t a w i ł

J ó z ef  T k e t ia k .

aga, osobistość nie bez wpływów, oświad" 
czyi się także przeciw Arabiemu a za p rzy ­
mierzem z Anglią.

„Sułtan tedy znalazł się pomiędzy dwo­
ma ponętnemi dlań obraz mi. W jednym 
przedstawiają mu upadek Anglii, która wzię­
ła rozbrat z całą Europą i wkrótce zostanie 
zaatakowaną przez wszystkie mocarstwa i 
prawdopodobnie porażoną także na  głowę 
przez Arabiego. W drugim, niemniej ponę­
tnym obrazie widzi przymierze z Anglią, 
która nieprzeliczone miliony funtów szterlin- 
gów obróci dla Turcji,  przymierze, w któ- 
rem Turcya byłaby s tarannie pielęgnowaną i 
osłanianą pomiędzy Anglią a Niemcami. T a ­
kim, sennym marzeniom podlegają w ogóle 
wszystkie kola tureckie i potrwa to zapewne 
aż do chwili, w której groźny jaki cios nie 
zbudzi ukołysanych fatalnem hasłem : „Za
późno!"

(Starcie grecko-tureckie).
Do Pol. Corr. donoszą z Aten, że w so­

botę wojsko tureckie w liczbie około tysiąca 
ludzi, wzmacniające się jednak ciągle przy- 
bywającemi posiłkami, zaatakowało stanowi­
ska greckie pomiędzy Zorba i Digani. Woj­
sko greckie stanowiło opór, ale ograniczyło 
się na działaniu obronnem. Ostrzeliwanie 
trwało do poniedziałku. Rząd grecki otrzy­
mawszy tę wiadomość wysłał w poniedziałek 
parowcami Am phitrite  i M iaulis około tysiąca 
ludzi różnej broni do Tsajesi i zarządził 
skoncentrowanie pięciotysięcznego korpusu z 
załóg różnych miast. Gdyby jednak wojsko 
tureckie, jak to zdaje się być jego zamiarem, 
chciało posuwać się d a le j , to rząd grecki 
natychmiast zmobilizuje pięć klas poborowych 
i podniesie tym sposobem stan czynny armii 
z 23 do 40 tysięcy. Król Jerzy, który obec­
nie wraz z małżonką bawi za granicą, został 
przez ministerstwo zawiadomiony, że gdyby 
okazała się potrzeba m obdizacyi, do czego 
nieodzownem jes t  zwołanie Izby, gabinet 
zażąda od niego zezwolenia w drodze tele­
graficznej.

Taką jest  w ers ja  grecka o początku 
zajść pogranicznych grecko-tureckich. W er­
s j a  turecka mało się od niej różni, ale pierw­
szą zaczepkę przypisuje Grekom. Wyjaśni 
się to niezawodnie wkrótce i należy się s p o ­
dziewać, że usiłowaniom dyplomacji powie­
dzie się załatwić pokojowo tę sprawę. Dy­
plomacja przy tej sposobności nie omieszka 
załatwić zaniedbanego dotychczas ostatecz­
nego uregulowania granicy grecko-tureckiej, 
gdyż decyzja względem niektórych punktów 
pogranicznych była dotychczas w zawiesze­
niu. Jednym z takich punktów spornych jest  
Karaliderwent, kawałek ziemi zapewne nie 
wart tej krwi, którą już o jego posiadanie 
przelano.

G rec ja  zdaje się bardzo poważnie za­
patrywać na tę sprawę, gdyż czyni rozlegle 
przygotowania militarne, których jej za złe 
brać nie można, jakkolwiek nie osłabia to 
nadziei pokojowego załatwienia sprawy Zaj­
ścia te zdają się mieć przyczyną czysto lo­
kalną, nie ma dotąd najmniejszych wskazó­
wek po przypuszczenia, że którakolwiek strona 
szuka okazyi do zatargu na  seryo.

(Siły zbrojne Turcyi.)
Bardzo na czasie — pisze Pol. Cor. —  

otrzymujemy od wojskowego znawcy nastę­
pujące studyum o stosunkach wojskowych 
tu reck ich :

Według urzędowych źród> ł w ostatniej 
wojnie z Rossyą maksymalny stan czynny 
armii tureckiej wynosił 490.000 wojska zor­
ganizowanego. Ńa dojście do tej cyfry po­
trzebowała jednak Turcya trzech lat, i woj­
ska potrzebne do walki przeciw małym pań­
stwom słowiańskim i przeciw Rossyi kon­
centrowała bardzo powoli tak w Bułgaryi, 
jak w Azyi mniejszej. Na podstawie ustawy 
organizacyjnej z r 1880 pragnie Turcya do­
prowadzić swoją siłę zbrojną do 1,200,000 
wojska, chciałaby jednak dopiąć tego bez 
powoływania większej liczby klas, od tych, 
które były powoływane w wojnie ostatniej.

Jes t  to prawie zagadką trudną do roz­
wiązania , jakim sposobem Turcya zamierza 
ten plan wykonać, tembardziej, ze w skutek 
ustępstw terytoryalnyeh na mocy traktatu 
berlińskiego państwo tureckie utraciło dwa 
miliony ludności, nie posiada więc teraz lu­
dności mahometańskiej tak w Europie, jak 
w Azyi więcej jak 9 milionów. Kwestya po­
woływania innych wyznań do służby woj­
skowej znajduje się obecnie dopiero w pier­
wszym okresie roztrząsań i narad, i na  wy­
padek wojny w roku przyszłym nie wyszłaby 
z okresu rozpraw tak dalece opracowana, 
ażeby można liczyć na to, iż w pułkach tu ­
reckich znajdą się już także ebrześcianie. 
Gdyby zresztą „niewiernych” przypuszczono 
do służby w taborach, na stacyach i w ogóle 
do udziału nie w czynnej służbie to trudno 
żeby cyfra ich pomnożyła armię do olbrzy­
miej siły 1,200,000 wojska. Musiałaby n a j ­
wyższa władza islamizmu ogłosić wojnę 
świętą, ażeby spotęgować siły swoich zbroj­
nych szeregów aż do tej cyfry, półtrzecia 
raza większej niż osiągnięta w ostatniej woj­



nie. Stosunek wojska do ludności byłby wte­
dy przynajmniej dwa, jeżeli nie trzy razy 
większy od tego, na jaki zdobywają się 
w czasie wojny mocarstwa stojące na wyży­
nach cywilizacyi i postępu.

W celu ułatwienia organizacyi i uru­
chomienia, państwo ottomańskie zostało po­
dzielone na siedem okręgów terytoryalnych. 
Każdy z tych okręgów ma w ystaw ić: jeden 
korpus nizam ów , czyli wojska liniowego i 
jeden korpus redyfów, czyli obrony krajowej 
pierwszej klasy i takiż korpus drogiej klasy. 
Oprócz wymienionych kategoryj, czynnych 
w razie wojny na placu boju, każdy z okrę­
gów obowiązany jest do mustahfis, czyli po­
spolitego ruszenia.

Według planu za tem , odpowiadającego 
na papierze najbardziej postępowym teoryom 
i organizacyom, otrzymałaby Tmcya, 18 kor­
pusów, mających po dwie dywizye. Faktycz­
nie pjden z okręgów, mianowicie siódmy, 
nie został dotychczas stanowczo wcielony 
pod panowanie su ł ta n a , składa się bowiem 
z upornych plemion a ra b sk ic h , w innych 
okręgach tylko nizamy są zorganizowane n a ­
leżycie , redyfy zaś nie mają ani kawaleryi, 
ani artyleryj.

Ponieważ rozlokowanie wojska niezgo­
dne jest z podziałem terytoryalnym, więc. i 
mobilizacya turecka nie może się odbywać 
według nowego planu. Większość wojsk re­
gularnych , czyli nizamów stoi w Europie, a 
zatem daleko od swoich okręgów. Zresztą 
urganizacyę wojsk tureckich paraliżują n ie­
słychanie zawikłania alb ńskie, tunetańskie 
i g reckie , 'a  obecnie hypadki w Egipcie. 
Flota turecka pozostawia również wiele do 
życzenia. Dotychczas przynajmniej do trans­
portu wojsk Turcya używała statków towa­
rzystwa Lloyda.

K R O I I K A
— K om itet pom ocy dla dotkniętej o- 

statniemi powodziamia ludności zawiązał się 
pod przewodnictwem p. Mikołaja Torosiewicza 
w Kohatynie i nadesłał nam następującą ode­
zwę: „Dnia 20 b. m. puwiat robatyński, do­
tknięty został klęską powodzi. Cała południo­
wa część tegoż nad Dniestrem położona dozna­
ła w skutek wylewu wielkich strat. Dziesięć 
miejscowości z powodu gwałtownego przypływu 
wody, w większej części zostało zalanych a 
mieszkańcy, których całe mienie niemal w zu­
pełności zniszczone zostało, zaledwie zdołali 
ujść z życiem. W celu niesienia pomocy nie­
szczęśliwym zawiązał się komitet w Rohatyruo, 
który zarządził na razie najpotrzebniejsze środ­
ki, te jednak zaledwie zaspokoiły najpierwsze 
potrzeby, a wielkiej klęsce, która dopiero teraz 
w całej swej przedstawia się grozie, w zupeł- 
pełności zapobiedz nie zdołały. Aby uzyskać 
szerszą podstawę, dla zbierania środków po­
trzebnych, do niesienia pomocy powodzią do­
tkniętej ludności — udał się komitet, do wys. 
c. k. Namiestnictwa z prośbą, o dozwolenie 
zbierania dobrowolnych składek także i w o- 
kolicznych powiatach, zaś szanowną Redakcję 
uprasza o łaskawe pośredniczenie w zbieraniu 
składek i o umieszczenie tej odezwy w ramach 
pisma swego.“ Ze swojej strony dodajemy, iż 
administracja „Gaz. Lw .“ najchętniej będzie 
pośredniczyła w przyjmowaniu wszelkich dat­
ków na ten cel miłosierny.

— P osłod zen ie  B ady m iejsk iej od­
będzie się pojutrze, w s o b o t ę ,  o godzinie 6 
wieczorem. Na porządku dziennym niezałatwione 
sprawy poprzednich posiedzeń. W zaproszeniu 
p. wiceprezydent miasta pcwiada: „Oznaczam 
dzień ten raz dlatego, że komitet wystawy rol­
niczo-przemysłowej w Przemyślu upraszał o 
odroczenie posiedzenia Rady miejskiej z czwartku, 
jako dnia otwarcia wystawy na inny dzień, a 
powtóre dlatego, ponieważ niektóre znajdujące 
się na porządku dziennym sprawy są tak pilne, 
iż nie dozwalają dłuższej zwłoki. Z tego też 
powodu proszę usilnie o zebranie się w potrze­
bnym do uchwał komplecie.“

( TJ) Muzeum hr. W . D zieduszj ckie-
go we Lwowie wzbogacone zostało nienapo- 
tkanemi dotąd w naszym kraju okazami w dzie­
dzinie ornitologii, a to jaskółką z gatunku zwa­
nego grzebieluchą i cietrzewiem samcem (kogu­
tem) koloru biało szamoa; oraz krzykiem, b e ­
kasem jasno jarzębiatym. Podobna barwa „stro­
ju 11 osobliwie w cietrzewim i bekasim rodzie 
dotąd nie bywała i śmiało twierdzić możemy, 
że podobnych okazów żadne z zagranicznych 
muzeów nie posiada. Jak  w przeszłym roku 
mnóstwo u nas pojawiało się ptaków nurów po­
larnych, tak przy obecnej deszczowej porze w 
znacznej liczbie nadciągnęły białe czaple (ardea 
alba). W  przeszłym roku ze zjawieniem się nu­
rów polarnych, ptaków jak wiadomo stale prze­
bywających jedynie w krainach najbardziej na 
północ wysuniętych, wróżono mroźną i obfitą w 
śniegi zimę, co jednak się nie ziściło. Z obe­
cnego zjawienia się białych czapli, największe­
go gatunku o żółtym dziobie i czarnych nogach 
wtńoskować można, że panujące słoty dłużej 
jeszcze trwać będą, albowiem te białe czaple, a 
osobliwie rybitwy morskie, należące do gatunku 
mew, u nas zwane morskiemi wronami, które

t e s e ta  Lwowska s <toi* BI s

widziano na łąkach wsi Laszek, Srok i Kamie- 
nopola, gdzie wylew Pełtwi obszerne utworzył 
jezioro, nie są stałymi mieszkańcami naszych 
stron, lecz krain przymorskich i wyjątkowo tylko 
w razie mokrego roku porzucają swe ojczyste 
siedziby, dążąc w dalekie strony,, w okolice 
nawiedzone powodzią, instyktem przeczuwają, że 
one sporo dostarczą im żeru.

— Z tow arzystw a leśn ego . Komitet 
wykonawczy, powołując się na rozesłane i ogło 
szone zaproszenie na walne zgromadzenie oznaj­
mia , że zarządy kolei tak Karola Ludwika jak 
kolei czerniowieckiej dla członków towarzystwa 
udających się na zgromadzenie przyznały 33V3 
proc. opustu z ceny zwyczajnych pociągów. 
Członkowie za okazaniem karty legitymacyjnej 
kupują cały bilet I klasy jeżeli jadą wagonem 
II  klasy, zaś l[2 biletu I  klasy, jeśli jadą III 
klasą. Bilety nabyte służą do wolnego powrotu, 
dlatego nie należy ich we Lwowie na stacyi 
oddawać (pod utratą prawa wolnego powrotu), 
lecz przechować i wraz z legitymacyą oddać 
dopiero na stacyi, w której bilet był kupPny. 
Przy tej sposobności podaje komitet do wiado­
mości, że zarząd kolei Karola Ludwika dla 
uczestników wspólnej wycieczki ze Lwowa do 
Przemyśla przyznał następujące zniżenie: dla 
użytku II klasy 50°/0 ; dla jadących III  klasą

Wyjazd nastąpi duia 5 września r. b. 
pociągiem nr. IY, odchodzącym ze Lwowa o 
godzinie 4 minut 33 (czas peszteński). powrót 
zaś z Przemyśla do Lwowa może nastąpić któ- 
rymbądź pociągiem w ciągu, trzech dni.

— O opodatkow aniu  n afty  znajduje 
się w dzienniku urzędowym ogłoszenie krajowej 
dyrekcyi skarbu, na które zwracamy uwagę.

— W iec p rzem ysłow y  odbędzie się
w Przemyślu w najbliższą niedzielę. Zgroma­
dzenie -to, zwołane przez zarząd stowarzyszenia 
lwowskiego „Spójnia11, poświęcone jest rozpra­
wom nad najpraktyczniejszą metodą działania 
w interesie rozwoju i wzmocnienia przemysłu 
krajowego. Na porządku dziennym przemówienia 
trzech referentów: dr. Gustawa Roszkowskiego, 
profesora uniwersytetu lwowskiego, dr. Alfreda 
Zgórskiego i p. Stanisława Niernozynowskiego, 
którzy w imieniu zarządu „Spójni" przedłożą 
wnioski do rezolucyj, nad któremi otwarta bę­
dzie rozprawa. Bilety wstępu będzie rozdawał 
bezpłatnie komitet gospodarczy wiecu przemy­
słowego w Przemyślu. Początek o godzinie 3 
po południu; wejście do lokalu obrad z placu 
wystawy.

== W ybór u zu p ełn ia ją cy  jednego 
członka Rady powiatowej w Brzozowie z grupy 
gmin miejskich rozpisany został na 2 paździer­
nika bieżącego roku. Wybór ten odbędzie się w 
mieście powiatowem o godzinie i w lokalno- 
ściach wskazanych w kartach legitymacyjnych, 
które doręczy wyborcom c. k. starostwo.

* Sam obójstw o. Jan Poluszyński, 60 
lat liczący, ojciec 9 dzieci, handlarz owocami, 
wczoraj odebrał sobie życie w własnem lwem 
pomieszkaniu przy drodze wuleckiej przez ob­
wieszenie się. Przyczyna tego rozpaczliwego 
czynu nic mogła być na razie zbadana

* Zapiski p o licyjn e. Skradziono J. B. 
gospodarzowi w Rzęśnie ruskiej jedną parę 7 
letnich koni o białych tylnych nogach, łącznej 
wartości 100 zł. — J. Ch. zgubił weksel na 
295 zł. z akceptem Arona Dawida Nadia. — 
U pana H. F. 1. 6 ulica Ormiańska pozostaje 
w przytrzymaniu zbłąkany piesek charcik sar­
niej maści.

*** W ezbrań u  rzeka m ała  w  gm i­
nie S topnicach królew skich, w powiecie lim a­
now skim , z a b ra ła  w zupełności dw a m łyny  w o­
dne, które były  w łasnością  w łościan.

*** O strożnie z bronią palną. Dnia 
26 b. m. 22-letni Majer Steinwurzel ze Strze- 
milcza. w powiecie brodzlum, przypatrywał się 
na granicy rossyjskiej strzelającym do tarczy 
żandarmom rossyjskim. Stojący w pobliżu tu­
tejszy strażnik skarbowy przystąpił dc niego z 
zapytaniem, czy i on chciałby może strzelać, 
a otrzymawszy odpowiedź twierdzącą, podał 
Steinwurzlowi swój nabity karabin i pouczył 
go o^sposobie używania tej broni. Nagle w nie­
wyjaśniony dotąd sposób karabin wypalił a kula 
ugodziła Steinwurzia w twarz tak nieszczęśli­
wie, że w 12 godzin później życie zakończył. 
Dochodzenie sądowo-karne zostało zarządzone.

*** W ypadek m orderstw u zdarzył 
się w tych dniach w Lubieniu wielkim, w po­
wiecie gródeckim. Ofiarą jego padł gajowy Iwan 
Macena, którego znaleziono w lesie nieżywego. 
Z dochodzenia okazało się, że sprawcą zbrodni 
jest włościanin z tej samej wsi Mikołaj Niszko, 
który się przyznał, że zabił Maeenę z zemsty, 
albowiem gajowy podał go kilkakrotnie za bez- 
prawue zbieranie grzybów do ukarania i wła­
śnie w dzień zbrodni rano znowu go zaszedł 
przy zbieraniu. Niszko wyznał dalej, że pozba­
wił swą ofiarę życia kilkakrotuem uderzeniem 
pałką po głowie, "a w końcu połamał konają­
cemu ręce. Morderca znajduje się w ręku spra­
wiedliwości.

*** Z w łoki u top ionego włościanina 
Hrynia Markowa z Rybnego, w powiecie stani­
sławowskim, znaleziono w kałuży obok karczmy 
w Pasiecznej. Ponieważ zachodzi podejrzenie, 
że śmierć tego człowieka nastąpiła w- skutek 
czynu karygodnego, zarządzono przeto dochodze­
nie sądowe.
ierpnia 1882.

— S ły n n y  p odróżn ik  po A fr y ce ,
Amerykanin Stanley, oczekiwany jest w tych 
dniach w Bruksdi. Stanley wraca z wyprawy 
naukowej, której celem było zbadanie rzeki 
Kongo i stosunków handlowych w Afryce Środ­
kowej.

— Teatr p o lsk i pod dyrekcyą p. Łu- 
kowicza który tego lata dawał przedstawienia 
w Pawłow'sku pod Petersburgiem, jak donosi 
jeden z dzienników rossyjskich, przybyć ma na 
zimowy sezon do Odessy, gdzie dawać będzie 
po trzy przedstawienia na tydzień w tak zwa­
nym Maryjekiin teatrze.. Teatrowi polskiemu w 
Odessie wróżyć można powodzenie, ponieważ 
miasto to liczy do 40 tysięcy stale mieszkają­
cych w niem Polaków, a pomiędzy nimi wiele 
rodzin zamożnych. Nadto wielu obywateli z za­
chodnich ziem polskich przyjeżdża do Odessy 
w interesach handlowych.

—  Od p iorunu zapalił się dnia 25
b. m. stary klasztor Franciszkański Castagna- 
rizza pod Gorycyą, malowniczo położony na gó­
rze, zarośniętej drzewami kasztanowemu Spo­
dziewano się zlokalizować pożar. W  klasztorze 
tym jest pochowany król francuski Karol X, 
zmarły r. 1836 w Gorycyi.

—  W ielka kurza srożyła się zeszłego 
czwartku w Londynie. Na wybrzeżu morskiem 
zwłaszcza zrządziła ona dotkliwe szkody. Pod 
Liwerpoolem rozbił się i zatonął duński szuner 
Hernoff który płynął z ładunkiem smoły i oleju 
z Archangielu. Załogę jego zabrał na swój po­
kład jeden z parowców holowniczych. Na ka­
nale angielskim musiano zawiesić ruch statków 
pocztowych.

—  W ylew  D n iestru  w granicach ce­
sarstwa rossyjskiego .sprawił również ogromne 
spustoszenia.

- W ypadek ko lejow y. Z Petersburga 
donoszą depesze prywatne, że w nocy na nie­
dzielę na przestrzeni kolei Mikołajewskiej mię­
dzy stacyami Kliu a Reszetnikowo, pociąg po­
spieszny idący z Moskwy wykoleił się, przyczem 
8 osób zostało skaleczonych, dwa wagony zgru- 
chotane a trzy uszkodzone. Przegniłe progi były 
podobno przyczyną wykolejenia.

— O strasznych, spustoszen iach ,
spowodowanych pożarami lasów i torfu w oko­
licach Rygi, donoszą dzienniki tamtejsze. Torf 
pali się w Uexkuellu na przestrzeni pięciu ki­
lometrów.

— Odlot ptaków  już się rozpoczął. Dla 
bocianów i żurawi pora to właściwa, ale wie­
deńska D. Ztg. donosi, że i jaskółki już się 
zabierpją do opuszczenia nas. Znaczyłoby to, 
że będziemy mieli wczesną jesień i zimę.

—  W skutek  p rzerw ania chm ur w 
okolicyjfcSteinbruch na Węgrzech powódź zni­
szczyła 30 domów ze szczętem, przyczem kilka 
osób postradało życie.

— C złonkow ie w ypraw y polarnej 
amerykańskiej statku Jeannette wyjechali w pią­
tek z Petersburga, dokąd przybyć ma w tych 
dniach sir James Gordon Bennett, właściciel 
nowojorskiego Heralda, którego kosztem wspo- 
mniona wyprawa przyszła do skutku i który 
hojnością swą dla celów naukowych zjednał 
sobie zasłużony rozgłos w świecie całym. Pan 
Bennett przypłynie do stolicy nadnewskiej na 
własnym jachcie, którego urządzenie przecho­
dzić ma wszystko, co dotąd w tym kierunku 
zrobiono.

— Dla p alaczy tytoniu smutną wia­
domość podaje Gaz. Odesska. Donosi, iż uro­
dzaj tytoniu w Krymie i Besarabii nie dopisał 
w tym roku

—  M ordercy rodziny Joyce w Mulla- 
gha-Druina, w i/landzkiem hrabstwie Galway, 
według depeszy z Dublinu zostali już wyśle­
dzeni i uwięzieni. Jest ich dziesięciu.

(r.) Zastawa stołu . Dziś, kiedy naj­
mniej wykształcone ludy przynajmniej w Eu­
ropie i Ameryce wiedzą, jak się używa łyżki, 
noża i miski jeżeli nie talerza, łatwo domyślić 
się, że te narzędzia nie od razu stały się prawie 
niezbędnemi w życiu, ale mało komu przyszło 
na myśl dochodzić początków i postępów na 
tej drodze uprzyjemnienia sobie życia. Dowcipny 
tejletonista Ch. Mouselet zajął się śledzeniem 
tej kwestyi w historycznych źródłach tradycyi 
i pisma. Użycie talerzy nie bardzo jest dawne; 
w Eneidzie Wergiliusza czytamy, że towarzysze 
prześladowanego przez Junonę trojańskiego 
emigranta, używali dużych cienkich kawałów 
chleba zamiast dzisiejszych talerzy przy uczcie, 
którą im karpie w tak nieprzyjemny sposób,jak 
wiadomo zakłócały. O tym samym sposobie 
zastępowania nieznanych jeszcze talerzy czy­
tamy nawet jeszcze w opisie koronacyi Ludwika
XII. Po uczcie te plastry chleba rozdawano u- 
bogim. Starożytni nie znali także użycia ser­
wet, co najwięcej osłaniali się brzegami o- 
brusów, jeżeli stół był niemi przykryty.  ̂ Pier­
wsze serwety wyrobione były w Eeims i ofia­
rowane przez to miasto Karolowi VII, kiedy 
się koronował w tern mieście, a dopiero za Ka­
rola bungundzkiego weszły w powszechne u- 
życie. Początek użycia nożów gubi się w naj­
odleglejszej starożytności. Zanim ludzie potrafili 
wyrabiać je z bronzu albo żelaza, potrzeba na­
uczyła ich łupać i szlifować krzemień, żeby nim 
rozdzielać na części mięso zwierząt używanych 
na pokarm i ułatwić tym sposobem pracę zę­
bów. We Francyi pierwsza rękodzielnia wy­

rabiająca noże wzmiankowaną jest w mieście 
Beauyais w dziewiątym wieku naszej ery; w 
tej epoce jeszcze także nie używano w.delcy i 
najwięksi wykwintnisie, nie wahając się przy­
trzymywać palcami mięso, które krajali, ukro­
jone kawałki końcem noża do ust nieśli. Hen­
ryk III  pierwszy kazał robić srebrne widelce. 
W kwestyi talerzy zdaje się, że Chińczycy fabry­
kanci porcelany par ezcellence wyprzedzili Eu­
ropę, chociaż za to pod włględem łyżek i wi­
delców zostali za nią bardzo daleko.

I.
Od pp. hr. Wojciecha Dzieduszyckiego, 

konserwatora pomników i prezesa Towarzy­
stwa archeologicznego we Lwowie i Karola 
Widmanna, sekretarza tegoż Towarzystwa, 
otrzymaliśmy odezwę, którą dopiero dziś o- 
głosić możemy:

„Towarzystwo archeologiczne we Lwo­
wie założone już przed laty pracowało przez 
czas jakiś sprężyście, ale od lat kilku z roz­
maitych powodów przestało dawać znaki ży­
cia; dziś zdaje się, że okoliczności zmienią 
się znowu na korzyść tegoż towarzystwa; 
jest uzasadniona nadzieja, że będzie miało 
środki materyalne niezbędnie potrzebne za 
pomocą których będzie mogło podjąć pracę 
naukową, będzie mogło rozpoznać i opisać 
zabytki sztuki rozrzucone po naszym kraju, 
i będzie mogło grono członków swych i w 
ogóle miłośników sztuki lub starożytności za­
znajomić z postępami, które archeologia po­
czyniła w innych krajach i u innych n a ­
rodów.

Roztacza się przed nami obszerne pole 
działania i naszem zadaniem zbliżyć do sie­
bie minione pokolenia, które zamieszkiwały 
ziemię tę, naszem zadaniem poznać obyczaje 
ich —  a częstokroć ich zabobony i pojęcia; 
przeglądając zabytki, które pozostawiły po 
sobie możemy odgadnąć stopień cywilizacyi 
do którego doszły, możemy się dowiedzieć 
z jakiemi narodami pozostawały w bliższych 
lub dalszych s tosunkach; zkąd przyszły, do­
kąd dążyły, czego się spodziewały? Dobrze 
pokierowane prace nasze mogą nawet zacho­
wać jakby przy życiu pośród nas i pośród 
dzieci naszych, umarłe, szczęśliwsze i s ła­
wniejsze od nas a tak drogie dla nas poko 
lenia, przechowując starannie sprzęty ich i 
dzieła i c h ; one dopiero mogą wlać gorętsze 
życie w historyę pełnej chwały przeszłości 
naszej.

Każdy u siebie, w swoim powiecie, w 
swoim mieście, w swojej wsi rodzinnej m o­
że się przyczynić do postępu nauki i rozja­
śnienia dziejów. Po polach i wzgórzach wzno­
szą się wszędzie mnogie kurhany; podanie 
przezywa je  jednostajnie prawie tatarskiemi 
m o g iłam i; są to jednak naprawdę świadki 
daleko dawniejszej przesz łośc i; usnęły po 
nich. narody, których imienia nie dowiemy 
się nigdy — i później pousypiali tu Cyme- 
ryjczycy bajeczni, Newrowie, o których He- 
rodot prawi, że się przemieniali w wilkoła­
ków; owi Scyci, koczownicy królewscy, któ­
rzy podbili na  lat kilkadziesiąt Azyę i o d ­
parli najazd króla Persów Daryusza; następ­
cy ich Sarmaci, których nazwiskiem szczy­
cili się później i Polacy za Rzeczypospolitej; 
Goci, których państwo rozlegało się po oby­
dwóch stokach Karpat aż do chwili, w któ­
rej Atyla, bicz Hoży, pchnął ich na R zy m ; 
a wreszcie Awarowie i pierwotni Słowianie. 
Najczęściej* nieznajdziemy nic w rozkopanej 
mogile; bywa ona ołtarzem pogańskim tyl­
ko albo strażnicą; znajdujemy jednak w 
mogiłach rozmaite narzędzia i kości, po- 
ezęśri podobne do tych , które się zna- 
chodzą w zachodniej Europie , poczęśri zu­
pełnie różne i posiadające charakter r a ­
czej azjatycki lub południow y; oprócz garn ­
ków i krzemyków znajdują się także zbroje, 
wyroby złotnicze, monety greckie, rzym­
skie i bizantyńskie a czasem, lubo bardzo 
rzadko, perskie mogą nieraz posłużyć do o- 
znaczenia epoki tych zabytków. Rozpoznanie, 
spisanie tych zabytków będzie pierwszem 
naszem, a niemałem zadaniem ; drugiem za­
daniem będzie ochrona mogił przed pługiem 
i rydlem ; a wielką będzie zasługą tego co 
ze starożytnymi pisarzami w ręku, odgadnie 
co jest  scytyjskiem a co gotyekiem,| co jes t  
dziełem złotników Agatyrsów, a co zrohili 
Słowianie gęślarze; cojjest wyrobem tutejszym, 
a co przybyło z za gór i z za morza.

Po czasach _ przedhistorycznych nastę­
pują czasy średniowieczne, które jak wiado­
mo, zaczynają się u nas o wiele później, jak 
na zachodzie, bo dopiero w dziesiątym wie­
ku, z chwilą nawrócenia Rusi na  chrześciań- 
stwo. Chrześeiaństwo to przybyło do nas z 
Bizancyum i najdawniejsze roboty, które się 
u nas znachodzą po cerkwiach, albo czasem 
po kościołach, już ed dawien dawna prze­
niesione z cerkwi, pochodzą z Bizancyum. 
Wpływ bizantyjski nie panował jednak w y­
łącznie, nie panował przeważnie nawet na 
Rusi Halickiej — znamy w stylu bizantyńskim 
cerkiew Narodzenia Pańskiego w Haliczu —



4
ale z W ęgier i Księstwa Krakowskiego wsią­
kały do nas zawczasu pojęcia i obyczaje za­
chodnie i ztąd to pochodzi, że najdawniej­
sze murowane zabytki, które się u nas zna- 
chodzą, mają podobnie jak  na zachodzie po­
mniki współczesne lub nieco wcześniejsza, 
charakter rom ańsk i; znany w tym stylu ko­
ściół św. Stanisława, niegdyś cerkiew św. 
Pantalemona pod Haliczem i jeden  mur w 
zamku Oleskim; zuajdziemy niezawodnie wię­
cej pomników takich na Kusi i rozpoznaw­
szy je uważnie, będziemy mogli wiedzieć, 
zkąd styl romański przyszedł do nas, kiedy 
zaszły aż tu te wpływy zachodnie, i kiedy 
późniejszy gotycyzm styl romański wyrugo­
wał? A stało się to u nas niezawodnie póź­
niej jak  w Niemczech, później nawet jak  w 
nadwiślańskiej Polsce.

Jeżeli w trzynastym, a może jnż i w 
dwunastym wieku murowano u nas gdzie­
niegdzie okrągłe luki i sklepienia romańskie, 
gmachy takie ciosowe lub ceglane były u 
nas zawsze rzadkiemi wyjątkami. I  książę i 
bojar i kupiec mieszkali w drewnianym dwo­
rze otoczonym wałem ziemnym, i liczne roz­
rzucone po Kusi horodyszcza są po najwięk­
szej części zabytkami z czasów książąt dziel­
nicowych. Wielką by miał zasługę ten, eoby 
odnalazł i odkopał dawne książęce dwory w 
Haliczu, Przemyślu i Trembowli, położone w 
nizinach a wcale różne od późniejszych zam ­
ków z czasów Rzeczypospolitej.

Dopiero za czasów Władysława Jagiełły  
nastało 11 nas więcej nieco gmachów m uro ­
wanych, i odtąd cegła zastąpiła cios, którym 
się posługiwali książęta Halicko-Włodzimirs- 
<7 przy nadzwyczaj r-adt'ich murowanych bu­
dynkach swoich; odtąd dźwigały się po wzgó­
rzach zamki wielkie i obronne, a kościoły 
budowane podobnie jak w Krakowie goty­
cyzmem nadwiślańskim z czerwonej cegły 
stanęły po niektórych miastach. Nie możemy 
taić, że gotyckie zamki i gotyckie kościoły 
należą u nas  do wieikieli rzadkości; są j e ­
dnak. i należałoby się wiedzieć gdzie są, o 
ile je  za późniejszych czasów zeszpecono, i 
o ile zostały gdzie niegdzie wśród jezuickich 
budowli ślady gotycyzmu.

Gotycyzm miał w Polsce charakter wła­
sny, rodzimy, poważny i organiczny ; odro­
dzenie gotowe przywi/ziono z Włoch za cza­
sów Bony, i przywiózł je  znakomity budo­
wniczy, który pracował niegdyś około pałacu 
Dożów w Wenecyi, Bartolomeo da Fireuze. 
Ztąd to dźwignęły się zrazu w różnych miej­
scach Polski wspaniałe i estetycznie wykoń­
czone dzieła jako t o : u nas na Rusi graby 
Sieniawskich w Brzeżauaeh i cerkiew Woło­
ska we Lwowie. Ztąd to jednak poszło w 
dalszym ciągu, że rozwielrnoiaił się u nas  
bezmyślny barok, tak zwany styl Jezuicki, i 
że ogromna przewaga kościołów murowanych 
na Rusi uieodpowiada wymaganiom czyste­
go g u s tu ; czasem jednak, jak  naprzykład w 
Bołszowcu kościół i klasztor Karmelitów, od­
znaczy się i późniejszy budynek wytworniej­
szym gustem, a zawsze fimdacye znakomi­
tych mężów za dawnej Rzeczypospolitej go­
dne przechowania, tern bardziej, że można 
po nich znaleźć ciekawe grobowce i konter- 
fekta, a czasem wytworne, czasem nawet zna­
komite obrazy włoskiego, albo flamandzkie­
go pędzla, albo wyszłe z pracowni Leksy- 
ckiego, Kupeekiego i Czechowicza.

GOSPODARSTWO I HANDEL
Wystawa w Przemyślu.

i.
(Z .)  Dzień dzisiejszy zapisze się pa- 

miętnem słowem w ekonomicznem życiu 
Galicyi. O twarta dziś uroczyście w P rze ­
myślu wystawa rolniczo-przemysłowa będzie 
illustracyą tego, cośmy na tem polu ostat- 
niemi czasy dokonali. Jeżeli powszechne 
wystawy światowe otwierają szranki szero­
kiego spółzawodnictwa pracy i wynalazków 
pomiędzy państwami i narodami, to wystawy 
okręgowe w swoim właściwym zakresie w 
szczupłych swych ramach niemniej przy­
noszą pożytku. Są one reprezentantami tej 
mrówczej drobnej pracy, z której ostatecznie 
tworzy się wielki postęp wszechświata. Wy­
stawy okręgowe uwydatniają szczególniejsze 
bogactwo pewnych s tref  kraju i podjętą ce­
lem wyzyskania tegoż pracę w rozmaitym 
kierunku. Są one zatem na torze postępu 
niejako drogoskazami, pouczającemi, w jaki 
sposób pracę do miejscowych zastosować 
warunków i skutkiem tego jak najobfitszy 
plon pracy tej uzyskać.

Obecna wystawa przemyska ma wsza­
kże o wiele większe jeszcze znaczenie niżeli 
zwykłe wystawy okręgowe. Z wielu wzglę­
dów uważać ją można słusznie za wystawę 
k r a j o w ą ,  gdyż niektóre i to najważniejsze 
jej działy obejmą produkcję całego kraju, 
jak n. p. przemysł domowy, chów bydła, 
przemysł górniczy i t. d. Do działu maszyn 
i narzędzi rolniczych przypuszczono nawet

fabrykantów zagranicznych, pomimo odzywa­
jących się przeciw temu niektórych głosów 
opozycyjnych. Naszem zdaniem nie ma oba­
wy aby maszyny i narzędzia rolnicze fabryk 
zagranicznych na wystawie przemyskiej m o ­
gły w czemkoiwiek prz-nieść uszczerbek 
wyrobom kraj o u ym. Przeciwnie, jak każde 
spółzawodnictwo, pobudzą one fabryki krajo­
we do tem gorliwszej pracy i do dokładniej­
szego w yrobu . a przedstawiając niejeden 
zapewne wzór ulepszonej konstrukcji, staną 
się dla krajowców pobudką do dalszych u- 
lepszeń i postępu. Słuszna zresztą, ażeby 
kraj przeważnie rolniczy, jak przywykliśmy 
nazywać Galicję, miał sposobność korzysta­
nia w jak najrozleglejszej mierze z tego 
wszystkiego, co ku ułatwieniu pracy rolni­
kowi duch czasu wymyślił i udoskonalił.

Zapatrując się na wystawę przemyską 
jako na wystawę k r a j o w ą ,  schodzimy m i­
mowolnie na pole porównań i zestawiamy ją 
w myśli z ostatnią wystawą lwowską z roku 
1877 Ta nasuwa się samo przez się pyta­
nie, czyż podobna, aby w okresie lat p i ę ­
c i u ,  w tak stosunkowo krótkim przeciągu cza­
su mógł kraj w jakimkolwiek względzie o 
tyle postąpić , aby wystawa przemyska m o­
gła nam przedstawić coś nowego i czegoś 
nowego nas nauczyć, aby mogła przynieść 
tyle pożytku, ile przed laty pięciu przyniosła 
wystawa' lwowska nad wszelkie nawet spo­
dziewanie. Pesymistyczne te głosy co do 
wystawy przemyskiej słyszeliśmy z wielu 
stron powtarzane — ale bez gruntownego 
zgłębienia rzeczy — tak tylko juk echo za 
innemi. W arto  więc nad tem bliżej się za­
stanowić, czy G alic ja  postąpiła w prze­
ciągu ostatni h lat pięciu, od czasu wysta­
wy lwowskiej, w rolnictwie, w przemyśle., 
lub na któremkolwiek bądź polu gospodar­
stwa krajowego o tyle, ażeby wystawa prze­
myska dzisiejsza miała uzasadnioną racyę 
bytu? W rolnictwie, przyznajemy, postęp nie 
mógł być wielki. Gospodarstwa wielkie za­
prowadziły już u siebie cd dawniejszych lat 
system postępowego rolnictwa, który nie 
mógł się o wiele jeszcze ulepszyć w ostatniem 
pięcioleciu. Włościanie zaś gospodarują spo­
sobem tradycyjnym, niezmieniającym się co 
lat pięć. W  dziale płodów rolnych nie spo­
dziewamy się zatem ujrzeć w Przemyślu 
wiele więcej lub czegoś lepszego jak na wy­
stawie lwowskiej. Tylko chów bydła podnosi 
się u nas znakomicie i widocznie z dniem 
każdym, skutkiem starań  naszego Towarzy­
stwa gospodarskiego, za pomocą na ten cel 
udzielonych subwencyj ze skarbu państwa. 
Jakoż sądząc z lego, co zapowiedziano, wy­
stawa bydła w Przemyślu będzie o wiele 
liczniejszą i świetniejszą, niż we Lwowie 
roku 1877, gdyż zgłoszono, o ile wiemy, o- 
koło 500 sztuk bydła rozpłodowego ras u- 
szlachetnionycli z całego k ra ju ,  tak w ło ­
ściańskiego jak i z większych obór.

Jeżeli wszakże w dziale gospodarstwa 
rolniczego, jakby się zdaw ało , tylko dział 
bydła a może i koni, przewyższy wystawę 
lwowską r. 1877 to inaczej zupełnie ma się 
rzecz z przemysłem w ogóle Fabrycznego 
przemysłu Galicya nie wiele posiada, ale 
przemysł domowy i rękodzielniczy uczynił 
od czasu wystawy lwowskiej ogromne postę­
py, a pobudką ku temu była właśnie taż 
wystawa, i jej to zawdzięczać mamy ruch 
na tem polu obudzony. Ona zwróciła uwagę 
na znajdujące się u nas siły i czynniki, 
oczekujące tylko pobudki, poparcia i umieję­
tnego kierunku, aby się pomyślnie rozwinąć. 
Zbudziła ona, można powiedzieć, z letargu 
niejedną gałęź przemysłu, mogącego krajowi 
obfite plony i wielkie przynieść pożytki. Że 
tu "wymienimy naprzykład tylko tkactwo n a ­
sze, nasz przemysł górniczy i t. p. Dzisiaj 
znajdziemy w Przemyślu owoce ziarna za­
sianego przez nią na polu krajowego prze­
mysłu, a wystawa przemyska będzie nowym 
dalszym bodźcem na tych drogach, i dlatego 
to tak wiele się po niej spodziewamy i tak 
serdecznie ją  witamy.

* Medale dla w y s ta w c ó w .  Wysokie 
c. k. Ministerstwo handlu, polegając na opinii 
Izby handlowej i przemysłowej we Lwowie, 
zezwoliło wyjątkowo na przyznanie 15 s reb r­
nych i 30 branżowych medali jako nagród 
państwowych dla działu przemysłowego wy­
stawy. Ministerstwo wkłada w niniejszym 
"wypadku odpowiedzialność na Izbę handlo­
wą i przemysłową za prawidłowe użycie na­
gród państwowych i postanowiło oraz, aby 
Izba w tym celu wybrała mężów zaufania, 
którzy jako delegaci Ministerstwa handlu 
winni brać udział w naradach kom isji s ę ­
dziów, o ile chodzi o przyznanie nagród 
państwowych. Na posiedzeniu Izby handlo­
wej z 29 b. m. wybrano delegację, złożoną 
z trzech członków, mianowicie prezydenta 
Izby p Simona Edwarda, członka Izby p. 
Gromana Karola, radcę ces. p. Maksymiliana 
Bodyńskiego. Delegci niezwłocznie udali się 
do Przemyśla.

0STATUA POCZTA
Dotychczasowe dyspozyeye wydane w 

sprawie p o d r o ż y  N a j j .  P a n a  d o  T r y e -  
s t u  w'skazują-, że M onarcha, udając się na 
wystawę tryesteńską, zwiedzi zarazem połu­
dniowe prowineye monarchii, mianowicie: 
Styryę, Karyntyę, Krainę i całe wybrzeże. 
Według Presse, w podróży tej towarzyszyć 
będzie Najj. Panu prezydent ministrów hr. 
Taaffe. W Tryeście zapowiedź przy bycia Najj. 
Państw a i Najd. Cesarze w iczos twa wywołała 
ogromną radość. Przygotowania, w celu go­
dnego przyjęcia Najdostojn. Gości, czynio­
ne są z podwójną gorliwością. Niemniej z o- 
kolic i miast, przez które będzie przejeżdżał 
Najj. Pan, udając się do Tryestu, nadchodzą 
doniesienia o wspaniałych przygotowaniach 
i projektowanych uroczystościach, które pra­
wdopodobnie nie ustąpią w niczem zeszło­
rocznym owacjom urządzanym, podczas po­
dróży Najj. Pana po Tyrolu i Yorarlbergu.

Z zagranicy ciągle jeszcze nadchodzą 
doniesienia o uroczystych obchodach d n i a  
u r o d z i n  N a j j .  P a n a .  Dziś otrzymujemy 
takie doniesienia z Pe te rsburga  i Aleksan- 
dryi. W Petersburgu na  cześć Monarchy 
uustryaekiego dany był obiad galowy, na 
który otrzymali zaproszenie członkowie ro­
dziny carskiej, urzędnicy ambasady austrya- 
ckiąj, generalicya i t. d. W czasie uczty car 
Aleksander wzniósł toast za zdrowie „dro­
giego przyjaciela i sprzymierzeńca Najj. Ce­
sarza i króla Franciszka Józefa", na  który 
odpowiedzieli obecni t rz jkro tnem  „hurra!"

Bardzo uroczyście obchodzono dzień 
.18 sierpnia w Aleksandry i. Na pałacach kon­
sulów i na  okrętach stojących w porcie po­
wiewały chorągwie. Na pokładzie fregaty 
Laudon  odbyła się msza, na której były e- 
becne władze miejskie i wielu poddanych 
austryackich.

H r .  T a a f f e  wyjechał onegdaj z Wie­
dnia na  dni kilka do Ellischau, zaś p. mi­
nister rolnictwa hr. E a  1 k e n h a y n  do Styryi.

Według dzienników wiedeńskich obra­
dy nad p r z y s z ł o r o c z n y m  b u d ż e t e m  
rozpoczną się dopiero po powrocie wszyst­
kich ministrów. Najpierw zostanie ułożony 
ze względu n a  zbierające się w październi­
ku deiegacye budżet wspólny a następnie 
dopiero budżet przedlitawski.

Polic ja  wiedeńska uwięziła dotychczas 
10 osób poszlakowanych o u d z i a ł  w a g i  
t a c y a c h  s o c y  a i i s t y e z  n y c h  i zama­
chu dokonanym na  Merstailingerze.

Corr. W illi, podaje o aresztowanych i 
o przebiegu przesłuchania ich przez władze 
następujące sprawozdanie :

Hotze jest intelektualnym sprawcą zbro­
dni usiłowanego rabunku, a Engel i Dom es 
otrzymali polecenie dokonania tego zbrodni­
czego czynu. Pfleger najgorętszy wyznawca 
idei anarchicznych, podjął się sam ode­
grać czynną rolę w zamachu, w skutek cze­
go Domes cofnął się. Hotze był już zeszłe­
go roku skazany przez sąd krajowy w Gra- 
cu na sześciomiesięczny areszt za ag itac je  
socjalistyczne. Józef Peuckert jest  człowie­
kiem intelligentnym, znanym dobrze jako 
socyalista w Szwąjcaryi, Niemczech i F ran- 
cyi. Większa część oskarżonych złożyła wy­
czerpujące zeznania.

Prezes policji K r t iczka-Jadon , otrzy­
mawszy już w pierwszych dniach b. m. do­
niesienie, gdzie należy poszukiwać sprawców 
tej zbrodni, utworzył z kilku urzędników po­
licyjnych komitet, który śledził winnych z 
największą przezornością. Wstrzymywano się 
jednak z aresztowaniem, ponieważ nie wie­
dziano jeszcze, gdzie są Engel, Domes i 
Hotze. Dopiero po stwierdzeniu, że Hotze u- 
ciekł do Ame yki, Engel do Pesztu, a .Do­
mes do Szląska, i po zawezwaniu władz 
sziąskich i węgierskich do ich ujęcia, a re ­
sztowała policja resztę zbrodniarzy, m ie­
szkających w Wiedniu.

Przesłuchanie aresztowanych wykaza­
ło najzupełniej, że zbrodni tej dokonała 
grupa robotników7 radykalnych, Hotze-Peu­
ckert. Grupa ta postanowiła sobie dla urze­
czywistnienia swych socjalistyczny zh celów 
dojść do pieniędzy, choćby nawet drogą po­
spolitych zbrodni.

O przebiegu onegdajszego z e b r a n i a  
r o b o t n i k ó w  w i e d e ń s k i c h  zwołanego 
w celu oświadczenia się w sprawie napadu 
rozbójniczego na Merstallingera , odbieramy 
dzisiaj następujące szczegóły. W zebraniu 
wzięło udział około 2000 osób, należących 
do dwóch obozów umiarkowanego i anarchi­
cznego. Pierwszy chciał wyrazie oburzenie i 
pogardę dla tych wszystkich , którzy dążą do 
osiągnięcia celów socyalistycznych zapoinocą 
środków zbrodniczych; anarchiści przygoto­

wali natomiast oświadczenie, w którem po­
wiedziano, że przed ukończeniem procesu n a ­
leży wystrzegać się czynić socjalistom za­
rzuty w rodzaju tych , jakich nie szczędził 
im znany komunikat policyjny. Ani jedno ani 
drugie oświadczenie nie zostało oddanem pod 
głosowanie, gdyż, nim jeszcze zebranie ukon­
stytuowało się , anarchiści wywołali ogromne 
zsmięs?anie, tupiąc nogami, hałasując i nie 
chcąc dopuścić do wyboru przewodniczącego. 
Obecny komisarz rządowy starał się przy­
wrócić porządek i zniewolić niesfornych do 
przyzwoitego zachowania, gdy jednak wszy­
stkie jego zabiegi nie odni sły pożądanego 
sk u tk u , rozwiązał zebranie i wezwał obe­
cnych do rozejścia się, grożąc zarazem , że 
gdyby zebrani nie usłuchali tego wezwania, 
będzie zmuszonym uciec się do energiczniej­
szych środków. Stanowcze wystąpienie komi­
sarza poskutkowało, gdyż zgromadzeni robo­
tnicy rozeszli się w porządku.

G e n e r a ł  A l b e d y ń s k i  powrócił we 
wtorek do Warszawy z zagranicy.

A m b a s a d o r  f r a n c u s k i  w P e t e r s ­
b u r g u  Jauros udaje się na dłuższy urlop i 
prawdopodobnie nie powróci już na  swoje 
stanowisko.

Gabinet D uderca  zarządził zupełne 
r o z b r o j e n i e  o k r ę t ó w  w o j e n n y c h  
f r a n c u s k i c h ,  kióre z powodu wypadków 
egipskich powołano do służby czynnej. Roz­
porządzenie to zostało już wprowadzone w 
wykonanie. ___________

W części nakładu poprzedniego num e­
ru zamieściliśmy telegram londyński, dono­
szący, że syn królowej Wiktoryi Leopold 
K s i ą ż ę  A 1 b a n  y c i ę ż k o  z a c h o r o w a ł ,  
doznaje gwałtownego k rw io toku; s tan  jego 
budzi obawa, królowa powstrzymała z tego 
powodu wyjazd do Balmoral.

Tenże telegram doniósł, że z m o w a 
k o n s t a b l ó w  w Llmerick ustała i konsta- 
blowie pełnią nadal swe obowiązki.

Dziennik rzymski Pungolo douosi, że 
w dniu 24 września odbędzie się w i e l k i  
k o n s y  s t o r  z, na którym prekonizowaui będą 
arcybiskupi neapolitański i wiedeński a dr. 
Strossmayer otrzyma kapelusz kardynalski.

W edług jednego z telegramów rzym­
skich n u n c j u s z e m  w P a r y ż u  ma zostać 
Eende, arcybiskup BeneweDtu.

I z b y  r u m u ń s k i e  mają być zwołane 
w początkach października na ostatnią sesyę 
w tej kadencji. Sesya trwać będzie do lu­
tego.

Dzienniki angielskie odzywają się bar­
dzo niechętnie o k o n w e n c j i  w o j s k o w e j  
a n g i e l  s k  o - t u r  ee  ki  ej, wyrażając nadzieję, 
że Anglja jej nie podpisze. Times mówią: 
„Nie możemy ufać żołnierzom tureckim i mu­
sielibyśmy użyć kilku tysięcy ludzi do czu­
wania nad nimi. To jednak jeszcze mniejsza, 
ważniejszein jest, że dopuszczenie wojsk tu­
reckich do Egiptu stanęłoby na przeszkodzie 
szybkiemu i stanowczemu usunięciu poli­
tycznych trudności". Podobnie przemawiają 
inne dzienniki.

Generał Wolseley wydał w poniedziałek 
następujący r o z k a z  d z i e n n y  do w o j s k  
a n g i e l s k i c h :  „Główno dowodzący winszuje 
wojskom sukcesów czwartkowych i piątko­
wych, które stacyę kolei Mahsamieh skutecz­
nie zabezpieczyły. Zostająca pod dowództwem 
generała  Lowe w świetnej bitwie pod Mah­
samieh kawalerya i artylerya zasłużyły na
szczególną w zm iankę , ponieważ zdobyły z 
nieprzyjacielskiego obozu siedm armat, broń, 
amunicyę i wielkie zapasy. Głównodowodzący 
ocenia także dzielność i skuteczność, z jaką 
porucznik Hickman i kanonierzy artyleryi 
polowej z dwiema armatami walczyli we
czwartek przeciw dwunastu armatom, oraz 
pomoc podaną przez artyleryę morską, gdy 
siły artyleryi polowej zostały wyczerpane. 
Główno dowodzący dziękuje admirałowi Sey­
mourowi i członkom brygady morskiej za ieh 
trudy".

Angielskie ministerstwo wojny jest prze­
konane że w o j n a  e g i p s k a  skończy się
najdalej do d. 20 września wzięciem Kairu.
Mimo to uzbrojenia i zmiany garnizonów 
trwają ciągle. Podobno jeden jeszcze korpus 
ma być uruchomionym, z Irlandyi jednak 
ani jeden bataljou nie będzie odwołany.

W y s t ą p i e n i e  z a c z e p n e  a r m i i  
A r a b i e g o  przeciw Anglikom pod Kassasin, 
o którem wczoraj doniósł telegram, dowodzi, 
że armia egipska nio jest bynajmniej tak 
zdemoralizowaną, jak wnosić należało z n a d ­
chodzących poprzednio do n ies ień , i że po­
rażka pod Maehsamieh bynajmniej nie po­
zbawiła jej ducha. Atakując w poniedziałek 
pozyeyę angielską, Egipcyanie chcieli wido­
cznie zawładnąć upustami kanału wody słod­
kiej, a jak  wiele im na tem zależało, dowo­
dzi to, że Arabi sam był obecnym na placu



boju. Śmiały ten atak skończył się jednak, 
jak  już z telegramu wiadomo , ciężką, klęską 
E gipcjan .

Najdalej wysunięte f  o r p  o e z t y  a n ­
g i e l s k i e  stoją już o trzy mile angielskie 
po za K assas inem , tuż prawie pod Tel-ei- 
Kebir. Wojska indyjskie przybywają ciągle 
do Izmailii. Generał Wilkinson z ułanami 
bengalskimi przebył drogę z Suszu do Izma­
ilii w ciągu dwóch diii. Dla wojsk indyj­
skich, których główna kwatera jest w Nefi- 
szeb, gorąca nie są nieznośne.

P o z y c y e  A r a b i e g o  b a s z y  ciągną 
się na przestrzeni pięciu mil angielskich od 
Tel-el-Kebir do El-Karaim. Anglicy, jak 
s ły c h a ć , zamierzają je  obejść, jak  to uczy­
nili pod Mahuta.

Arabi mianował swego brata Abdul- 
Fehmi-baszę g u  be  r n  a to  r e m  K a i r u .

Zgromadzenie narodowe egipskie w Kai­
rze uchwaliło, że m u z e u m  w B u l a k  jest 
własnością narodową i zostaje pod opieką 
armii egipskiej.

Na giełdzie paryskiej krążyła we wto­
r e k  w i e ś ć  o w i e l k i e m z w y c i ę z t w i e  
A r a b i e g o - b a s z y  pod Aleksandryą. Nie 
pierwsza to już w ciągu obecnej kampanii 
sensacyjna wiadomość, która przyszła na 
świat w Paryżu i okazała się kaczką.

Nad jeziorem ma,reotyckiem gdzie woda 
jest  tak płytka, że ją w bród przechodzić 
można, B e d u i n i  r o z b i l i  w i e l k i  o b ó z  
i plądrują w okolicy Meksu.

W jednym z telegramów znaleźliśmy 
pogłoskę,' że jeden z generałów Arabiego- 
baszy T u l b a - b a s z a  z o s t a ł  z a s t r z e ­
l o n y  przez jakiegoś egipskiego oficera. P o ­
głoskę tę potwierdzają telegramy dzisiaj n a ­
deszły ch dzienników. Jeden z telegramów 
mówi jednak, że Tulba nie został zastrzelo­
ny ale otruty.

Panujące w E g i p c i e  u p a ł y  są cięż­
ką plagą dla armii tureckiej. W edług je d n e ­
go z telegramów w Izmalji i Port-Said leży 
280 żołnierzy chorych na porażenie słonecz­
ne. Rannych w szpitalach jest  niewielu.

Budapeszt, 80 sierpnia. W y n ik  
ż n i w  t e g o r o c z n y c h  jest jakj naj­
pomyślniejszy. Po odliczeniu ilości 
potrzebnej na zasiewy i zapasy domo­
we wynosi nadwyżka w pszenicy i ży­
cie około 22 milionów metrycznych 
cetnarów.

B e r l i n ,  30 sierpnia. G e n e r a l  
B r a n d e n b u r g  został mianowany 
komendantem korpusu gwardyi.

Konstantynopol, 30 sierpnia. 
( Telegram Agencyi Hawasa.) Wczoraj 
wieczorem w o j s k a  g r e c k i e  p o n o ­
w i ł y  a t a k  n a  K a r a  1 i d e r w e n t ,  
zostały jednak odparte. Dzisiaj rozpo­
częły na nowo walkę wzmocnionemi 
siłami. Rezultat niewiadomy jeszcze.

Brzeżany, 31 sierpnia. (Tel. pry w.) 
W w y b o r z e  p o s ł a  do s e j m u  k r a ­
j o w e g o  na 176 wyborców głosowało 
172. Wszystkie głosy o trzym ał h r .  
R o m a n  P o t o c k i .

Wiedeń, 31 sierpnia. Wiener Ztg. 
ogłasza p a t e n t  c e s a r s k i  z w o ł u ­
j ą c y  s e j m y  Czech, Wyższej Austryi, 
Niższej Austryi, Salzburga, Karyntyi, 
Morawji, Szląska i Yorarlbergu na 
dzień 26 września.

Konstantynopol, 30 sierpnia 
wieczorem. Lord Dufferin oświadczył, 
że może obecnie tylko ująć w p a ra ­
grafy k o n w e n c y ę  w o j s k o w ą  a n -  
g i e l s k o - t u r e c k ą ,  podpisze ją zaś 
dopiero po załatwieniu spraw y ogło­
szenia Arabiego-baszy buntownikiem 
oraz kwestyi robotników najmowanych 
przez rząd angielski. Być może, iż 
wymiana konwencyi w ostatecznym 
układzie nastąpi jeszcze dzisiaj.

Rada ministrów, zebrana w nocy 
w pałacu su łta ń sk im , rozpoczęła na 
nowo obrady nad konwencyą wojsko­
wą. Większość oświadczyła się prze­
ciw wylądowaniu w A bukirze , Roze­
cie i Darniecie. Admirał Hobbart-ba- 
sza jest także tego zdania. Turcy 
prawdopodobnie zaproponują wylądo­
wanie w A leksandry i, zkąd wojska 
tureckie mogłyby lądem dostać się do 
Abukiru, Rozetty i Damietty. Zgodnie 
z wnioskiem angielskim Turcy zapro­
ponują, że wylądowanie wojsk tu rec­
kich odbędzie się w trzech oddziałach 
i dopiero po wyruszeniu każdego od­
działu na miejsce przeznaczen ia , w y ­
siądzie na ląd oddział następny.

Londyn, 3 i sierpnia. T e l e g r a m  
g e n e r a ł a  W o l s e l e y a  donosi, że 
nieprzyjaciel oszańcowuje się niedale­
ko od Kassasinu.

Londyn, Bigo sierpnia. S t a n  
z d r o w i a  k s. A 1 b a  n y polepszył się 
nieco, w  skutek czego królowa dzi­
siaj wyjeżdża do Balmoral.

K onstantynopol, 30 sierpnia. 
Oddziały wojska z Saloniki udały się 
dzisiaj na p o g r a n i c z e  g r e c k i e ,  
celem utrzymania porządku.

Aleksandry a , 30 sierpnia. (Tel. 
biura Reutera). Trzy okręty transpor­
towe odpłyną jutro z b r y g a d ą  s z k o ­
c k ą  d o  I z tn a i Ij i.

D o w ó d z t w o  w o j s k  w o k o l i ­
c y  A l e k s a n d r y i  objął generał 
Wood.

K onstantynopol, 30 sierpnia. 
N arady w pałacu sułtańskim nad k o n ­
w e n c y ą  w o j s k o w ą  ciągną się da­
lej. Słychać, że Porta zgodziła się na 
wniosek lorda Dufferina, ażeby wylą­
dowanie nastąpiło pod Abukirem, za­

strzegając jednak dalsze porozumienie 
się miedzy sztabami generalnemi an­
gielskim i tu rec k im , na przypadek , 
gdyby niepomyślny stan pogody utru- 

j dniał wylądowanie.
Przemyśl, 31 sierpnia. (Tel.pryw.) 

Od świtu miasto bardzo ożywione. Od 
wczoraj każdym pociągiem przybywa 

i mnóstwo osób ze Lwowa. Wczoraj 
j przyjechał Marszałek Zyblikiewicz i 
przepędził noc Krasiczynie. Dziś przy­
jechali członkowie Wydziału krajowego 
dr. Smolka, hr. Badeni, dr. Hoszard. 

[W ystawa prezentuje się bardzo dobrze, 
chociaż jeszcze wielu przedmiotów, 
zwłaszcza z Białej, nierozpakowano.

Po nabożeństwach w obu kate­
drach nastąpiło dziś o dwunastej u ro­
czyste otwarcie wystawy. Oprócz w y­
mienionych dygnitarzy była obecną 
generalicya, duchowieństwo z bisku­
pami ks. Soleckim, ks Stupniekim i 
ks. Łobosem i pra ła tem  ks. Hoppe, 
tudzież reprezentantami władz miej­
scowych.

Stanisław hr. S t a d n i c k i  imie­
niem komitetu urządzającego wystawę 
w dłuższem przemówieniu opowiedział 
genezis wystawy, poczerń nadmienił 
że w ystaw a pod względem zgroma­
dzonych okazów przewyższyła oczeki­
wania, zwłaszcza w działach przem y­
słu domowego i bydła rogatego k tó ­
rego wystawiono przeszło 400 sztuk. 
Włościanie wzięli liczny udział w w y­
stawie bydła. Mówca z uznaniem pod­
nosi znakomity udział miasta Biały 
wyrażając nadzieję, że odtąd zniknie 
szkodliwe pośrednictwo między Białą 
a krajem i że przemysłowiec znosić 
się będzie bezpośrednio z kupcem. Koń­
cząc mówca dziękuje komendzie woj­
skowej za odstąpienie placu, Wydzia­
łowi krajowemu, centralnemu komite­
towi Towarzystwa gospodarskiego i 
prezydentowi Przemyśla za popieranie 
wystawy a wystawcom za, liczny u- 
dział.

Burmistrz D w o r s k i  wita imie­
niem miasta wystawców wszystkich, 
a zwłaszcza wystawców z Białej, któ­
rzy po raz pierwszy biorą udział w 
krajowej wystawie, podnosi w kilku 
słowach znaczenie wystaw, wyraża r a ­
dość, że mimo przeszkód elem entar­
nych wystaw a przyszła do sku tku  i 
życzy wystawcom powodzenia.

Uderzono w dzwony, kapela w oj­
skowa odegrała krakowiaka. W ystawa 

! otwarta. Ks. biskup Solecki poświęcił 
| główny pawilon.

Pogoda niepewna, chwilami deszcz.
] Wystawa koni bardzo piękna. W ysta­
wiono ogiery rządowe. Generalny d y ­

rektor stadnin rządowych, generał 
Oreneyille ma jutro przyjechać. Pp. 
ministrów, których przyjazd jest za­
powiedziany, nie ma dotąd.

T sigprafflw arcy k u r s  w ied eń sk i.
W te e ie ń ,  30 sierpnia. 1882 godzina 1, m 45. 

kosy kredytowe 178'— , Węg. akeye kredyt. 300'—. 
Ałey? angi.o-au.sti. 12175, Akeye bauku Union 126 60. 
Akeye kolei Karola Ludwika 317'50: Akeye kolei 
północnej 277 75, Akeye kole; południowej 150 —, 
Akeye kole; Alfółd. 175 25. Akeye kolei Elżbiety 
211*15, Akeye kolei Lwowsko-Ozeralowieekiej 172*75, 
Akeye kolei węg półnoono-wsefcodińej 164-50, W ie­
deńskie losy 125-75. Akeye Jroiei Rndoiła — —, Akeye 
kolei ń (breakta —•—, W ęgierskie obligaeye państw, 
w złocie 95 — . Oaiieyjsfcie obligaeye indeinuizaeyjue 
93*75 Losy regu-aeyi Oissy 110-75, Losy tureckie 
24*— Węgierska renta — *— Akeye baon  św iąt­
kowego 117*75, Akeye banku obrotowego —*—, AJ»- 
•yc kolei węgiersko- galicyjskiej —*—, AX«?e kolej 
państwowej — *—, Bubę! papierowy i*l8 Węgitu - 
«iie losy 118*—. Marka niaaioefca—* -. UspowSk- • 
■« osłabione.

W i e d e ń  ,  30 sierpnia 1882, sod;/. 4 -a. 45 
»Veyt* kredytowe — •— , Anglo-Austr. —-— , Akcya 
banku Union — —. Kolej Karola Lud. —*—. Po­
łudniow i —*—, Renta papierowa — *— , Galicyjskie 
listy zastawne —*—, Galicyjskie obligaeye iudemm- 
saeyine —*—. Galicyjski bank rustykalni 101 50, Losy 
z rozv. ' 860 —*— , N&polroador —*— Rwhe) ustnie* 
0* - —•— Usposobienie —,

W i e d e ń ,  31 sierpnia 1882, godz. 10 mu; 40, 
Jjfcys kredytowe 311 40, Anglo-Aastryaekie 121*— 
Umoobsnk 126*—, liniej Karola Ludwika 516*50, Po* 
(ftdaiowa 150 30 Renta papierowa — —, Galicyisk.e 
listy sastawne —*—, Oslieyjskis obligaeye indsnuai- 

•.-yjne —*—, Galieyfski bank rustykalny —*— , Losy 
z r. 18(50 -  —. Sapsleondcr 9*42*— Rubel papier. 
1-17*/* Usposobi*?-!* słabe.

fe leg ro m y  ib o to tre  r, d. 30 sierpnia W ie­
d e ń : Ps**nv» v. 100 kilogr. 11.25 do 1150 «ł„ żyto 
—- -  in •— zł.,\jęn«E;i*ń —*— -do —*— d  . ku- 
kurtdza -  '— -ao — zł., owief —*— do —*—z ł, 
okowita ja. łv.00G liter proeeat 32*— do 32 25 zł, 

U , i w a  100 kiiogr. (na jesień) 9 40 
... 9 42 A., rzepak (sierpień—wrzesień) —*— do 

— — fi. " i i , .  Pnzeniea żółta (namaj ezerwiee
176.— *.. i ;s>„ rrcr-rtna 53*30 » .. cl w rse-
pikowy 6 -60 ... b *?1s : Pszenica —*—
rzepik — P a r y 4 : ssaki i6i; s iio e r 5350 ft. 
olei rzer.is.Vowy 73 75 ft spirytus •-*•— ft. — W re  
e / a w :  Ps-wniea — —. żyt* • , owies — .—, spi-
: i-tas * — kakurnóha k o !  o n  i*  i P iw -

Odpowiedzialny red ak to r: W ła d y s ła w  t e t t s H .

tąp  a s  r n e t e o r o ł  s s k - s n e .
z d n u  31 sierpnia ,88:<j ... godzinie 7 rano.

y str 733.8:tt'.a. przy temp. :j!'C. Psyehrc- 
:n»rr suchy 13.7 C. Psynhrowetr -tilgorny 12.2 / 0  
pręteosć y*rv 9.7 .w n. Wilgoć 88J/-. Z a - b m e - i e
1. W -rr SW 2 Ozon 9

Twi osr**»»•.« powietrze- 11 0°ff.
Barometr idzie w górę.

Suw barometru nad -ozioia r-orA  758 6 m.

P r z y j ę ć  In s t  i b u s w * .
dnia 31 sierpnia !. 882 r.

H o le l Clc»ree,a  
P p . H . G ratkow ski z Podola ross. 

P ie lder z W iednia. J .  J a n e r  z S ka-a tu . 
W to d k o w sti z W arszaw y  A . A age lescu  z Ru 
raunii L. I. K ai n Podoski z U k ra in y .

H otel e u r o p e j s k i .
Pp. Hr. In ck o ro n  <ki z T u  takowa. I 

b ańsk i z D obreszyna. E  D loho łu sk i z M onastyr 
ka M. A yw as z Czerni.-wiec. J  R o tt z G ródka

M.
A.

U r-

Cennik lwowskiej lr.by handlowej i przemysłowej.
Lwów dnia 30 sierpnia 1882. ___

‘ p łaeą~~Ę diqĄ

1. A k e y e  ia sztukę g
Kol. g. Kar, Lud. po 200 złu ni. k. g
Kol. lvfOW.-ezer.-jas. po 200 zł. w. a. _g 
Banku bip. palie po 200 zł. w, a. K
Banku kreu. gal. po 200 zł. w. a. «

3 .  List. a » s t .  100 zł.
Tov? kredyt, galie. 5 ar. w. a. g,

,  „ 4  pr. w. a. ®
* ,, ,> S pr. okresowe *

Tow. kred. gal. 4 pr. w.a. los 411/, 1. j  
Banku hip. galie. 6 pr. w. >■-.

» » » J’ Pr* w* H* go pr. w. a, wy- ?
iosowalne z 10 pr. premią . .%

Listy dłutne g. Z. kr. wl. 6 pr. w.a. „ 
„ „ „  „ S p r .w .a .^

8 .  Listy d ł u t u #  za 100 zł.
Oęćln. roln. kred, Zakład dla Ga!.

’ I Buków, 6 pr. los. w 15 lat.

4, 4S>l>ngf za 100 zł.
Indemniz. galie. 5 pro. m. k.
Oblig. Komunalne gai, Zakł.kred.

włościańskiego 6 proc. w, a. . 
Pożyczki kr. z r. 1873 po 6 pr. w. a.

Lftsy jsiaeta Krakowa . .
„  Stanisławowa .

Sc Monety.
Gukat holenderski . . .
Bukat cesarski . . . . .  
Napoleondor . . .
Poifimperyał . .
Kubel rosgyjski srebrny

•00 m»r«k” n i e n u ^ * V  
Srebro , , ,
Kupony w

z ł r . et. z ł r et.

{■17 . . . 520 ___

; 72 — 175 —
04 50 309 —

.17 — 252 —

!9 75 100 75
91 50 93 —

99 75 100 7-5
87 80 89 —

K f l 60 102 60
38 40 99 50

100 70 101 70
5 01 50 103 —

35 — 9-3

walutą anstr.

99 25 100 25

•00 - 101 50
101 — 102 50

19 25 2! - ■
23 50 m 50

5 52 5 62
5 53 5 63
9 38 9 48
9 68 9 78
1 52 1 62

i 17— i 19—
57 70 58 50

— ..... .. _

K u r s  g l o M y  w i e d e ń s k i e j
i duia 28 sierpnia 1382

1 . D ł u g  p ą ń a t w * .
Jednolity dług państwa w banknot, 

maj-listopad .
iu ty -sierp ień ................................

Jednolity dług państwa w srebrze 
stycjwń-lipiee . .
kwieeifiń-paśdziernik

Losy z .-oka 1854 yo 250 zł.
„  1860 po 500 zł w

„  „  1860 po 100 zł.
„ 1864 po 100 ii.

„ ,, 1864 po 50 zł.
.Renty Com. po 42 lir austr.
Listy zastaw, domen, państw.

złr. 5 pre . . . . .  .
Austr. Asyg. skarb, zwrotno 1882 
Renta papierowa 5°/0 z r. 1881 . .
Austr. renta ił, wolna c-i podatku 4pr.
3 .  O I» IiK » o y «  indeuin. 5 pr.

m. k. . 
. a. 5 pr. 

5 pr. .

po 120

• pr.

Czech ,
Bukowiny 
Galicy: . . .
Niższej A ustrii 
Siedmiogród;- 
Węgier .

;L A Jss « y e.
Bank Anglo-aust. 200 zł. cmii. zł. 120 
Inst. kred, dla handlu po 1.60 zł. 
Niższo-austr. tow. eskoant. ps 500 z* 
Gal. banku hip. po 200 zł. .
8-al.bank d.han. i pj-z. a  200 zł.wpł.40pr 
Gal. zakł, kred. ziemski 4 200 di. . 
Bank dla krajów koronnych a 200 zł.

wpł, 50 pr.
Banku austro-węgiersk. a 600 złr. . 
Kol. Albrechta a 200 zł. w srebrze . 
Aust.Tow.żegtugi par.dun.po 500 zł. m. 
Kol. Cesarzowej Elżbiety po 200 zł.m. 
Koj. Preszow-Tarn. (w. o.) a 200 zł. 
Północna kołuj po 1000 złr. ®. k.

płacą żądają

76.80 76 .95
76 80 7695

77.15 77,30
77.1.5 77.30

120— 120.50
130.50 1 3 1 .-
<34.50 135. -
171.75 172 25
171.— 172 —

34.-- 35, ■

145.— 145.50

92-75 92 95
85.10 95.25

100 zł. m. k.)

1.08,50 —.—
99.60 100—
99.75 100 25

105.50 107.—
98.50 99—
98— 99.—

121.50 121 75
311 25 311 5*1
S7.L-- 878.—

623.— 825 —

593.— 595.— 
311 75 312 -

3715 -2 7 2 0 .—

Kol. Kar. Ludw. po 300 zł. m. s. . 
Lwow.-Cseru. koloj po 2u0 zł wa. w sr. 
Tow. kol. żel. państw, po 200 zł. m. k- 
Połud. koi. państw, po 200 zł. w. a. 
I, ko 1. węg. gal. a 3*00 zł. w srebrna

płacą żadaj si 
317.75 318.25
172.50 173.—
353.50 854.— 
148.25 148.75 
1 1.75 162.25

4. Listy asysta wsie losowane.

100— 500.25 
100.— 100.50 
101.50 102.50 
106.— 106.50

92!-  $2.50 
100.1.0 100.50

100.10 1.00.50 
102 — 102.50 
101 50 l.O’i.50 
100 50 100.75

Ogólny rolniczc-kredytowy Zakład ■. ■.&
Galicy! i Bukowiny w 15 !. 6 , **.

Powsz. austr. zak. kr. ziem. 5 pr. w sr.
.  „ „ . premiowe po 3**V0

Ga), zak. kr. ziem, Krak. los w 18 1. 6 nr.
,  ,  „ „ w 2 ę L 7 p r .
s „ „ „ w Hol. oL.gr.

Gal. Tow. kred. w. a. po 4 proc.;. .
„ po 5 proct. .

» » » V:> 5 pr°cS- w
37 latach zwrotne . . .

Gal. banku hip. po 6 proc.
Gal. Zakł. kred. włość, po 6 pr.
Banku austro-węgiersk. po 5 pr, .
We*. Tow. ziem. aks. po 51/, pro —■— ~

Zakł. kr. ziems. po 5l/» Pr - 101.25 102.2o

S . Obligaeye z prawem pierwszeństwa (za 100 zł.)

Kol. Albrechta a 300 zł. 5 o r . / v. *, 94,25 94,75
Tow. kol. żel. Preszćw-Taruów (w *•-

a 300 zł. 5 proc. w srebrze 94.2o 94.75
Kol. pół. po 100 zł. m. k. 106.25 107.—
_ ,  ., po 100 zł. w. ». . . . - 101.75 — —
Koi. gai. Kar. Lud. em isia • : 1 6 6 1

po 4’-/, p r...........................   1 0 0 .-  100.25
Kol. Lwow.-Csor.-JaM. III. em is,» 300

złr. 5 proo. w srebrze z r. 1865 94.25 94 75
% r. 1SS7 100. — 100.2-6
i r. 1868 98.50 9 9 . -
s i. 1872 85.50 96.50

Weg. gal. kok * *00 **■ & pr. w sr. 94.75 96.25

zą<i Rypłacą
Kegiericha po 10 zł. m k. , . 19.—
Losy miasta* Krakowa . . . .  20 25
Pożyczka -miasta Lubiany po 20 zł. 23.50
Pożyczka miasta Budy po 40 zł. w. a. —. -
Paiiiego po 40 zł. m. k........................ 88 50
Fundaeya szpitala Areyks. Rudolfa . 21.—
Salma po 40 zł. m. k. . . -
Sfc. Genois po 40 zł. m. k. . . 46.75
Pożycz, m. Stanisławowa (po 20 zł. w.a 24.25
Poź. Tryestu po 100 zł. m. k. 127.—

B „ pc 50 zł. w. a. — __
Waldsfceina pó 20 zł. ni. k. . 28.__
Windiscligratz-a po 20 zł, m. i .  . 38.75

7 .  W e k s l e  (»» S iDieziąsoi
Augsburg na 100 zł, w. p, n, ____ ______
Berlin za 100 m ark w, ę. n — — _____
Frankfurt za 100 mark w. p. n  — —
Hamburg za 100 m ars w. *. &. —
Londyn za 10 ft. gzi *. . 113.80 118 95
Paryż aa ].o0 ft. . . , 47.07 50 47.12 50

24.—
39.25 
39 —

52.—
47.25
25.— 

127.50
63.25 
2 9 . -
39.25

H.ssra
5.62 — 5.64 -
5.62 — 5.64 -

9.44.— 9 45 —
9 61 - 9.71

4_ _ __ _

« . L o s y .
Inst. kr. dla han. i pr po 100 zł. w. a. 
Clarego po 40 zł. m. k.
Tow W - !

177.— 178. - 
 41.—

par. na Dunaju m  lOOzł.m.k, 109,— 110.—

Dukat easarsei men.
„ pełnej wagi 

Korona . . . .  
2u-fraukówka 
Eossyjski imperyoł 
T alar związkowy 
Srebro

Z Iwcwsklej izby handlowej i przemyslowel.
Telegrafowany kurs wiedeński 

z dnia 30 sierpnia 1882
Jednolity dług państwa w banknotach 

» » » w srebrze
Renta w złocie . . . .
Losy pożyczki z r. 1860 . .
Akeye banku snotro-węgUrskicfro 

e » kredytowego 
Londyn
Srebro . . . .
Napoleondor . . . .  , .
Dukat cesarski men. .
100 warsk

Zł. et.
76 75
77 25
95 20

130 50
825 —
302 i5
118 45

9 42
5 60

57 80
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K o n k u r s a .
L. 10536. (5854 3 - 3 )

C. k. sąd obwodowy w Stanisławowie 
na mocy upoważnienia Wysokiego e. k. wyż­
szego sądu krajowego z dnia 25 lipea 1882 
1. 18580 rozpisuje konkurs na opróżnioną po­
sadę tłumacza języka hebrajskiego.

Wyznaczając celem wniesienia doty­
czących podań termin do 1 października 
1882, wzywa się wszystkich chęć kompeto- 
wania o tę posadę mających, ażeby podania 
swe a to jeżeli w służbie publicznej zostają, 
w drodze swych przełożeństw, w razie prze­
ciwnym zaś w drodze zwierzchności gminnej 
do której należą, z wykazauiem uzdolnienia 
swego do tej posady niemniej że językiem 
tak urzędowym jak też niemieckim w mowie 
i piśmie władają, w tutejszym c. k. sądzie 
w terminie powyższym wnieśli.

Stanisławów, 5 sierpnia 1882.

®a§ f. f. KreilgericBt a l l  Sprcfjgeridjt in 
23ofpnifd)=£eipa Ijat auf 51ntrog ber f. f. ©taah.* 
anttmltfcfjaft mit bem ©rfenntuiffe bom 29 Su* 
Ii 1882, 3- 4563, bie SBeiterberBreitung 
ber „StitmBurger geituiig* 9tr. 59 bom 26 

I Suli 1882 ioegett bel Slrtifel! „©in fdjonel 
' if3ra[ent“ nadj § 65 a @t. © berboten

L 15422. (5883 3— 3)
H o i i h u r g  na  posadę c. k. ekspe- 

dyenta pocztowego w Potyliczu w powiecie 
Rawskim za kontraktem służbowym i kaucyą 
w kwocie 200 zł. z rocznymi poborami płacy 
150 zł. i ryczałtu kancelaryjnęgo 40 zł.

Podania należy wnieść do czterech ty­
godni w c. k. Dyrekcyi poczt we Lwowie. 

Lwów, dnia 24 sierpnia 1882.

j SDal !. f. SanDelgeridjt a l l  SPrejjgerictjt 
in Klagenfurt Ejat aufSlntrag ber ! £. ©taatl* 

1 amoaltfdjaft mit bem ©rEenntniffe bom 20 Suni 
1 1882, 3_. 7851, bit SBeiterberBreitung ber der. 
'1 9  ber in 3 u r^  erfdjetnenben 3eitfd)rift „S er  

©ocialbemofrat" bom 4 3Kai 1882 tuegen bel 
Slrtifell „®ie iRduBer unb bie Q3erau6ten“ 
nad) bert §§ 65 b unb 302 @t. © ,  toegen bel 
SIrtifell „0eftevreidj“ nać) ben §§ 65 c unb 
302 ©t. ©., toegen ber dtotijen „S3efttalifcB“ 
unb „SHemel in S3o^men“ nacg § 64 @t. ©., 

j enblidj toegen ber dłotigeu „®ie ofterreidjifdje 
! $oli§ei“ unb „Sn S3riinn“ uad) § 300 ©t 
' ©., ferner ber dłr. 22 berfelben-3eitfd)rift bom 
I 22 2Rai 1882 toegen bel Seitartifell „giinfjig 

Daljre fpater" nadj § 65 a ©t. © , bann toegen 
bel Strtifell „SSriefe a u l  0efterreid)“ naci) §

, 300 ©t. © unb Art 1Y bel ©efefjel bom 17 
; SDecentBer 1862 oerboten

L. 3256. (5939 2— 3)
Z dniem 13 lutego 1883 nadaną będzie 

koncesya na opróżnioną aptekę publiczną w 
Rudkach przez dojście po pełnoletności su- 
kcessorów aptekarza ś. p. Karola Otha.

Chcący otrzymać koncesyę na tę apte­
kę, wnieść mają podania zaopatrzone w prze­
pisane dowody uzdolnienia, du tutejszego ck. 
Starostwa w terminie do dnia 1 paździer­
nika 1882

Rudki, dnia 25 sierpnia 1882.

L. 1713. (5937 2— 3)
Posada, ewentualnie więcej posad sy- 

stemizowanych dyetaryuszów tabularnych przy 
c. k. sądzie krajowym lwowskim z płacą 
dzienną 1 zł. 30 ct. wa. prawem posunięcia, 
się na wyższą płacę dzienną 1 zł 80 ct w a. 
i prawem emerytury (prowizyi) po upływie 
19 letniej służby są do obsadzenia

Ubiegający się o posadę mają wnieść 
swe podania z wykazem wieku, biegłości w 
manipulacyi sądowej wiadomości języków 
krajowych (polskiego, ruskiego i niemieckie­
go) tudzież języka łacińskiego i złożenia e- 
gzaminu tabularnego w myśl rozporządzenia 
z dnia 10 czerwca 1855 Nr. 101 D. u. p. 
do dnia 10 października 1882 do Prezydyum 
c. k. sądu krajowego we Lwowie.

Kandydaci wojskowi wedle §. 5 ustawy 
z dnia 19 kwietnia 1872 N r D u. p. ukwa- 
lifikowani w ogóle do posad urzędników m a ­
nipulacyjnych przy nadaniu powyższych po­
sad o tyle tylko uwzględnieni zostaną o ile 
takowi powyż wymagana specyalna kwalifi- 
kacyę wykażą.

Z Prezydynm c. k. sądu krajowego 
Lwów, dnia 29 sierpnia 1882.:

(5780)
I Sm97amen ©einer DKajeftćt b f l  K a i f e r l ! 
J SDal ! £. Sanbelgeridjt SBien a l l  iprejjgeridjt 
| Bat auf Slntrag ber f. f. ©taatlantoattfdjaft 

erfauut, bafj ber Snljalt bel in Sftt, 3). ber 
periobifdjen 2)rucffd)rift „(Sjtrapoft bom 15 
Auguft 1882 urtter ber Jtubrif „Kleine SRadj=

' ridjten SBien, 15 Slugitft" entBalteuen Slrtifell 
mit ber Sluffdjrift . . . .  „[®er bierte JtauB* 
morb]-1 bom Slnfange b il „ . bringenb ber*
langeu fonnen" ba l  śBcrgeljen gegen bie offent* 
lidje SRutye unb Orbnung nad) § 300 ©t ©. 
Begritnbe, unb el toirb nad) § 493 ©t. $  0 .  
ba l  S3erbot ber SBeiteroerBreitung biefer ®rucf*

| fdjrift aulgefprodjen.
SBien, am 17 Sluguft 1882.

periobifdjen ‘DrucEfdjrift „©djuBmadjeiLgadj* 
6 latt“ ddo. 5 Stuguft 882 entpaltenen Arii* 
Eel! mit ber Sluffdjrift „©ttoa! itber ©taat 
unb ©efellfdjaft" ba l  SBergeJjen gegen bie of* 
fentlicfje Sftulje nnb 0rb itung  nać) § 302 ©t 
®. begritnbe, unb el mirb nad) § 493 © t tp.
0 .  ba l  SSerbot ber SBeiterberBreitung biefer 
SDrndEfdjrift aulgefprocBen. SDie bon ber f. f. 
©idjerljeitlbeBórbe borgeuommene iBefdjlagnaB* 
me tuirb nad) ben §§ 487—489 ©t tp. 0 .  
Beftatigt unb nadj § 37 tp © auf Sjernidj* 
tung ber mit Sejdjlag belegten ©jtemplare er* 
EanntL

SBien, am 5 Auguft 1882.

S a l  !. ! Sanbelgeridjt a l l  ©trafgeridjt 
in tprag Bat auf Hlnlrag ber f. f. ©taatlan* 
maltfdjaft mit ben (Srfenntniffeit bom 18 unb 
20 Suli 1882, 3 3 . 19862 unb 20071, bie 
SBeiteroerbreitung ber:3ńtfd)rift „Humoristicke 
Listy“ 9łr. 28 bom i5  Syuti 1882 toegen bel 
Artifell „V besede“ nać) § 65 a © t @., banu 
bet 3 eiifiji;ift „Volue slovo“ Dłr. 14 bom 16 
Suli 1882 toegen bel SlrtiEell „Kde jest pece 
o zajmy verejne a prospech obecny1* nadj § 
300 ©t @. berboten.

(5648)
3 m  Sfłamen ©eitter tDłajeftat be l  K aifc r l!  

ie)a§ f. E SanbelgericB t SBieuiu--©traffadjeit a l l  
sP re B g e r i d ) tB a t a u f S lu t r a g b f r f  E © ta a t l a n m a l t*  
fcBfft erEanut, bafj ber SnB a lt  beg in  9 łr .  63 
ber periobifdjen ® rn c f f ( | r i f t  „0efterreicBifcB* 
u n g a r i fĄ e  aB eBrje i tung“ ber „ K a m e ra b “ ddo  
SBieu, 9 Stugaft 1882 entBalteuen (jmeiten) 
SlrtiEell m i t  ber Sluffdjrift „ 3 u r  S lrm eereform 11 
feittem g a n je n  U m fauge  ttaćB, in lóe foubere  aber 
in  ben 10 le^ten ibfćiBeu bon „SDie §ce re l=  
be r toa l tung  fcjein t foeben“ b i l  . a l l e l  lieber 
beim Sllten j u  belaffeu“ b a l  Slergeljen gegen 
bie offentltcfje IRuBe unb  0 r b n u n g '  uacB § 300 , 
@t. @ rejp. nad) Slrt. IV  b e l  ©efefjel bom  ! 
17 © ecember 1862 ,  S7r. 8 91. ©. » l .  b o m 1 
S a B r e l 8 6 3  begritnbe, un b  e l  tu irb  nad j § 493 
© t. iP 0 .  b a l  t8erbot ber SB eiterberbre itung  
biefer SDritcEfdjrift aulgefprocBen.

SBien, am 12 Sluguft 1882.

S a l  f. E. SanbelgericBt a l l  ©trafgeridjt 
in tprag Bat auf Slntrag ber E. f ©taatlan* 
maltfcBaft mit bem ©rEenntniffe bom 22 3uli  
i 882, 3 . 20260’, bie S33eitert>erbreitnng ber 

in 3itvidj erfdjeinenDett 3 eitf<^rift „®er@ocialbe* 
moErat" 9łr. 24 bom 8 Suni 1882 toegen 
bel SlrtiEell „Slot! an bie Slbomtenten unb 
©orrefponbenten bel „©ocialbemofrat" nadj § 
300 @t. @., toegen bel Slufrnfel „tparleige= 
noffen!“ nadj §. 310 ©t ©., toegen ber Sir* 
tifel „3it 9tuBlanb“ unb „Aud) ait! l ln g a rn “ 
ttadj § 305 ©t. ©., toegen be! SlrtLfel! „SDie 
9tdnber mtber bie Śeraubten" nacB ben §§ !
302 unb 305 © t ® , enbltdj tuegen bel Ar*
tiEel! „Attl Oefterreidj-1 nadj § 65 a ©t. ©. 
berboten. ___________

q$al !. f. 0 berIanbelgertdjt in iprag Bat 
itber bie 23efdjtoerbe ber... f E. ©taatlauwalt* 
fdjaft gegen bie @ntfcB?ibnng bel E. E. Kreil* 
gericBiel a l l  tprejjgericBte! in 93bljm.*Ueipa 
bom 12 Suli 1882, 3  4139, mit bem ©r* 
Eenntniffe bom 18 Suli 1882, 3 - 21047, oie 
SBeiteroerbmtung brr 3 ett)'cBrift „Abtoeljru 9łr. j 
1136 bom 5 3u li  1882 tuegen be! Seitartifell j
„®ie ©pradje ber ©terne“ nad) ben §§ 65 a J
unb 300 ©t. berboten.

L. 4651. (5954 1— 3)
! C. k. sąd powiatowy w Bi odach podaje 

do publicznej wiadomości, że celem zaspo­
k o je n ia  sumy 100 zł. z lOprc. odsetkami i 

5 pre odsetkami zwłoki od Igo marca 1878 
dalej na zaspokojenie zaległych po dzień Igo 
marca 1878 odsetków w kwocie 19 zł 39 ct. 
Kosztów w sumie 9 zł. 2 ct., 8 zł, 87 ct., 
2 zł i obecnych w kwocie 28 zł. 12 c t ,  od­
będzie się w dniu 27 września i 30 paź­
dziernika 1882 każdym razem o godz. 10 
rano w sądzie tutejszym przymusowa pu­
bliczna sprzedaż połowy realności pod 1. tab 
900 i połowy realności pod J. tab. 901 '/a w 
Brodach położonych. Cenę wywołania stanowi 
kwota 405 zł w. a. poniżej której takowe 
sprzedane nie zostaną.

Wadyum wynosi 10 prc. powyższej ceny 
szacunkowej. Reszta aktów i warunki licyta­
cyjne mogą byc w tutejsz.j registraturze 
przejrzane.

Dla wierzycieli hipotecznych, którymby 
uchwała licytacyjna lub późniejsze doręczone 
być nie mogły lub którzyby po wydaniu 
ekstraktów tabularnych na sprzedać się ma­
jących połowach realności prawo zastawu na­
byli, ustanowiono kuratorem adw. dr. Sta- 
rzewskiego w Brodach.

Brody, dnia 30 czerwca 1882.

Wyroki prasowe.
L. 11043. (5761 3— 3)

W Imieniu Jego Cesarskiej M ości! !!  
C. k. Sąd obwodowy w Przemyślu j a ­

ko Trybunał dla spraw drukowych na wnio­
sek e. k. Prokuratoryi Państwa w Przem yś­
lu z 20 sierpnia 1882 L. 6057 orzeka, że 
cała treść w drukarni K Pollaka w Sanoku 
wydrukowanej broszury pod tytułem : „Za­
żalenie Dra Aleksandra Iskrzyckiego adwo­
kata w Sanoku wniesione do wysokiego c. k. 
Prezydyum Sądu krajowego wyższego we 
Lwowie na postępywanie c. k. Radcy Sądu 
krajowego Wgo Leona Budzynowskiego jako 
przewodniczącego trybunału Przysięgłych w 
procesie Olgi H rabar i towarzyszy o zbrod­
nię s tanu“, mieści w sobie istotę czynu wy­
stępku w §. 300 u. k określonego, i że dal­
sze rozszerzanie tego druku na podstawie §. 
493 p k. jest zakazane.

Przemyśl, 21 sierpnia 1882.

Sm 9łamen ©einer SDłaieftdt1 bel Kaiferl! 
® a l  E. f SattbelgcricBt SBieit in ©traffadjen a l l  
iPrefjgericfjt Bat auf Slntrag brr E. f. ©taatlanmalt* i 
fdjafrcrfannt, bafj! ber iynBalt ber in 9tr. 32 ber 
periobifdjen ®rud[cBrift „0efterreidjtfcB=unga* 
rifdje ijioft. gadjblatt fur jpoftunb 2 ielcgraplj“ 
ddo. SBien, 9 Sluguft 1882 cntljalteuen fjmei* 1 
ten) Slrhffii mit ber SJuffcjrift „ipoft unb 
Sournaliftif® in feinem ganjen Umfange, tnl* j 
befonbere aber in ber ©telle bon „2Bar el j 
notljtoenbig, bie 3JłeBr^aBl“ b i l  „2Bir .jtueifeln , 
bavau“ — ba! S)ergel)en gegen bie offrntttdje' 
9tidje unb 0vbitung nadj) § 300 ©t. ®. be= 
griinbe, unb el mirb nad) § 493 © t sj3. 0 .  
bal 9Scv6ot ber SBeUerberbrettung biefer ©tncf* 
fdjrift aulgefprodjen.

SBtcn, am 12 Sluguft 1882.

L. 4600. (5901 1 -  3)
W sądzie tutejszym odbędzie się 16 

października, 13 listopada i 4 grudnia 1882, 
każdym razem o godzini-j 10 przed połu­
dniem egzekucyjna sprzedaż realności pod 
1. 149 w Stryszawie, Jana  Sikory własnej, 
niehipotecznej, składającej się z 5 1/, morga 
gruntu i zabudowań, na pierwszych dwóch 
terminach za lub wyżej ceny szacunkowej 
a na trzecim nawet niżej takowej.

Cena szacunkowa wynosi 350 zł. a wa­
dyum 35 zł.

Resztę warunków przeglądnąć można 
w tutejszej registraturze

Siemień, 20 czerwca 1881.

L. 3114. (5955 1 - 3 )
C. k. sąd powiatowy Brzeżański ogłasza, że w 
sprawie egzekucyjnej Leony Giedzińskiej prze­
ciw spadkobiercom śp Józefa Giedzińskiego 
o zapłatę 157 zł 30 ct. itd. dozwolił przy­
musową publiczny sprzedaż 5,9 części rea l­
ności pod 1. 281/59 w Brzeżanach mieście 
położonej wedle dom. IY pars. I  pag. 119 
w 6 haer. i dom. VII pag. 362 n. 8 haer. 
Józefa Giedzińskiego własnej, na  rzecz Leony 
Giedzińskiej, i do dokonania tej sprzedaży 
wyznacza termin na 27go wrz-śnia 1882 
godz 9 w zabudowaniu sądowem, na którym 
wspomniane części realności także niżej ceny 
szacunku 681 zł 52 ct. za jakąkolwjek cenę 
sprzedane zostaną. Wadyum wynosi 34 złr. 
8 ct. gotówdrą lnb w książeczce galicyjskiej 
kasy oszczędności.

Bliższe warunki sprzedaży można w s ą ­
dzie, zaś stan podatków w e. k. urzędzie po­
datkowym przejrzeć.

O tern zawiadamia się strony, tudzież 
wierzycieli hipotecznych szczegółowo zaśnie- 
wiadomyyh z istnienia i miejsca pobytu Mi­
chała i Katarzynę Sawickich, do rąk ku ra ­
tora Henryka Pinkelsteina adwukata w Brze­
żanach.

Brzeżany, 21ga czerwca 1882.

SDa! E. E. Saubelgeridjt a l l  ©trafgeridjt 
in j^rag ja t  auf Antrug ber E. f. ©taatlan* 
maltfcBaft mit bem ©rfrnntniffe bom 4 Stuli 
1882, 3- 18452, bie SBeiterberBreitung ber iit 
BuricB erfdjetnettbett 3 mtfdjrift „3)cr ©ocial* 
bemofrat" 9łr. 23 bom i Duli 1882 roegen 
ber Artifel „Abil an bie ABoitnenien unb ©or* 
refponbenten“ unb „0efter*mcfj“ nad) § 300 
@t. ©., megen ber Aufrufe „^arieigenoffen!" 
unb „®enoffen !:‘ nadj § 310 ©t. ©., enblidj 
megen ber Artifel „2)er maBre DaEob:‘, , ,©a! 
marę Bfiter“ unb Slnarcjiftifdje^J nad) Ś 305 
@t. © berboten

Dm Jłamen ©einer Słtajeftat be! Kaiferl! 
© a l f. E. Sanbelgeridfjt 2Bien a li; i)3re§gcricljt 
Bat auf Slntrag ber E. E. ©taatlanmaltfdjaft 
erfannt, ba§ ber DnBalt be! iit 9tr. 15 ber 
periobifdjen ©rućEfdjrift „©ocialpolitifiĄe $ać)* 
jeitnng ber Sltetallarbeiter 0efterreicjS“ bom 3 
Śluguft 1882 entBalteuen SlrtiEell mit ber 
SInffcjrift „@ trife l“ in ber ©telle bon „bem 
legemuartigen 3 sttpunfie“ Bi! „©rlofunglmerE 
ber baiBcnben 9JtenfdjBett" balSSergpljen gegen 
bie offentidje 9tuBe unb 0tbnung nadj § 302 
©t. ©. Begritnbe, unb el mirb nad) § 493 ©1.

O . bal SlerBot ber SBeiterberBreitung biefer 
Ś)rudfdjrift aulgefprocBen. ®ie bon ber £ f 
©tdjcrBeitlbeljorbe borgeuommene SefdjlagnaB' 
me mirb im ©tnne ber §§ 487—489 ©t jp. 
0  beftatigt. unb nadj § 37 ip ® . auf bie 
SSernidjtung ber mit 23efcjlag Belegten ©jem* 
plare erfannt.

SBiett, am 5 Slnguft 1882.

L. 732. (5941 1 - 3 )
W dniu 2 1 go września 1S82 o godzinie 

10 przed południem odbędzie się przymusowa 
sprzedaż realności nietabnlarnej, pod nr. konsk. 
2 w Smoliiicy położonej dłużników Frcn- 
ciszka i Maryi Tadłów własnej, w tutejszym 
c k sądzie na rzecz ZakŁdu kredyt, wło- 
ściańsKiego na zaspokojenie sumy 209 zł. 
83 ct w. a. z pn. z tern, że realność ta 
także niżej ceny szacunkowej sprzedaną będzie. 
Cena szacunkowa 600 zł. w. a.

Wadyum wynosi 10 prc. t. j. 60 zł. w. a. 
Resztę warunków w tutejszej registra­

turze.
C. k sąd powiatowy.

Staremiasto, dnia 29 marca 1882.

Sut 9tameu ©einer SKajeftat be? K atfc r!! 
® a !  f. E. Sanbelgeridjt SBien a l l  ipre^geridjt 
Bat auf Slntrag ber E. !. ©taatlanmaltfcBaft 
erfannt, bap ber Snljalt bel in 9lr. 15 ber

L. 1847. (5942 1— 3)
W dniach 12go września, 12go pjź- 

dziernika, 14go listopada 1882 odbędzie się 
przymusowa sprzedaż realności nietabularnej 
pod Nr. kona. 6 subrep. 12 w Sinoln.cy po­
łożonej dłużników Jana, Stanisława, Kazi­
mierza i Katarzyny Tracz własnej w tutej­
szym c. k. sądzie na rzecz Zakładu kredy­
towego włościańskiego na zaspokojenie sumy 
140 zł. 64 ct. a. w. z pn. każdym razem o 
godzinie 10 przed południem z tern, że na 
pierwszych dwóch terminach realność ta za 
cenę szacunkową lub wyżej niej, zaś na 
trzecim także niżej tejże sprzedaną będzie. 
Cena szacunkowa 250 zł.

Wadyum wynosi 10 prc. t. j. 25 zł. 
Resztę warunków w tutejszej registra­

turze.
C. k sąd powiatowy.

Staremiasto, dnia Jgo czerwca 1882.

L. 3431. (5961 1— 4)
C k. sąd powiatowy w Wieliczce, po­

daje do wiadomości, że celem zaspokojenia 
rusztującej pretensyi galicyjskiego Zakładu 
kredytowego ziemskiego w Krakowie w kwo­
cie 153 zł 85 ct z pn 1 dbędzie się w tut. 
sądzie egzekucyj na sprzedaż przez publiczną 
licytacyę gospodarstwa włościańskiego pod Ik. 
3 w Byszycach położonego, będącego włas­
nością Jakóba Wandasa w terminach 20 
września, 23 października i 20 listopada 
18 s2 r  każdym r*zem o godz. 9 rano

Cenę wywołania stanowi kwota 800 zł. 
w. a.; wadyum 80 zł. w. a

Protokół zastawniczego opisania real­
ności i resztę warunków licytacyjnych można 
przejrzeć w registraturze sądowej.

C. k, sąd powiatowy.
Wieliczka, dnia 3 sierpnia 1882.

L. 5991 (5950 1— 3)
C k. sąd obwodowy w Przemyślu roz­

pisuje celem zaspokojenia wierzytelności Jana  
Sinarkuckiego w kwocie 100 zł w. a. z pn. 
przymusową publiczną licytacyę należących 
do Ignacego Końskiego sześciu stajań gruntu 
pod Ik. 98 na Lipowiey połu/onego, niestano- 
wiącego ciała tabularnego, w trzech term i­
nach, a mianowicie : duia 25 września, dnia 
23 października i dnia 20 listopada 1882 
każdym razem o godzinie 10 rano w tutej­
szym c k. sąd z ie  w biurze Nr. 19 na 2gim 
piętrze.

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa tego gruntu w iloś -i 250 zł.

Na pierwszych dwóch terminach licy­
towany g ru n t  sprzedanym zostanie tylko za 
lub wyżej ceny szacunkowej, na trzecim zaś 
terminie także niżej ceny szacunkowrej, lecz 
nie za niższą jak taka która wystarczy na 
zaspokojenie ciążących na nim długów.

Termin do warunków ułatwiających na­
znacza się na dzień 20 listopada 1882 o go­
dzinie 4 po południu.

Protokół egzekucyjnego opisania i osza­
cowania tego gruntu przejrzeć można w tu- 
sądowej registraturze

O tej lieytacyi zawiadamiamy Jana  
Sinarkuckiego, Ignacego Końskiego, Pesslę 
Schleck. c k. urząd podatkowry w Przemyślu 
i c. k. Prokuratoryę Skarbu we Lwowie.

Przemyśl, 28 czerwca 1882.
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Licytacye.
L. 22443. (5855 2 - 3 )

C. k. sąd powiatowy miejsko-aelegowany 
w Krakowie podaje do publicznej wi-domości, 
że celem zaspokojenia należytości galicyjskiego 
Zakładu kredytowego ziemskiego w Krakowie 
mianowicie jednej raty w kwocie 26 zł. 33 ct., 
ośmiu ra t  po 72 zł., assekuracyi ogniowej w 
kwocie 11 zł. 20 ct., tudzież kosztów egze­
kucyjnych w kwocie 11 zł. 52 ct odbędzie 
się w gmachu sądowym w trzech terminach 
w dniach 12 października, 14 listopada i 
dnia 19 grudnia  1882, każdym razem o go­
dzinie 10 rano egzekucyjna sprzedaż real­
ności włościańskiej pod liczbą wykazu hipo­
tecznego 24 w Zwierzyńcu położonej Stefanii 
z Krasuskich Sacharkowej własnej.

Cena wywołania wynosi 3200 z ł , a 
wadyum 320 zł. Wykaz hipote zny i resztę 
warunków licytacyjnych mogą być w regi- 
straturze tutejszo-sądowej przejrzane.

Kraków, dnia 10 sierpnia 1882.

we Lwowie, dłużnika Neumana Rothenberg,
c. k. urząd podatkowy w Brzeżanach, c. k. 
Prokuratoryę Skarbu we Lwowie, Stanisława ' 
hr. Potockiego, tudzież wszystkich tych wie- | 
rzycieli, którzy po duiu 14 lutego 1882 jako . 
dniu wydania wyciągu tabularnego do tabuli | 
weszli, lu b  którymby uchwała niniejsza lub 
późniejsze w tej sprawie wydać się mające i 
wcale nie, lub za późno doręczone by były, ! 
do rąk kuratora adwokata dra. Henryka Fin- 
kelsteina i przez niniejszy edykt.

Brzeżany, 21 kwietnia 1882.

81. 15876. (5869 2— 3)
SSott €>eite be§ f. f 93e^irf§=@eric^te§ 

Drohobycz tnitb in ber @£ecution3fadje ber 
9łafta*r Serafin*, parafin* unb $arafinfergcn= 
gabrif, ©artenberg, Sauterbad), ©olbfjammer 
& SBagmann gegen 2Jfajer unb Etrl Munz‘;r 
pto. 2000 fi. o SS. f9t© befannt gegeben, baj) 
l)iergerid)t8 am 21 ten ©eptentber 1882 um 10 
Uf)r Sm . im BN. VI, bie gei(6ietfjung ber 
ben ©djulbnern gefjbrigen in Drohobycz gele* 
genen SHealitatSant^eile 9łr. 82, 271/153 unb 
ganjen Słealitdten 9łr. 317 unb 318 unter er* 
leićfjtentben f5eilbietf)ung§*93ebingnngen bent 
Śteiftbietfjenben, um tt>a§ imnier fur einen 
ijjreis werben Perdujjert werben

®a§ SSabium betragt 352 fl. b. SB. 
aScitere 53ebingungen, ber Śabulareptraft 

unb fammtfidje Slften fonnen Ę)iergericJ)tS ein* 
gefefjcn werben.

Drohobycz, am 13 Slugnft 1882.

L. 8998. (5877 2— 3)
C. k. sąd obwodowy tarnopolski podaje 

do wiadomości, źe celem ściągnięcia sumy 
125 złr. zpn. na rzecz Stefana Saturskiego 
odbędzie się 13 września, 11 października i 
15 listopada 1882 każdym razem o godzinie 
10 przedpołudniem, egzekucyjna sprzedaż 
połowy realności dłużnika Szulima Krella 
w Tarnopolu na przedmieściu Zarudziu pod
1. k. 573 względnie 578 położonej.

Cena wywołania, poniżej której real­
ność ta na pierwszych dwóch terminach 
sprzedaną nie będzie, 110 złr.

Wadyum 11 złr. w a. Bliższe warunki 
przejrzeć można w registraturze sądu. 

Tarnopol, 25 lipca 1882.

L. 2149. (5791 2— 3)
Dnia: 7go września, 12go październi a 

i 9go listopada 1882, o godzinie 10 rano 
odbędzie się w tutejszym sądzie przymuso­
wa publiczna sprzedaż realności pod Nr, 
25/124 w Skorodnem, powiatu Liskiego po­
łożonych, ciała tabularnego niestanowią- 
cych, dłużnika Judy Hirtha własnych w spra­
wie Josla Liebera o 37 zł. 50 ct. w a.

Cena wywołania wynosi 160 zł. 
dyum 16 zł.

Przy pierwszych dwóch terminach re­
alności te tylko za lub wyżej ceny wywo­
łania, przy trzecim także niżej takowej bę­
dą sprzedane.

C. k. sąd powiatowy 
Lutowiska, 27" czerwca 1882.

L 2225. “ (5931 2 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Starym Sączu 

podaje do wiadomości, iż celem zaspokojenia 
pretensyi Towarzystwa Zaliczkowego w No­
wym Sączu w kwocie i 92 złr. zpn. w dniach 
28 września, 26 października i 23 listopada 
1882 każdym razem o godzinie 10 przedpo­
łudniem przymusowo sprzeda realność pod
1. 30 w Naszacowicach położoną, na Józefa 
Kosala zaintabulowaną.

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa 13*5 złr. wadyum 200 złr.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli, 
którzy by po dniu 28 marca 1882 prawa rze­
czowe na wspomnionej realności uzyskali, 
lub którymby uchwała licytacyjna z jakich- 
bądź powodów doręczoną być nie mogła, usta­
nowiono c. k. notaryusza p. Vayhingera Adol­
fa w Starym Sączu.

Waruuki licytacyi, wyciąg hipoteczny 
j akt oszacowania przejrzeć można w tusą- 
dowej registraturze.

Stary Sącz, dnia 15 maja 1882.

L 5707. < (5787 2— 3)
C. k. sąd powiatowy w Bochni zawia­

damia, iż celem zaspokojenia wierzytelności 
Franciszka i Katarzyny małżonków Jodłow­
skich w kwocie 322 zł 30 ct. w a. z pn. 
odbędzie się w 3 terminach mianowicie dnia 
2go października, 6 listopada i 11 grudnia 
1882, każdym razem o godzinie lOtej przed 
południem przymusowa licytacyjna sprzedaż 
realności dłużnika Antoniego Norka pod N r 
kons. 65 w gminie katastralnej Gawłów stary 
w powiecie bocheńskim położonej, wykazem 
hipotecznym 1 65 dla tejże gminy objętej.

Cena wywołania wynosi 769 zł. 22 ct. 
w a., protokół oszacowania, wyciąg hipoteczny 
i warunki licytacyjne mogą być przejrzane w 
tutejszo-sądowej registraturze

Bochnia, dnia 30go lipca 1882.

L. 2147. (5929 2— 3)
C k. sąd powiatowy w Brzeżanach 

głasza niniejszem, że wskutek odezwy c. k. 
ądu krajowego we Lwowie z 25 lutego 1882 
. 8350, odbędzie się ku zaspokojeniu pre- 
ensyi c. k. uprzy. gal akc. Banku hipo- 
ecznego we Lwowie w kwotach 56 złr. 70 
: t . , 56 złr 70 ct. i 483 złr. 88 ct. w. a. 
;pn. egzekucyjna sprzedaż realności pod 1. 
r. 180 w Brzeżanach mieście położonej, we- 
lle Dom. VI pag. 725 n. 11 liaer. dłużnika 
Neumana Rothenberga własnej w trzech 
erminach na dzień 27 wrzpśuia, 25 paź- 
iziernika i 22 listopada 1882 każdym razem 
) godzinie 10 rano.

Cena wywołania wynosi 2000 złr. a wa- 
lyum 200 złr. w. a.

Rzeczona realność zostanie przy tych 
.erminach tylko za lub wyżej ceny szacun­
kowej sprzedaną

Gdyby ta realność na tych terminach 
ia lub wyżej ceny wywołania sprzedaną być 
lie mogła, tedy ustanawia się do ułożenia 
warunków ułatwiających termin na dzień 
i3 listopada 1882 godzinie 9 rano, przyczem 
się nadmienia, iż niestawający na terminie 
wierzyciele hipoteczni jako do większości 
głosów stawających przystępujący uważani 
jędą.

Resztę warunków, tudzież wyciąg h i­
poteczny sprzedać się mającej realności mo 

w tus. registraturze przejrzeć.
O rozpisaniu tej licytacyi uwiadamia 

5ę c. k. uprz. gal. akcy. Bank hipoteczny

L. 32300. (5936 2— 3)
C. k. sąd krajowy jako handlowy we 

Lwowie ogłasza, że w sali rozpraw tegoż 
sądu w celu zaspokojenia pretensyi Włady­
sława Szymanowskiego w kwocie 3000 zń 
w. a. z pn. odbędzie się dnia 12go paź­
dziernika i 16go listopada 1882, każdym ra ­
zem o godzinie 10tej przed południem, przy­
musowa licytacya do Ksawery, Stanisława 
i W andy hr. Komorowskich i Kamilii z hr. 
Komorowskich Szymanowskiej, wedle dom. 
6 pag. 81 n. 9 haer. należącej realności pod 
1 170a/4 we Lwowie położonej, na  dwóch 
terminach; jednak realność ta tylko wyżej 
ceny wywołania 36420 zł. 40 ct. sprzedaną 
zostanie, tudzież że jako wadyum kwota 
3602 zł. złożoną być ma, że akt oszacowa­
nia i warunki licytacyjne w registraturze 
sądowej przejrzeć lub odpisać wolno, na­
reszcie że dla nieobecnych wierzycieli hipo­
tecznych, tudzież dla wszystkich tych, któ- 
rzyby po wydaniu wyciągu tabularnego, to 
jest po duiu 16 lipca 1882, rzeczowe prawa na 
wspomnianej realności nabyli, lub którymby 
uchwały sądowe niniejszej sp awy egzeku­
cyjnej dotyczące z jakiegobądź powodu do­
ręczone być nie mogły, adwokat dr. Gajew­
ski kuratorem, a jego zastępcą adwokat dr. 
Źukotyński mianowany został.

Lwów, dnia 19go sierpnia 1882.

L. 5779. (5917 2 —3)
C. k. sąd powiatowy w Tyśmienicy 

zawiadamia, że celem wydobycia pretensyi 
kasy zaliczkowej „Wiara" w kwocie 60 zł. 
w. a. z pn. sprzedawać się będzie pod Nr. 
255/st. przed, w Tyśmienicy położoną, ciała 
tabularnego niestanowiącą do dłużnika 0 -  
nufrego Samulaka należącą, w trzech te r ­
minach, mianowicie: dnia 22go września, 
dnia 23go października i dnia 23go listo­
pada 1882, zawsze o godz. lOtej rano, w sali 
tut. sądu z tern, że przy trzecim terminie 
realność ta też poniżej ceny kupna 240 zł. 
w. a kupioną być może.

Cena wywołania wynosi 240 zł. zaś 
wadyum 24 zł.

Resztę warunków licytacyi także pro­
tokół egz. grabieży i oszacowania można 
przejrzeć w tut. registraturze.

O k. sąd powiatowy 
Tyśmienica, 17 sierpnia 1882.

października i dnia 2?go listopada 1882, 
zawsze o godz. lOtej rano, w sali tut. sądu 
z tern, że przy trzecim terminie realność ta 
też poniżej ceny kupna 140 zł. kupioną być 
może.

Cena wywołania wynosi 140 zł. wa­
dyum zaś 14 zł.

Resztę warunków licytacyi także pro­
tokół egz. grabieży i oszacowania można 
przejrzeć w tut. registraturze.

0. k. sąd powiatowy
Tyśmienica, 17 sierpnia 1882.

L. 5808. (5919 2— 3)
O k. sąd powiatowy w Tyśmienicy 

zawiadamia, że celem wydobycia pretensyi 
kasy zaliczkowej „W iara“ w kwocie 30 zł 
w. a. z pn sprzedawać się będzie w drodze 
przymusowej licytacyi realność pod Nr. 
100/st. przed, w Tyśmienicy położoną, ciała 
tabularnego niestanowiącą do dłużnika Dmy- 
tra Podłuskiego należącą, w trzech termi­
nach. mianowicie: dnia 12go września, dnia 
12go paździrrnika i dnia 15go listopada 
1882, zawsze o godz. lOtej rano, w sali 
tut. sądu z tern, że przy trzecim terminie 
realność ta też poniżej ceny kupna 320 zł. 
kupioną być może.

Cena wywołania wynosi 320 zł. zaś 
wadyum 32 zł.

Resztę warunków licytacyi także proto­
kół egz. grabieży i oszacowania można przej­
rzeć w tut. registraturze.

C. k. sąd powiatowy 
Tyśmienica, 31 lipca 1882.

L. 5809. (5920 2 - 3 )
0. k. sąd powiatowy w Tyśmienicy 

zawiadamia, że celem wydobycia pretensyi 
kasy zaliczkowej „Wiara" w kwocie 150 zł. 
w. a. z pn. sprzedawać się będzie w drodze 
przymusowej licytacyi realność pod Nr 
121/St. przed, w Tyśmienicy położoną, ciała 
tabularnego niestanowiącą, do dłużnika Dmy- 
tra, Bedzy należącą w trzech terminach, mia­
nowicie: dnia 22go września, dnia 23go 
października i dnia 23go listopada 1882, 
zawsze o godz. 1 Otej rano, w sali tu . sądu 
z tern, że przy trzecim terminie realność ta 
też poniżej ceny kupna 470 zł. w. a. ku­
pioną być może.

"Cena wywołania wynosi 47 zł. zaś 
wadyum 47 zł.

Resztę warunków licytacyi także proto­
kół egz. grabieży i oszacowania można przej­
rzeć w tut. registraturze.

0. k sąd powiatowy 
Tyśmienica, 17 sierpnia 1882. ,

minach powyższa realność tylko wyżej ceny 
szacunkowej, lub za takową, zaś na trzecim 
terminie nawet niżej ceny szacunkowej sprze­
daną zostanie.

Cenę wywoławczą stanowi wartość sza­
cunkowa w kwocie 900 zł w. a Wadyum 
90 zł w a.

Resztę warunków licytacyjnych przej­
rzeć można w tusądowej registraturze.

Trembowla, 30 maja 1882.

L. 3019. (5862 3— 3)
W  dniach: 5go września, 5go paździer­

nika i 7go listopada 1882 odbędzie się przy­
musowa sprzedaż realności nietabularnej, pod 
nr. konsk 160 w Wołczem położonej, d łu­
żnika nieobjętej masy Wasyla Paleniczki 
własnej, w tutejszym c. k sądzie na rzecz 
Seinwla Rand na zaspokojenie sumy 4 zł. 
20 ct. w. a. z pn. każdym razem o godzinie 
9 przed południem z tem, że na  pierwszych 
dwóch terminach realność ta za cenę sza­
cunkową lub wyżęj niej, zaś n a  trzecim tak ­
że niżej tejże spr edaną będzie.

Cena szacunkowa 260 zł. Wadyum 
wynosi 10 pr. 26 zł

Resztę warunków w tutejszej regi­
straturze.

C. k. sąd powiatowy 
Turka, dnia 30go czerwca 1882.

L. 2403. (5904 3— 3)
C k. sąd powiatowy w Trembowli po­

daje do wiadomości, że celem zaspokojenia 
wierzytelności c. k. uprz. galic. Zakładu 
kredytowego włościańskiego we Lwowie w kwo­
cie 191 zł. 84 ct. odbędzie się w tutejszym 
sądzie przymusowa sprzedaż realności pod
1." 201 w Iławczu położonej, wedle wykazu 
hipotecznego 1 153 Marcina Grześk w w ła­
snej, dnia 6 września, 2 października i 6 
listopada 1882, każdym razem o 10 rano, 
z tem nadmienieniem, że na dwóch pierw­
szych terminach powyższa realność tylko 
wyżej ceny szacunkowej, lub za takową, zaś 
na trzecim terminie nawet niżej ceny sza­
cunkowej sprzedaną zostanie.

Cenę wywoławczą stanowi wartość sza­
cunkowa w kwocie 400 zł w. a. Wadyum 
40 zł w. a.

Resztę warunków licytacyjnych przej­
rzeć można w tusądowej registraturze. 

Trembowla, 30 maja 1882.

L. 1565. (5916 2— 3;
W dniach: 21 września, 20 paździer­

nika i 22 listopada 1882, o godz. lOtej 
rano, odbędzie się przymusowa sprzedaż re ­
alności nietabularnej, pod nr. konsk. 37 
w Geryni położonej, dłużuika Oleksy Puniaka 
względnie tegoż de larowany h spadkobier­
ców Stefana i Wasyla Puniak własnej, w tu ­
tejszym c. k. sądzie na rzecz Zakładu kre­
dyt. włościańskiego na zaspokojenie sumy 
95 zł. 92 ct. w. a. z pn. każdym razem 
o godzinie 10 przed południem z tem, że 
realność ta za cenę szacunkową lub wy 
żej niej, zaś na trzecim także niżej tejże 
sprzedaną, będzie.

Cena szmunkowa 20 zł. Wadyum wy­
nosi 10 pr.

Resztę warunków w tutejszej reg is tra ­
turze.

0. k. sąd powiatowy 
Bolechów, dnia 14 marca 1882.

L 2404. (5903 3 - 3 )
C k. sąd powiatowy w Trembowli po­

daje do wiadomości, że celem zaspokojenia 
wierzytelności c k. uprzyw galic. Zakładu 
kredytowego włościańskiego we Lwowie w kwo­
cie 100 zł w. a. odbędzie się w tutejszym 
sądzie przymusowa sprzedaż realności pod
1. 276 w Iławczu położonej wedle wykazu 
hipotecznego 1 645 Stefana Szwaluka wła­
snej, dn ia :  4go września, 3go października 
i 9go listopada 1882, każdym razem o 10 
godzinie przed południem, z tem n adm ie­
nieniem, że na dwóch pierwszych terminach 
powyższa realność tylko wyżej ceny szacun­
kowej, lub za takową, zaś na trzecim termi­
nie nawet niżej ceny szacunkowej sprzedaną 
zostanie.

j Trembowla, 30go maja 1882.

L. 5780. (5918 2 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Tyśmienicy 

zawiadamia, że celem wydobycia pretensyi 
kasy zaliczkowej „W iara“ w kwocie 40 zł. 
w. a. z pn. sprzedawać się będzie w drodze 
przymusowej licytacyi realności pod Nr. 
177/st. przed w Tyśmienicy położoną, ciała 
tabularnego niestanowiącą do dłużnika W a­
syla Stefiuka należącą w" trzech terminach, 
mianowicie: dnia 2 Igo września, dnia 22go

L. 2405. (5902 3 — 3)
C. k. sąd powiatowy w Trembowli po­

daje do wiadomości, że celem zaspokojenia 
wierzytelności c. k. uprzyw. galic. Zakładu 
kredytowego włościańskiego we Lwowie w kwo - 
eie 93 zł. 76 ct. odbędzie się w tutejszym 
sądzie przymusowa sprzedaż realności pod
1. 14 w Iławczu położonej, wedle wykazu 
hipotecznego 1 325 Hawryły Nepriły wła­
snej dnia: 6 września, 2 października i 6 
listopada 1882, każdym razem o 10 rano, 
z tem nadmienieniem, że na  dwóch pierw­
szych terminach powyższa realność tylko 
wyżej ceny szacunkowej, lub za takową, zaś 
na trzecim terminie nawet niżej ceny sza­
cunkowej sprzedaną zostanie.

Cenę wywoławczą stanowi wartość sza­
cunkowa w kwocie 300 zł. w a. Wadyum 
30 zł. w. a.

Resztę warunków licytacyjnych przej­
rzeć można w tusądowej registraturze. 

Trembowla, 30 maja 1882.

L. 2402. (5905 3— 3)
C. k. sąd powiatowy w Trembowli po­

daje do wiadomości, że celem zaspokojenia 
wierzytelności c. k. uprzyw. galic. Zakładu 
kredytowego włościańskiego we Lwowie w kwo­
cie 400 zł. w. a. odbędzie się w tutejszym 
sądzie przymusowa sprzedaż realności pod
l."k. 60 w Warwaryńcach położonej, eiała 
tabularnego niestanowiącej, Józefa Kaliń­
skiego własnej, dnia: 4go września, 3go 
października i 9go listopada 1882, każdym 
razem o 10 godzinie przed południem, z tem 
nadmienieniem, że na dwóch pierwszych t e r ­

i L 5810. (5824 3— 3)
C k. sąd powiatowy w Tyśmienicy za­

wiadamia, że celem wydobycia pretensyi kasy 
zaliczkowej „Wiara" w kwocie 40 zł. w. a. 

; z pn. sprzedawać się będzie w drodze przy- 
1 musowej licytacyi realności pod Nr. 260/Tł. 
: przedmieś w Tyśmienicy położoną, ciała ta- 
i bularnego niestanowiącą do dłużnika Kazi- 
' mierzą Chirowskiego należącą w trzech ter- 
' minach, mianowicie: dn a 27go września, 
, dnia 27go października i dnia 24go listopa- 
' da 1882, zawsze o godz. lOtej rano w sali 
; tu t sądu z tem, że przy trzecim terminie 
, realność ta też poniżej ceny kupna 150 zł. 

w. a. kupioną być może.
Cena wywołania wynosi 150 zł wa- 

, dyum zaś 15 zł. w. a.
Resztę warunków licytacyi także pro­

tokół egz. grabieży i oszacowania możm 
przejrzeć w tut. registraturze.

O. k. sąd powiatowy 
lyoinienica, 10 sierpnia 1882.

Rozmaite obwieszczenia.
L. 26447. (5856 3— 3)

O. k. Krakowski Sąd delegowany miej­
ski zawiadamia niewiadomego z miejsca po­
bytu Władysława Tomaszewskiego, że prze­
ciw niemu Dr. Paweł Brzeziński jako opie­
kun małoletnich dzieci tegoż wniósł pozew o 
alimentacye de praes. 17 sierpnia 1882 1. 
26.447, w skutek czego ustanowiono dlań ku­
ratorem Wilhelma Gąsiorowskiego i termin 
do ustnej rozprawy na dzień 29 września 
1882 o 9 godzinie rano wyznaczono. Na po­
wyższym terminie ma więc pozwany albo 
sam się stawić, albo swego pełnomocnika 
sądowi wskazać, albo też ustanowionemu ku­
ratorowi swoje środki obrończe udzielić.

Kraków, 22 sierpnia 1882.

Lwowska N/  199 z M a  BI sierpnia 1882.
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L 39172. (5284 3—8)

Istniejące na podstawie §. 14 ustawy z 
dnia 14 maja 1874 szkoły dla aspirantów o- 
ficerskieh obrony krajowej w Wiedniu, Ber­
nie, Pradze i Insbrueku będą, w miarę zg ło ­
szeń, na rok szkolny 1882/83 z dniem 1 
grudnia 1882 otwarte, tudzież zamierzonem 
jest założenie innych takich szkół na tenże 
rok szkolny i w innych m ifstaeh głównych 
i większych, jeśli się zgłosi dostate zna licz­
ba asp rantów.

2). W y ł ą c z n y m  celem tych zakładów 
jest gruntowne wykształcenie sspirastów 
c. k obrony krajowej, tudzież innych do 
broni nieobowiązanyeh aspirantów' na ofice­
rów w n i e c z y n n e j  służbie.

3) W tym celu odbywać się będą jak

tej c. k. komendy obrony krajowej, w  któ­
rej okręgu mieszkają.

Wiedeń, dnia 22 czerwca 1882.
Z c. k. Ministerstwa obrony krajowej.

£1. 39172. ~  (5284 3— 3)
®ie auf ©ruitb be* § 14 beś ©efefje* 

bom 14 iDćai 1874 bermalen ńefiefjenbm 
£anbtt)el)r * Offpiec* * Hlfpiranten® ©djuleit in 
SSfieit, ©rilnn, 'jlrag unb SnuSbrm! merben 
stad) S^ia^gabe ber erfolgenben Sltiiuclbitngen j 
fur ba* ©d)utjaf)v 1882/83 am 1 SJecember 
1882 croffnct unb luirb bic StaM ining ttiei® 
terr.r berlei ©djnfett in astberen flaubeSljaupt* 
unb fonfligen giógcrett ©tćibtcn —  im gafie 
fid) etue geuugeube 81n$afjl bon śljpircnten 
melbet — aud) fur biefeS ©dguljaljc in Sus®

2. ©te nad) ©orftefjetibem genaueften* 
ju  prdjifirenbeit ©efudje ter, bem nid^t afiiben 
©tanbe ber f. f. £anbmel)r attgef/oienben ©e® 
tberber fistb bis 1 Dftober b. 3- betm J?om® 
uiaubo beS gruubbudjótuiftdstbigcu ©ataifion*, 
jetse bet ©emerber aue bem ©śbifftanbe aber 
beim Moutmanbo jenei ©ataifions cinjubrittgctt, 
in beffcu ©ejirfe fi: fid) Gufljafieit.

©Men, am 22 Ś u n i  lf-82 
©om ! .! .  SKinifterium fur BattbcSbert^eibigung.

H. 39172. (5284 3 - 8 )
1. HaXoaamih ca hu ocnobahio §. 14

szeń także dzienne.
dmiotów w tych kurs 

wykładać się mających zasadza się ua <>la 
nie naukowym ustanowionym dla szkół o 
chotaikóm jednorocznych.

5 Nauki udziela się we wszystkich

ęj I L- y JUL uoilt \0\AKSJ T7 CŁU OIV rJ’V'AŁZ J*** 1 f  f .
dotychazas kursy wieczorne i w miarę z cło - | S ^ ,0Bunetta

J '  ! ©er ttu§jd)itc)3(td)C 3aecf biefer Sin®
, . . . . . u i  . 1  i ftatten beftebt in ber arńnbltcben Seranbtb

4) Zasres przedmiotów w tych kursach • ^  j t |p ir ,,u‘cu b?t j f. Sanbtbebr unb 
M fi. « «  rn » IM v « h  zasadza s ie  n a  ula- , ^  M a  ber SB^rpfliĄt, n i$ t  Mit*

‘ | terliegenben ©etuecbern ju  Óffijiereit tut utd)t 
t a f t iben  ©ertjaltiiijje.

. j $ ie ju  werben tote bistjec, abenb= unb,
przedmiotach b ezp łatn ie, również b e z p ła - j 9J ła |gabe  ber bieSbejitglidjen Sltmtflbuit®

oin — i— - u  * gen, aud) ©ageśfourfe eroffnet.
©er Umfang itt biefctt Sturfen junt ©or= 

trage gpfańgenben ©egenftdnbe grilnbet ftd) 
auf beri fur bic ©djitlen ber @injiil)rig=grei® 
roilligeit normirtcn Sclyrptan

©er Uufciridjt in  fdnuutlidjea ©egen® 
ftdnbeu, fotnie óie etforbertidjen £el)i'bud)er 
werben uuen tg t l t l id )  gcuoieu uab toerben 
au ben Slbcit&sAurfen aud) bie ©rijretb® unb 
3eidjnem3iequifi;en fn)lenfvei betmSjfoigt.

©er Unierridjt begittnt am J ®ecetnber 
unb Wdf)rt bió Ieęłen sKttguft; ber 3Jionat 
Sep  tein uer ift fur bie ©ornat)me pra!tifd)er | 
Uebttngeit beftimmt; in ber erftcu §  alf te beS j

tn ie  dostarcza się potrzebnych naukowych 
ks ążek, przyborów do pisania i rysowania.

6) Nauka zaczyna się 1 grudnia  i trwa 
do końca sierpnia, miesiąc wrziesień przezna­
czonym jest  na praktyczne ćwiczenia, w pierw ­
szej połowie października odbędą się egzami- 
na ostateczne,

Wykłady teorytyezno - praktyczne w 
kursach wieczornych odbywać s ę będą p rze­
ciętnie co dzień przez 2 lub 3 godzin, m ia ­
nowicie w derach powszednich cd godziny 
6tej do 9tej « ieetorem , potem przedpo łu - . 
dniem w dniach niadzi luych i świątecznych. 3

7) Aspiranci, pragnący osiągnąć w y­
kształcenie na oficerów n ieczy n n ej służby, 
m a j ą  p r a w o  w ybrać sob ie  m iejscow ość, 
w  której chcą d o  szk o ły  uczęszczać,
jeżeli nie chcą korzystać z innych dobro­
dziejstw etatu obrony krajowej, jak te, które 
przyznaje powyższy piąty ustęp.

8) Utrzymanie skarbowe, podczas uczę­
szczania do szkoły oficerskich aspirantów, 
może być przyznane w zasadzie tylko aspi 
rantom z żołnierstwa n ieczyn n ej obrony 
krajowej.

9. Zamierzający ubiegać się o to aspi­
ranci tej kat goryi, którzy się tem samem

SUKOtia CK ,\ li. 14 M A A  1874  iu k o a k i  ,v a a  
CU'jiHięfpCK!fjf'k acnHOAHTĆKTw CKOpOHKI Kp.ttj 
k o h  k 'k  lidtĄ H K J, S c p i r k ,  I l p a c i i  h  H n cu p ti 
k ś ,  n ś f\ ś T 'K  n o  u r k p l ;  c i '0 / io u is h k  c a  na 
ujKCAKHKiń p ó itk  1882/1883  c rK A M*nvK J r o  
r p ś ^ H A  1882  o T K p K iT f ) ;  t u k jk s  A ta io T  k 
k ś t i i  sa u cA fH H  n n im )  T a m )  iu k o a k i  n a  c ft i 
pÓK K UIKOitKHiUH H H’K A p 2 rH\”’ K rOaCKHKI^Ti, 
AGO KÓaklllH \"K A fK C T a Y ^ , CKOpC* crCA<JUJ!IT'k 
C A  AOCTATOM H! MIICAO ACIIHpaHTĆSrk.

2 . FoaOUHOIO 3aAU4IK> CH\'m 3ABI,1,£- 
hi'h 6 c ’i’k o cn o K H o e  oKpa.u^KAHe acriupan- 
3’ÓK'k H . K. C-KpOHkl ItpaCSGOH, TAKOMTk HH- 
Ilk iY T ł A ®  Op^JKEMA H 60K0 liA3aH lvl)('k  ACIIHpAH- 
T Ó K ’k  UA O ijłHH ipO W k R 'k  HEMrIHHOłl CAśtKG'k.

3. fiu,. TÓH UklAti GSA^Tk ÓTK8BaTH 
ca rawk a 0 T «up 'k  Btufpun KŚpca, a no 
Afkplt croAOUifuiu rra:;o;K’k u AHfSH|) KSpca.

4. OskCACk npniOAABA6A\kl)rrk Bk CH\'rk 
KtipcaV’k np£AAl£TÓB'k OCCIOUSf, CA HA OyUEK- 
HÓAł k IIA Ali'!:! OlfCTAHOBAS HOA\,k Ą A A  UJKÓA'k 
OAUOpÓUtll-J^Ty 0\*OTIIIIKĆi!’k.

5 .  H a ś b h  o y A '^ rtd6  c a  k o  Kc k^-k np£A *
A łtT A J f k  K £ 3 I! A A 3’ H O, T d K T i CA At O Ą S C T A fl ' 
l IA6 CA IL iK O A kH II)fk  KHHIKOiCK H !lpHKOpÓKTk 
A O  iU iCAHA  H pHCOKAHA K £ 3  n A A T  H O•

6. H a ŚKA G Ś A t O TG ljK A TH  CA  O T 'k  1.
aiłonatia Dftobec finben bie ©c§Iu6*$rftfungen j |'p8A»«A A® k^ hua  G epiiha, Ai-btAiik llsoe

+  f  ( r t ń K ł  + 1 1 , - C .  1 1 . .  i. . . .  i « v  j . -  i . ,  t-. ^ s  *

oorony krajowej

ftatt. ®cm tijforctifdjen Untcur idjte iu  ben 
'łibettbstóurfen roerben burd)fd)uillid) 2— o 
©tunbnt tdglid) u. j  boniccjmlid) bie ©tuubfn 
bon 6 bis 9 Utjr' Vlbfnb§ au SBerftagett, bartn 
bte SSormitfage bet: ©onu= unb gfi£t‘iage ge* 
mibrnet merbett

SDen Stfpirantcu, rońifyt —  otjttc 3 natt= 
fprud)ttai)tiie citirr attbereu, ató ber tut oorjte= 
tjctiben Aliaea 5 geiualjrten ©eguuftigung — 
bte Wus&ilbuug jitm Dffijter beś n id j t  ttEttben 
©tanbe» anftreben, b ic ib t bte ŚSttijl be4 
6 dju(nvtc§ uberlrtffen.

S i e  n r a n jd je  © erpfieguttg  mdfjrenb ber 
k o l - ! Sbequeit t t ruufj  e iuer D ff i j ie r ś^ ł l fp i ra i i ten ^ S d ju te

• —— « f - i — *.............. - bem
t. t

Sanlntiełjr jugclocnbet tuerben
5)te tyicrauf refteftirenben ólfptrautfti 

biefes ©erfiiittnifte?-, bei nuddjen bie freie

zrzekają wolnego wyboru miejscowości sz.. ._
nej (punkt 7) będą w razie ogólnego ich o z - ) ântl gruubfdijliri) nur Slfpiramen an» 
dolnienia, wcześnie powołani przez właści- ( ^Jłannfdjaftiftaube ber t t t ^ t  ititihCH
we komendy batalionów i w celu c ią g łe g o  ~ .........
uczęszczania na kurs dzienny w szkole, k tó­
ra przez c. k. Ministerstwo  v ~  t  f - a
oznaczona będzie, zostaną przydzieleni _ dla |  Ł  ^

tm anbeu rcditjeitig 
5 ber H ugefrfjm dlerte it
2agC §:Jiuv)eó au  eiuer

utrzymania do kadru instrukcyjaego, zusjdu 
ją c e g c  się w  dotyczącej miejscowości szkolnej.

10) "Ewentualne odesłanie do tej miej­
scowości nastąpi aa koszt rządowy.

11) Na czas wspomnionogo wyżej przy­
dzielenia otrzymają tacy aspiranci, tak samo 
jak ci, którzy ze systemizowanago sianu pre- 
zeucyjn-go kadrów są wyjątkowo wydzieleni 
należytości szarży odpowiedniej, prócz tego 
mieć będą korzyści, przyznane frekweatantom 
e. k. szkół kadeckich i pobierać miesięczny 
ryczałt w k lo c ie  6 zł. na potrzeby szkolne.

12) Czas spędzony w szkole b ę d z i1 się 
wszystkim w związką obrony krajowej stoją- 
jącym frekwentantom bez różnicy, czy uczę 
szczają na kurs na koszt skarbowy, czy o 
własnym koszcie, wtedy tylko liczył wprai 
dzie pojedynczo, jednak ja W, służba c z y n - 1 1 P ^  1I5t̂  
n a ,  )eśd kurs całkowity, ozy to dzienny, f &en . . . ci‘icutantett 
czy wieczorny frekwentowali tak pod wzglę­
dem trwania, jakoteż co do wszystkich prze­
pisanych przedmiotów naukowych.

W arunk i przyjęcia:
1. Przyjęcie do szkoły dla aspirantów 

oficerskich obrony krajowej zawisło od udo 
wodnienia odpowiedniego wykształcenia przy ­
gotowawczego, nienagannego zachowania się 
i takiego stanowiska społecznego (zarobku, 
zatrudnienia), które powadze stanowisk, 
cera nie uwłacza.

2faHe ifjrer attgentcineu ©tgiuing 
ftfinbiget: ©aiatffouź = Sorumaubc 
einberufcn unb feljiifS brr u u g  
f5'Cfqucniirung be» jJugc^sJłiu 
nom afimifterimu fiir PanOeśOrttbcibiguitp be= 
jdĄitet teerbeubf it Dffijierł^łlfpiraniemSdjute, 
bem im brtrcffeubeu ©djulorte ciafiiirtru Sn® 
ftruftionS®^abre tn ©frpfleg§jutl)ci(ung itbcr® 
geóeit.

2 iie ebeniurfie Slbfcnbung baljiu etfolgi 
auf firartfdje SJoftcn.

Stuf bie ©auer ber uovgebad)len 
j tung erfjaftcn biefe Sfpiranteit — gteid) ben, 
ł bem fiftcmifirten iprafengflanbe ber SlabreS ent® 
j notnmencn — bie djargeumahigeit ©elntCjren, 

_ f banu cin fiir bie Slnfc^affttug non ©djittbe® 
wpraw -1 burfnt^r.u 6eftimmie8 monadidjcl ^aitfdjale 

‘ r‘ w K m  «nb trelen in ben (Dcmifj ber 
x ber £ ?. Sabetcnfdjiden 

jugeftaubeheu ©rgiinftigungen. -
®ie iu  ber ©d)ide jugcbcad)te luirb 

a Hen im £anbloet)rnerbanbe ftdjenben ggcquen® 
tanti.ii auf il)re £aubloe^vbieuftpflid)t j tua rnu r  
einfash, ańec aI-3 aftitie  ©ienftjrit, banu an® 
gert'd)nf.i, menu fie beu EEageź* ober Stbcnb® 
Muró in feiucm noHcn Umfaitge, ludfidjtlid) 
bec ®aucr foroogi, al§ ber fammtlidjen £el)r®
nrrtPiiffn nhp nfnio 1 t n l i  i*f n« agegenftfinbe oljue Uuterfd)ieb ob auf fRed)ttińig 
be§ £anb:uet)r ©iatrs, ober auf rigeue żloften 

o f i - i frequrntirt tjaben..

1. ©ie Sfafnaljme in eiite £anbluel)r* 
( Dffijiev^®?łfpirantcn®©d)u(e ift non bem 9łac§® 
j meife einer entffired^enben ©orbilbuitg, ei»f§ 
j mafeHofen ©orlebeng unb einer bem Slnfeljen 
\ beś Offi,fierźftaubeS angemcffeueit £ebcnśftel® 

spółeeznego, które to dokument*, wmny byc Iu tLroerbS®©e^Sf«gungi abbaiuiig.
wystawione przez polityczne, lub policyjne! ^Hc Srinecbcr tjabcn bemna* bie Seitn® 
władze miejsca i ch zamieszkania i ś c ig a ć  j tti6c ft6et bie JUvttcEgcIegtcn Stubien, jeuc nom 
się mają do całego,czasu, spędzonego po wyj- j nid)t a h h m  J {altbe ber 1 t  fianblńet)r ober 
sciu ze szkół w stanie cywilnym, a wzglę- ; DOjn (Jtuilftaube and) (łeugtufje itber tbre Ilu® 
dnie w związku nieczynnej s.uzby. , befd)olteul)fit, fornie iiber itjrc gcfeflfd)aftlid)e

A s p i r a n c i e  stanu cywilnego mają tak- \ ©teHung beijubriugen, loeld) lefetcre. non bet 
że do podania przyłączyć dokument.*, wyka- j pofitifdjcn ober ©idjerljeitsbebórbe bes Slufent® 

ce daty roku i miejsca urodzenia i przy- \ ^aftgortc* ' ~ ™ '  '  '  "  ~

Wszyscy aspiranci mają więc zaopatrzyć 
swe podaoia w świadectwa studyów odbytych 
aspiranci z nieczynnej służby obrony krajo­
wej i ze stanu cywilnego zaś także w świa­
dectwa nieskazitelności i dowody stanowiska

C£H'k SCTk npH3HAH£flklAVh A® N>1 AKTHMMOH 
ESip.iBki; B'k IlEpIJjÓM IlCAC>KHH'k ŻKoBTHA 
ÓAK8A8’r 'K CA OliOil‘1 ATfAkHil HCIIMTM.

TeO pCTHSH O  ■ lipAKT '1 'IH i) l lp m O A A B A IIA
K’k SeMEpilHjfli, i;SpCAX"k KbA8l” k ó tk S k a i  ii 
c a  ruperkuNO ijso a*hk ii£p£3'k ago 3 ro 
A UH hl , IIA1CHU0 B’k K ŚA ilfc ilfm  AisA,Vrk OT’k 
roAuuki 6 a o  9 K£'i6poAVk, noTÓium rupSA’^
ilOĄ$AHCM'k Bk H£A’kA 'k  ii AUM  CKATOMHl).

7 . flc iillpA U T k i mEAAIOSl) flOAbUlITH 
0KpA30;lAHe HA C.<pi!:,fpCui’k MHH1IOH CAŚMIGkl, 
AVAiOT'k lipAKO KklKpATH COK’k  AVkcT|l£BOCTk, 
B 'k  KÓTpĆH YOTA!'!. nCfkl|IATH LUKOAŚ, 
6CASI t!£ Y O ^ ŚT k  GOpSJC rA TH  33-. !IHHkl\"k 
AOKpOAfilHCTKTi CKApGi) OUOpOHkl KpAUKOH 
KpOAVk rl'W_\"'k, KOTpil np;!3HA6 UOBklCUllH
5 oyci brrk.

8. OirTpiu/HAue sc  mtApułś iioahack
HOC’kl|MHA IUKOAII cĄuo.EpCKH^Tt ACfillpAM- 
TĆ'K'k, AlCOKf KttTlI l!pH3I!Aii£ HO !1pABMA’k 
AHiUk AClilipAil'1'AAl'k, KOTOpll CŚTk 
pAAlH lUMHHHOli OKOpOHkl Gp.SeSOH.

9. JK fA A lO M ll OYK’ki A T H  CA O C£ ACIIII- 
p A H T k l T O  I! KAT£i’C p iH , B O T p l) TklAATi CA- 
A lk lrW k  3p'kfvA10’l” k  CA CBO BOAHOrO  KklKOpt) 
iM’k cT g£ BO C T H  IJUKOAkHOH (TCM KA  7 )  K 8 A ^ T 'k  
B-k pA3Tk  0111)1011 H/V'k 3 A 0 K H 0 C T H  3ABUACS 
HOKAilKAHl) U£p£3'k A 0 'l ’k lH 8 ip fi K0A1£HAW 
EA T A A iO H O K k  H B k  IJ/(vAH H£(!p£pHBHCTO 
llO w k lllA M A  A !iesM ę,r0 UdpCb BT i SHKOA'k I*. 
B . iWhHIIC repCTKO ATk OGOpOHH KpASKO li ĄA<A 
oe|mg£pci;H^'k AcimpAiiTÓick oshauehóh nipe- 
A A H ll AO H HCTpSm O H HO rO  BAA pA , IIA ^ O A A  
M oro  CA  B ’k  A0TH1I3||jÓH IliKO AkliÓ H  A lk lCT- 
l|£BOCTH, )|10Ekl li\”'k  T A A T k  01fr!’pl!A10KAH0.

10. Otckiaka ao  tóh  nrkcąeBOCTH ha- 
CTSriHTTk ił A KOiU'1'k CBApGŚ

1 !. H a 'IAC’k TpKBAUA TAKOCO ilpll A'k' 
AEilA IIOASMAl”k ACUHpAHTkl TAKl) TAICk 
CAA10, kliTk TYHs KOTpi) H3rk CilCT£iWH30KA- 
no ro  ctamS np£3£HięiHHoro kaapS kuik- 
.1103210 CŚi’k KklATkA£Hl), IIAAEJKHTOCTk OT*
iiOK'kA-‘!3 uiApjKii, K p b .w k  T oro  s S a S t ’k
iUATII BOpkiCTil, IlpH3ilAliH IIOC'liUJAIO*IH/VVk 
Ii,. K. 111 BOA KI KAAtTÓK'k, H IIOBHpATil A\rK* 
CAMilO HABUIAAG O 3p. R. A. HA lUKOAMIll 
nOTpEGkl.

12. M ac 'k  nEpeKŚ rkiH b’k uiboaIj i ; ś a £
K c iiA T k  ITk  3 B A 3 'k  OKOpOHkl KpAGBOH OCTA* 
I03HATK ^  p £ K lif I I T  A H T  A A l 'k  G£3'k p03H H II,'k , 
MH flOC’kL|IA IOT’k  l iS p C k  KOUJTO/VTk CBApiib,

HA II OKÓHAAATH AłJWTT, KECk npOTAfk 
*IACŚ llfpEKŚTOrO 110 OIlślJlflHO UlKOATk Bk 
HHKHAkHĆ»A\'k CTAIl ll A 113TAAAUO S’k 3KA3H 
HEMMHHOH CA‘Ó>KGkl.

i ir l i l lp A H  T H  33v HHKHAkHO rO  C T A H Ś  
,'A AW T 'h  TAKO;KTv AO  npOCkKkl HptlAO JKHTH  
AOI5t>Al£HTkl A 0K A 3 M KA W 3 H  pÓlTk H A ld lC U f 
O rpO A U iEH A  ;l npHHAAE/KHOCTk,  n O T O M T ł 
A 0 B A 3 'k , l|10 CilOKHHAH IIO BHHHO CTk CTAKA* 
1IA A.O HOKOpS BOHCKOKOrO H 1JI0 HE c S T k  
0K 0BA 3A H H  AO CASJKGkl Bm OKOpOWk KpA- 
6BÓH.

2. flc m ip A H T k l HAAf/KAMl) A O  HE3 HHH0 H 
CAŚJKKkl II,. B. KPA6 K0 H OKOpOHkl A\AK>TTv 
ilO A A H A  CKOH OłfAOJKEHH HAHTOHH^kHIllE 
nOCAA nO Bk!eU lK\"k CKA3 ÓK0 K'k , KHECTH 
HAH A^AklUE A O J K oB T H A  C. p . A  O HpH* 
HAAAEJKHOH U, K. BOAAEHAkl BpACBOIt OKOpO' 
illvl, ACfiHpAHTkl Hi£ 3 'k  lęilKHAkHOrO CTAIIŚ 
A O  TOH KOAAEHAH KpAGnOH OKOpOHkl, KTk  
BO rpOH OKpS.-rk A\£UlKAIOT'k.

H l i A f u k ,  a h a  22. lIfpKHA 1882. 
k  H . K M H H H C T fp C T K A  KpAGKOH 

OKOpOHkl.
Ot

L. 11736. (5868 — 3)
C. k. Sąd powiatowy w Drohobyczu w 

skutek prośby Antoniny Jaeger o wykreśle­
nie prenotowanej oopowiedzialności Michała 
Skrypucha w stanie biernym realności Dom. 
civ. Tom. I I I  p. 267 n. 10 haer. w 30/32 
częściach Antoniny Jaeger własnej pod 1. k. 
124 w Drohobyczu położonej, za zwrócenie 
do depozytu na rzecz rozmaitych poszkodo­
wanych mas łącznej sumy 199 zł. 5 9 ‘/* ct. 
w. a ustanawia dla tych rozmaitych mas, 
które uszczerbek w kwocie 57 zł. 24 ct. w. 
w., dalej dla Tekli Węgierskiej z życia i m iej­
sca pobytu nieznanej, ewentualnie dla jej z 
życia nazwiska i miejsca pobytu nieznanych 
spadkobierców, którzy uszczerbek w kwocie 
5 zł. 30 ct. w. w., dalej dla Jakóba Więcko- 
wicza z życia i miejsca pobytu nieznanego, 
ewentualnie d :a tegoż z imienia życia i miejsca 
pobytu nieznanych spradkobierców, którzy 
uszczerbek w kwocie 8 zł. 58'/* ct. w. w. 
dalej dla Maryi Znak z życia i miejsca po­
bytu nieznanej względnie dla tejże z imie­
nia życia i miejsca pobytu nieznanych spad­
kobierców którzy uszczerbek w kwocie 51 
zł., nareszcie dla z życia i miejsca pobytu 
nieznanego Teodora Znak ewentualnie dla 
tegoż z imienia życia i miejsca pobytu nie­
znanych spadkobierców, którzy uszczerbek w 
kwocie -59 zł przez wydanie z masy spad­
kowej Jan a  Usikniewicz byłemu opiekunowi 
Bazy leniu Usikuiewiczowi dla spadkobierców 
tegoż Jana  Dsikniewieza większej sumy niż 
im się należała, postanowił kuratorem adwokata 
Dr. F ruchtm auna w  Drohobyczu zamieszkałe­
go. Do wykazania iż termin do usprawiedli­
wienia powyższej prenotaeyi jest  otwarty lub 
że pozwani w terminie prawnym wnieśli po­
zew o usprawiedliwienie tejże prenotaeyi 
wyznacza się termin na dzień 5 września 1882 
o godź. 9 rano B. N. 6 i powyższym pozwa­
nym poleca się aż^by z ustanowionym kurato­
rem wcześnie się porozumieli i możliwe środ­
ki obrony dostarczyli lub innego pełnomoc­
nika sobie ustanowili w razie bowiem prze­
ciwnym skutki z zaniedbania wynikłe sami 
sobie przypisać będą musieli,

Drohobycz, 22" lipca 1882.

L

Hll ■ KAACHklATk K C tliiT O ćT k , ‘IH C A H T II CA  
T C r A H  B f!p A K A ’k A H U ik  ISO GAHUUO , HO IABO 
HHHflA CAS/KBA, GCAH KŚf<C'k k 8a !i  T O  A £K‘

4353. (5783 1— 3)
C. k. sąd obwodowy w N. Sączu za­

wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Izraela Majera .2 imion F ranta ,  że Mojżesz 
Eisenberg uzyskał przeciw niemu nakaz za­
płaty z dnia 10 kwietnia 1882, 1. 1982,
który ustanowionemu dla niego kuratorowi 
adw. drowi Janczurze w N. Sączu doręczo­
nym został. Poleca się zatem pozwanemu, 
aby przeciw temu nakazowi zapłaty zarzuty 
swoje w dniach trzech wniósł, lub też ce­
lem zastąpienia go w tym  sporze ustano­
wionemu dlań kuratorowi potrzebnej infor- 
macyi udzielił, w przeciwnym bowiem razie 
wynikłe z zaniedbania skutki sam sobie przy­
pisać będzie musiał.

C. k. sąd obwodowy 
Nowy Sącz, 5 sierpnia 1882.

MMII, g3A '»  KEUfp ilk lH , 
j TA ITk 1)10 A® npOTATiJ 
j  KC lijfk npHflilCAMMJfk 
j BSl\''k.

uorkijiAAH 
MACS, IuK’k

L, 3657.
ipkAkli , 

il ip o  A«*
U p fA A M T O iT k  H ASk O*

O y G /lO i l t f l  I1PHHR1TM.
I .  I ip i lH A T k E  A ®  IllAO A k l t\<\A AC IIIT  

pA IITO KU ł O ijiH ięEpCKHyK BpAGKOH OKOpOHkl 3A- 
SHCklAA’k  S C T k  O T 'k  A 0 K A 3 A H A  O T (IO KTkA H O rO  
OKOA30RAMA lipHPOTOKABM OTO, K£3j\ 0 PAHHOPO 
3A/\'0KAHA H TAKOrO CTAHOKHCKA CHOAEUHOi’0 
(3ApOAńi>, 3 A H A T A ) ,  KOTpE HE np !IH O C H T ’kżujące qaiy roku i miejsea uroazema i przy-1 ^alt4ortr» be* SetberBerS auS^ufteHsn ftnb , v

należności do gm iny , po tem  dow ody, że o - 1 u ub fid) au f  jeneit g r i t r a u in j t t  erfiretfen Robert, l ckopkm noKA3rk ctahorhcka o^H ^ipA .
bow iązkew i zaciągow em u zupe łn ie  zsdosyć ! luel^en ber ©etreffenbe, fcit bcw SKu?tritte au* j łlcdc a ciih pa iitm  a ia w t r  npo-roG 3 ao- 
uczym li i że n ie  są obw iązani s łużyć w o- j ber ©d)iife, im  S ibilftaube, bejte^unb*»eife | cA iorp ’kTH cboii iio a ^ h a  itk c s^ a o u t b a
b ron ie  krajow ej. ; im  uict)t afiiben ©erfjdllnifje, jugeb raĄ t t)at

2. A s p -a u c i ,  należący do n ieczynnej służ j S lfp iran trn  au* bem ©itoilftanbe t)a6en

V-- -  1 - 3 )
O. k. Sąd powiatowy miejski del. v; 

Tarnowie zawiadamia Zofię z Pasadynów 
Abramowiczową, że 26 maja 1881 zm arł w 
Rzuchowy beztestamentalnie ojeiec jej Jó­
zef Pasa dyn.

Wzywa się ją  tedy, by się w przeciągu 
roku w tut. sądzie zgłosiła i do spadku tego 
deklarowała, gdyż inaczej spadek ze zgła­
szającymi się dziedzicami i kuratorem F ran -  
cDzkiem Pasadynom przeprowadzonym będzie.

Tarnów, dnia 7 marca 1882.

I OTKSTkIJfk IIASKk, ACnilpAHTkl, 3'k

by c k. mi/icyi krajowej mają swe podania, j aud) ba* ©e&urtsjaljr, ben @cburł«orf, 
ułożone najś«iśliy według powyższych wska | §eimat*juftanbigfeu unb weiter* tta^umetfett, 
zówek wnieść najdalej do 1 października b r. ; ba& fie ber ©teHung«pftid()t PoHfomrneit ©e® 
do przynależnej c. k. komendy obrony kra- 1 nuge geleiftet ^aben unb uidjt £anblnelC)rf)flid)ttg 
jowej, aspiranci zaś ze stanu cywilnego do ftnb.

Hf-
MHHilOi! CASm KkI BpAGKOH OKOpOHkl 11 3 k  
g H BU A h tlO rO  C T A Ilb  TABO HTk B 'k  C!r!<AOUTKA
k £ 3 a « t a h h o c t h  ii  A ^ m i a m  c t a h o b h c k a  c n o *  

A E M i i o r o ,  K o r p i l  t o  A C K S M f H T m  a a a i o c k
KbTkl KklCTABAEHll nOAHTH’IHOB'k, AGO 110- 
AHH,iHHOK'k BAACTEW A\'kcięA IiX'’k 3A/HEUIKA-

) 4. (5750 1— 3)
k. Sąd krajowy jako handlowy we 

ogłasza niniejsżem, że w rejestrze

i L. 35
C

Lwowie
handlowym dla firm spółkowych przy firmie 
,,.J. Oberwader et. Comp." na dniu 6 sie- 

| pnia 1882 uwidoczniono, że Józef Oberwal- 
I der, ze spółki tejże wyłączonym został. 

Lwów, dnia 12 sierpnia 1882.

0
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L. 2*714. (4741 ! - 3 )

4 } g l a s «  eitle
Galicyjskiej c. k. krajowej Dyrekcyi skarbu 
z dnia 6 lipca 1882 1. 28714 względem o- 
znajmienia zapasów oleju mineralnego i u i ­

szczenia przypadającego cb takich za­
pasów poda> ku 

Wedle §. 4 ustawy z dnia 26 maja 1882
D. u. p Nr. 55 jest każda osoba, która posia­
dać będzie z dniem wejścia w życie powoła 
nej ustawy t. j. z dniem 1 września i 882 
zapas oleju mineralnego podatkowi podlega­
jącego przewyższający 100 k lgr , obowiązaną 
zapas taki najdalej do 3 dni t. j. dnia 3 
września 1882 oznajmić i przypadający od 
zapasu takiego podatek opłacić Strony zaś, 
ntóre się trudnią handlem czyli sprzedażą 
olejów mineralnych, mają przez 60 dni od 
dnia wejścia w życie powołanej ustawy, t.j. od 
dnia 1 września 1882 począwszy, obowiązek 
względem swych zapasów oleju mineralnego 
podatkowi podlegającego, skoro zapas 100 
kilogr. przekracza, wykazywać się z pocho­
dzenia lub opodatkowania swego zapasu

Oznajmienia na zapasy oleju mineral­
nego podatkowi podlegającego mają być do 
tego e. k. urzędu podatkowego wniesione, do 
którego odnośna miejscowość względem opła­
ty podatku gruntowego domowego i zarób 
kowego należy, a przy tem w urzędzie po­
datkowym ma być także podatek przypada­
jący od oznajmionego zapasu oleju mineral­
nego uiszczonym

Zatajenie zapasu oleju mineralnego po­
datkowi podlegającego przewyższających 100 
kilgr. karane będzie wedle ustawy karnej 
o przekroczeniach dochodowych 

Lwów, dnia 6 lipca 1882.

L. 132. (5873 2 - 8 )
Wydział tarnowskiej Izby adwokatów 

ogłasza niniejszem. że wpisał I)r. Franciszka 
Ksawerego Wiedigera w listę adwokatów z 
siedzibą w Jaśle.

Tarnów dnia 25 sierpnia -882.

L. 4391. (5716)
O k S a l  powiatowy w Łańcucie 

wa niniejszem tych wszystkich, któryehby rę­
kach zaginiony rewers depozytowy wystawion- 
przez c. k komisyę zarządu Szpitala wojskoy 
wego w Łańcucie dnia 21 lutego 1882 do nr 
35 na złożoną przez Chaima Łindenbauma i 
Joela Perlmuttera jako dostawców żywności 
kaucyę w obligacyi indemnizacyjnf-j z daty 
Lwów 1 listpada 1853 nr. 5326 na 500 zł. 
się znajdować mógł, ażeby w przeciągu je ­
dnego roku od dnia ogłoszenia licząc doku 
ment ten do tutejszego sądu przedłożyć, 
gdyż w razie p r z e d -  nym takowy jako skut­
ków prawnych pozbawiony uznanym zosta­
nie i wystawca tegoż dokumentu do dania 
na takowy odpowiedzi obowiązanym już nie 
będzie

Ł a ń c n t ,  d n ia  2 lipca  1882 .

wniósł Zakład kredytowy włościański we 
Lwowie pozew nakazowy o zapłacenie sumy 
89 zł 98 ct w. a. z pn. który wedle §. 2 
Miuistr. rozp. z 18 lipca 1859 1. 130 d p p. 
zadekretowano do rozprawy sumarycznej i ter­
min na dzień 27 września 1882, o g<dź. 9 
przed południem wyznaczono, zaś dla Alary- 
anny Banaś kuratorem ad actum p. Karola 
Procbaskę c k. notaryusza w Leżajsku usta­
nowiono.

Wzywa się przeto M aiyannę Banaś, 
aby na powyższym terminie osobiśe.e stawi­
ła się, lub ustano« ioneinu kuratorów i potrze­
bnej informacyi do obrony udzieliła, lub też 
innego zastępcę sobie obrała, i <> t.-m sado­
wi doniosła, gdyż inaczej, skutki z zaniedba­
nia wynikające sama sobie przypisze.

Leżajsk, 31 maja 1881.

wierzycieli, którzy dotąd obowiązki te sp ra ­
wiali, powołać ostateczne osoby w których 
zaufanie pokładają.

Wierzyciele, którzy w Krakowie lub w 
jego pobliżu nie zamieszkują winni są przy 
zgłoszeniu wymienić p łnomoenika w Kr ko- 

J wie zamieszkałego w celu doręczenia uchwał 
sądowych, w przeciwnym bowiem razie na 
wniosek komisarza konkurso wego wierzyć e- 
lom rzeczonym na ich niebezpieczeństwo i 
koszt kurator ustanowionym zostałby.

Dalsze ogłoszenia w toku postępowania 
konkursowego umieszczone będą w urzędo­
wej „Gazecie lwowski j" .

Terminem do likwidacji oznaczony, jest 
zarazem termin co do układów z wierzycie­
lami.

Kraków dnia 26 sierpnia 1882.

Kuratele.
L 7290. (58 8)

O. k. Sąd powiatowy w Delatyuiw za­
wiadamia, że Iwan Zysak ze Sadzawki, zo­
stał uchwałą c k Sądu obwodowego w 
Stanisławowie z dnia 22 lipca I8S2 1 9929 
marnotrawcą uznany i kuratora temuż w o- 
sobie Jakowa Łysaka ustanowiono.

Delatyn dnia 7 sierpnia 1882.

L 6616. (5858 1—3)
Matij Bartków z Horodeuki uznany 

został niedołężnym na umyśle, kuratorem te­
goż jest Stefan Romanyeia.

C. k Sąd powiatowy.
Iiorodenka 21 października 1881.

L 5796. (-5893 1— 3)
C. k sąd obwodowy w Złoczowie po­

daje do wiadomości, że Kwiryn Niezabito- 
wski z Lanek małych uchwałą tegoż sądu z 
dnia 15 lipca 1882 1. 5796 jako umysłowo 
chory na zasadzie §. -83 ust. cyw. pod ku­
ratelę postawiony został, i że kuratorem 
dla niego Witolda Niezabitowskiego z Lanek 
małych mianowano

Złoczów, dnia 15 lipca 1882.

L. 5379. (5896 1— 3)
W skutek uchwały Tarnopolskiego o. k. 

sądu obwodowego z 30 maja l s 81 1 7236 
uznaje się Stefana Szewczuka z Zabłotówki mar­
notrawcą, mianując kuratorem dla niego Ołe- 
ksę Wójtów z Zab 'otówki

C. k. s ą 1 powiatowy 
Ozortków, 10 c..erwca 1881.

L. 35760. (573 i 1— 3)
C. k. Sąd krajowy jako handlowy we 

Lw zie oznajmia nieobecnym Franciszkowi 
Kuctiarik i Janowi Pis, że przeciw nim zo­
stał dnia 12 sierpnia 1882 do 1. 35760 na 
rzecz Sary Mekler wydanym nakaz zapłaty 
sumy wekslowej 213 zł. 92 ct. z pn

Gdy miejsce pobytu Franciszka Kucha- 
rik i Jana  Pis nie jest  wiadome, ustanowio­
no dla nich kuratorem ad w. Dr. Krzyżanow­
skiego a tegoż zastępcą adwokata Dr. Tilla 
i wspomiany nakaz zapłaty mianowanemu 
kuratorowi doręczonym zostaje.

Wzywa się zatem Franciszka Kucba- 
rik i Jana  Pisa aby ustanowionemu kurato­
rowi służące do swojej obrony środki dostar­
czyli lub innego zastępcę sobie obrali, gdyż 
inaczej z zaniedbania wyniknąć mogące n a ­
stępstwa szkodliwe sami sobie przypiszą.

Lwów, dnia 12 sierpnia 1882.

K sięg i  g r u n t o w e .
L 4028. (5956)

Akta założenia ksiąg gruntowych dla 
gminy katastralnej Stanimirz składa się do 

j przejrzenia w sądzie tutejszym.
Zarzuty przeciw prawdziwości arkuszy 

i posiadania mogą być wnoszone do dnia 18 
września 1882.

C. k. sąd powiatowy 
Gliniany dnia 27 sierpnia 1882.

Upadłości.

L. 7064. (5953 1— 3)
O. k. sąd powiatowy w Białej zawiada 

lia z miejsca pobytu nieznaną Eugenję Go'd- 
ergerową, że przeciw niej i innym wniosło 
rcyks państwo Lipnickie pod dniem 23 
wietnia 1882 do 1. 3555 pozew o narusze- 
ie wposiadaniu prawa propma^yi w Lipniku 
pn w której to sprawie wyznaczono termin 

a dzień 7 września r. b. o godz. 9 rano.
Gdy miejsce pobytu spółpozwanej Eu- 

enji Goldbergerowej ie jest wiadome, zo- 
.ał dla niej adwokat Dr. Rosner kuratorem 
hartowany.

Wzywa się zatem Eugenję Goldberge- 
)wą aby do swojej obrony służące środki 
stanowionemu kuratorowi dostarczyła, lub 
iż innego zastępcę sobie obrała i tegoż są- 
iwi wymieniła, gdyż inaczej ze zaniedbania 
yniknąć mogące następstwa szkodliwe sama 
łbie przypisze

G. k. sąd powiatowy 
Biała dnia 15 sierpnia 1882.

L. 5006 _ (5898 1— 3)
C. k. sąd powiatowy w Leżajsku zawia- 

damia z życia i miej ma pobytu niewiadomą 
Maryanuą Banaś, iż przeciw niej i nieobję­
tej masie spadkowej Wojciecha Banasia

L 19606. (5940 1— 3)
C. k. sąd krajowy jako handlowy w 

Krakowie na zasadzie §. 62 ordynacji konk. 
zezwolił na otwarcie konkursu na majątek 
Leona Bergera ajenta handlowego i prowa- 

j dzącego handel towarów korzennych w K ra­
kowie a mianowicie na majątek ruchomy 
gdziekolwiek by się takowy znajdował a na 

* majątek nieruchomy o tyle, o ile takowy po­
łożonym jest w tych krajach wktórych ordyn 
konk. z d 25 grudnia 1868 obowiązuje.

Komisarzem konkurs, ustanawia się pa­
na c. k. adjunkta sądu krajowego Wójcickie- 
a tymczasowym zarządcą masy pana adv. 
Dr. Proppora z substytucyą pana adw. Dr. 
Kleina.

Wierzycieli wzywa się niniej-zem aby 
na terminie dnia 11 września 1882 o 10 
rano przed komisarzem konkursowym wyzna­
czonym za przedłożeniem dokumentów które- 
by ich pretensye wykazywały, oświadczyli 
się co do ustanowienia innego, tudzież aby 
wybrali wydział wierzyci li.

C. k. sąd krajowy wzywa tych wierzy­
cieli, którzy swych preteosyi przeciwko masie 
konkursowej chcą dochodzić, aby takowe n a ­
wet w tym przypadku, gdyby się proces w 
toku znajdywał do dnia 26 października 1882 
w c. k sądzie krajowym w Krakowie, po­
dług przepisu ordynacyi konk unikając szko­
dliwych skutków prawa zgłosili a na termi­
nie ua dzień 22 listopada 1882, o godz. 10 
z rana w biórze komisarza konkursowego o- 
znaczonym wywierzyteluili i swoje wnioski 
co do oznaczania pierwszeństwa swych pre- 
tensyi poczynili.

Wierzycielom, którzy pretensye swoje 
zgłoszą, a na owym terminie będą obecni 
przysłużą prawo na  miejsce tymczasowego 
zarządcy! masy, jogo zastępcy i wydziału

L 35315. (5838 3 - 3 )
C. k sąd krajowy jako handlowy we 

Lwowie zatwierdził zgodnie z wnioskiem 
wierzycieli pana adw Dr. Dziubińskiego ja ­
ko zarządcę masy konkursowej Natana Bo- 
sera, a Dr. Salamona Bunda jako tegoż za­
stępcę.

Lwów, dnia 19 sierpnia 1882.

Dalsze ogłoszenia w loku rozprawy kon­
kursowej umieszczane będą w „Gazecie 
Lwowskiej".

Z c. k. sądę krajnwego 
Lwów dnia 23 sierpnia 882.

L. 10599. (586? 3 - 3 )
C. k. sąd obwodowy na podstawie wy­

boru przez wierzycieli masy rozbiorowej A- 
brahama Blocha uskutecznionego adw. Dr. 
Alojżego Malawskiego który był dotąd tym­
czasowym zarządcą Gjże masy rozbiorowej 
zaś adw. Dr. Febusa Salomona mianuje za­
stępcą zarządcy tejże masy rozbiorowej i to 
do publicznej wiadomości podaje.

W Tarnowie, dnia 17 sierpnia 188".

L. 9829. (5813 3 - 3 )
O. k. sąd obwodowy w Tarnowie poda­

je do publicznej wiadomości, że w sprawie 
konkursowej do majątku Libera Zittera w 
Dębicy w miejsce ustępującego Dr. Jana  
Prokopa e. k sędzia powiatowy Stanisław 
Dębowski w Dębicy c. k. komisarzem kon­
kursowym zamianow. nym został.

W Tarnowie, dnia 17 sierpnia 1882.

L. 37472 (5865 3 - 3 )
Ces. kr. sąd krajowy we Lwowie o tw ie­

ra niniejszem konkurs na wszystek ruchomy 
jakotek na wszystek nieruchomy, a w kra­
jach, w których obowiązuje ustawa konkur­
sowa z dnia 25 grudnia 1868 Nr. 1 D. p p. 
położony majątek nieobjętej masy spadkowej 
Abrama Kosslere, restauratora na dworcu 
k< lei Karola Ludwika we Lwowie.

Kierownictwo tego konkursu porucza 
się panu c. k. Radcy sądu krajowego Wiso- 
łowskinnu jako komisarzowi konkursowemu, 
zaś tymczasowym zawiadowcą masy ustana­
wia się pana adw Dr. Raabego, wzywając 
zarazem wierzycieli, aby po przedłóżmiu do 
kumentów, służących do wykazania ich pre- 
teusyi, poczyuili swe wnioski co do zatwier­
dzenia tegoż, lub ustanowienia innego za­
wiadowcy masy i aby przedsięwzięli wybór 
wydziału wierzycieli, w którym to celu wy 
znacza się termin na dzień 6 września 1882 
godzinę 4 po południu.

KtokGwiek ch e wystąpić z jakąbądź 
pr-tensyą do wspólnej masy rozbiorowej, ma 
takową zgłosić w tym sądzie krajowym, we­
dle przepisu ustawy konkursowej pod rygo­
rem zagrożonych tamże szkodliwych skutków 
prawnych przed upływem 31 października 
1882 i podać ją  na terminie na dzień 29 
listopada 1882 godzinę >0 przed południem: 
wyznaczonym do uznania płynności ozna­
czenia prawa pierwszeństwa, oho -iażby na­
wet o nią spór był wytoczony

Wierzycielom, którzy zgłoszą się ze 
swemi pretensjami, przysłużą prawo wybrać 
na tym terminie w miejsce dotychczasowego 
zawiadowcy masy, zastępcy onego i c łon- 
ków wydziału wierzycieli — inne osoby, po 
siadające ich zaufanie.

Na terminie, wyznaczonym do wykaza­
nia płynności zgłoszonych wierzytelności, ma 
być usiłowane przyprowadzenie do skutku 
ugody w myśl §. 68 ust. konkursowej

Doniesienia prywatne.

Realność
d o  s* ]j» nn i

w  J a ś l e ,  przy gościńcu rządowym obok ma­
jącego się budować <1 n  *.r c a  k o l e i  t r « u «  
w e r s a l n e j .  Dom mieszkalu? i biidyrp, i gospo­
darskie obszerne, w dobrym stanie, miejsce d .b re  
na hotel lub piwiarnię, ogród warzywny i owoco­
wy D/j morgi dobrze utrzymany. — Bliżs/.a 
wiadomość w  A j p t e c e  w  J a ś l e .
~      (5879 2-3)

D la  R o d zic ó w .
Pewna rodzina obywatelska, przeniosłs y 

się do Lwowa, dla edukacji własnych dzieci, 
może umieścić u siebie dwóch uczniów, n-d 
którymi rozciągnęłaby prawdówie rolzicielską 
opiekę tak pod w-ględem nauk, moralności, ja ” 
koteż zdrowia i w>gód domowych Postęp w 
językach obcych uran wicie niemie kim, frau- 

uskun i angielskim znaczni-* ułatwiony przez 
coizienną w domu konwersację. —  Na żąda­
nie, refereneye j k najlepsze. —  Warunki u- 
miarkowane. — ADRES: K . .  J E ' .  J E R .  
Ulica Ossolińskich 1 10 Schody ATI. Drzwi 45.
_______________________________ (5581 5-6)

Cztery medale zasługi. 
Piegi, opalenie słoneczne i dziuby

usuwa (2981)

A n t i l l e n t i l l a  !! I
Twarzy przywraca białość, delikatność i przejrzystość 
Cena 2  zł. — Nabyć można we L w ow ie ulica Ko­
pernika 1. 3, w filii w K ra k o w ie : Sukiennice 1. 20.

Pudr książęcy
bia ły , cielisto - różowy i żółtawy,

niezrównany, nie zawiera żadnych metali, przyjemnie 
przylega do twarzy i czyni zadość wszelkim wyma­
ganiom. — Pudełko po 60, 70, 1 złr., 1.20 i 1.60.

M AC* A  O L I I A
jedyny środek odświeżający płeć; skóra sucha, szorst­
ka i zgrzybiała pod wpływem Alaguoliny staje 
się miękką, przejrzystą i delikatną. M agnolina  
usuwa czerwoność nosa, niszczy w ągry t. j.
czarne punkciki, które najwięcej osiadają w okolicy 

nosa. Cena tego znakomitego środka 1 zł. 50 ct.
W o d a  liliow a

Plamy żółte, brunatne i ostudy z twarzy,, szyi i piersi 
pod wpływem tej cudownej wody po kilkakrotuem 

użyciu zupełnie nikną. — Cena, 1 zł. 50 ct.

Orientalina czyli Pudr w płynie
nadaje twarzy prawdziwie naturalną, piękna i przy­
jemną białość (dla oka niedostrzegalną) odświeża ją  

i konserwuje. — Cena 1 zł.
Nabyć można we LW OW IE: (Jiiea Kopernika 

1. 3. w KRAKOW IE: Sukiennice 1.20.

J. Ihnatowicz.

K A N T O R  W Y M I A N Y
c. k. uprzyw. ga lic .

Akcyjnego Banki Hipotecznego
kupuje i sp rzed a je

w s z y s t k ie  e f e k t a  i m o n e ty
pod warunkami najprzystępniejszemi

5% LISTA HIPOTECZNE,
jako też

5°|0 Premiowane Listy hipoteczne,
które według prawa z dnia 1 lipca 1868 (Dz. p. P . ; XXXVIII, N r  93) 
i najwyższego post. z dnia 17 grudnia, 1871 r. mogą być użyte do lokowa­
nia kapitałów funduszowych pupiltruych k a u cy j małżeńskich wojskowych 

na kaucye i w a d y a , — są w tymże kantorze do nabycia. 1
Wszystkie polecen ia  *  p row in c ji w ykonu ją  sic bezzw łocznie po  

kursie  dziennym  bez doliczenia prow izy i. <4547 ąy . X
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KAZIMIERZ LEWICKI
Główny wkład dla Galisji

PORCELANY, SZKŁA I T0WAR0W MIESZANYCH
w e T i  w  o  w  i e  u l i c a  T r y l ł i m a l w k a  1.  ©

za ło żo n y  « *  ro k u  1*445.

g» o  1  e  c  a :

Sita do mąki, Sita do cukru,
USita do przecierania mięsa, i

i Dr. A. Majewskiego i
:  MM wodoleczniczy 2f  M M U l l  W UUUHM lllU jf *

♦ w  M i s i e l c  e
|  otwarty przez cały rok
A przyjmuje chorych z zupełnem zaopatrzę- ^  
a niem i d o c h o d z ą c y c h  do kuracji, j l  
r  która się odbywa od 6 —8 godziny rano i T 

T  od 4 - 6  godziny popołudniu pod nad- T  
4  zorem lekarza. 12880 35—?) y

Wysprzedaż!!
Po nader nizkieh cenach 

fortepiany i pianina
z nailepszych fabryk w składzie

J A f  A  H A L K A
w e  L w o w i e

Także jest
czy  ulicy Karola Ludwika 1. 7 
samograjaca szafa do sprzedania.

(596ii 1 -2 4 )

♦
9 '

Markiewicza
w e  L W O W I E ,  rlae Maryacki 1. 10 
Oprócz różnorodnych wyrobów krajo­
wych utrzymuje na składzie i poleca
świeżo zakupione 

na jesień i zimę

Materye
wełniane i jedwabne

na suknie damskie
w wielkim doborze

Do sprzedania
za. 2 0 *0 0 0  zt«

(z tego około 8 00 i zł. długów hipotecznych pozostać 
może w całości) przy ulicy K i i r b o n e )  Nr. 35, 
37 i :9  we Lwowie tuż obok klasztoru Panien F ra n ­
ciszkanek w najzdrowszej, najpiękniejszej i najprzy­
jemniejszej okolicy m. Lwowa — b a r d z o

^ dojrzale i słodkie, świeżo rwane I zl. 50 ct. ?  
^  j s i b ł k a  i g r u s z k i  w imjlep- %
J  szym gatunku............................... I zł. 50 ct. L

ś l i w k i ................................................I zł. 20 ct. ^
I  rozsyła w koszykach po 5 kil. włącznie z opa- Ą 
£  kowaniem i franco do każdej staeyi pocztowejl Edward Rittinger

w w « v*r",«w«» Bł «‘ a *
S  (Węgry południowe).

,5  W y sy łk a  wszelkich WISI czerwo  
»- nych i 1> Hłvcb.

1 £ ' (5472 (1 27) _

I m m m m m m ,

Prenum erata na 
„SZCKUTR1 «

od tl. 1 września do końca i  roku
wynosi S  złr. 3 5  c t .

7, dodatkiem powieściowym i z przesył­
ką pocztową.

Adres: Administracya Szczutka, Lwów 
ul. Halicka 48.

( 5 c 3  > 5 - 6 )

Poszukuję dzierżawy
* ? »  • « ’* ' ■ • *  1 .

Bliższa wiadomość pod 1. I  I  . 
poste 1’CSt. Lwów. (Ó778 3—3)

(niegdyś własność lir. Konarskich), składająca się z 
: t r z e c h ,  murowanych d o m ó w  parterowych, jedno- 

piątrowej kamienicy (całkiem uowej i dwu morgowe 
: go ogrodu w rodzaju parku angielskiego; w ogr dzie 
i pełno różnych a rzadkich kwiatów, młodych, doboro- 
j wych a licznych gatunków drzew owocowych, lrrajowyeh 
\ i zagranicznych, słowem ogród tak urządzony i tak 
, wzorowo utrzymany, jakiego we Lwowie z pewnością 
: nie znajdzie. Bliższa wiadomość u wlaściela na 
1 miejscu, lub przy ulicy Kopernika 1. 38 na dole Isza 
; brama w kaneelaryi. Niżej 20.' 00 zl. realność ta nie 
; będzie wcale sprzedaną. (5767 3—3)

A k s a m i t y  i ciężkie materye fran­
cuskie: Armure, Śatin double, Otto- 

manne, Satin duchesee, Sicilien. 
S u k n a  i  s u k i e n k a  na płaszcze 
damskie i do pokrycia futer, również 
materye do ubierania sukien: Plusze, 
Damasty, Hafty, flanelki, Chevioty, 

Chustki zimowe.
J P e r k a l e  i  S c k i r t i n g i  białe

no 16, 19, 22, 25, 30 i 33 cnt. łokieć poi.
(5806 1—’)

5 0
centów

s a  s c
w najprzedniejszych gatunkach, czysta, silna, 

niefarbowana, aromatyczna
51 o s  e g  «  y b i u r  u

w pakietach zawierających 43/4 kilo netto, prze­
syłka pocztą za pobraniem do wszystkich miej­

scowości w Austro-W ęgrach.
O d Jgo k i la  netto  

c ł u  © p ł a c o « e  i  f r a n c o
Perłowa Ceylun, najwyborn., brunat. zł. 1.38 
Perłowa Manii la , wyborna, jasn a . . zł. 1.65
Ceylon prima, b r u n a tn a .......................... zł. 1.70
Mocca, afrykańska, najlepsza . . . zł. 1.54 
Mocca, prawdziwa arabska . . . .  zł. 1.84 
Cuba, wielko-ziarnista, ciemno zielona zł. 1.80 
Menado, złoto-żółta, wyśmieuiia . . zł. !.60
Domingo, najwyborniejsza . . . .  zł. 1.50 
Jawa, wyśmienita, jasno zielona . . zł. 1.44
Santos, s iL a , n a jle p s z a .......................... zł. 1.36
Rio, silna i dobra . . . . . . .  zł. 1.30
Jamajka, dobra w smaku............................ zł. 1.14

R. Maiti
(5479 4 -  8)

wielkiej

c i a

o o > —iSas? C=<=?!=»•—
E— E-—

! ~[
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Mamy zaszczyt zawiadomić Szanowną P. T. Publiczność, iż

Magazyn nowości dla dam i dzieci $
o r a z . iii szycia, haftu i t. j .

pou firmą :

Schilling & Stelzer
we LWOWIE, ulica Malicka 1. 7

przeniesiony został również n a  u l i c ą  H a l i c k ą  1 .  ! © •
Dziękując za dotychczasowe zaufanie; '".‘polecamy się nadal łaska­

wym względom.
Z  głębokim szacunkiem

S i c l i i l l i n g  S ( * l z e r .  Q

Ó O O O O O O O O O IS O O O O O O O O O O O

Tylko HO centów
kosztuje. Ł © &  w ielkiej

rlsłiei LOTERYI
wystawowej

SiaST* Losy te  nabyć można we 
w szystk ich  kantorach w ym iany, we 
w szystkich kasach s t s c jj  kolejowych  
i okrętów  parow ych, w c. k. urzę­
dach pocztow ych, sk ładach ty to n iu ,  
kolekturach loteryjnych i we w szyst­
kich innych miejscach sprzedaży lo ­
sów austro-w ęg. monarchii.

monę. Służy ono dla 
unnitu dla strawienia

Bogato uposażona lolerya zawiera:

i główną wygrane na 5 0 .0 0 0  zł,)*
1 „ 2 0 .0 0 0  „ l .
I a „ ,  1 0 .0 0 0  „ | |
dalej inne wielkie wygrane w wartości 
złotych 10.000, 5.000, 3.000, 1.000,

500, 300, 200, 100, 50 i 25 
ogółem t y s i ą c  z urzędu w y g r a ­

n y c h  w wartości

złotych 213.550 złotych
Nadto wiele innych wielkiej warto­

ści wygranych, składających się z przed­
miotów ofiarowanych przez wystawców.

a f  C h c ą c y  s i ę  z a j ą ć  s p r z e d a ż ą  l o ­

sów, zechcą się /,c iosie bezzwłocznie <to 
.M l ń z in ł u  i o l e r j  j n c g o  w y s t a ­
w y  T ry< -w t y ( L o t t e r i e  - Ab-
tlieilmig iier Triester Ausstollung) 2 . 
Piaz/.a gram ie w Tryeście.

(55'4 5 —2)
Przy zamówieniach pojedynczy -h losów należy 

przesłać 15 ct. na opędzenie portoryum.

W e  L w o w i e  losy nabyć można w gal. R u sty ­
kalnym banku kredytow ym , tudzież w zak ład zie  
kredytow ym  ziemskim dla Glalicyi i B ukow iny.

-------------- M— ------
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Q  2 x i x i a . n . a L  l o k a l u .

W I N A  lecznicze 
Dr. KAROLA MIKOLASGHA we Lwowie.

JL S i O 1 < * llI  I I 55 W ł “.  Prawdziwy wyc-iąg z trzech gatunków kory chinowej, t. j. bru­
natnej, czerwonej i królewskiej, pi zyrządzony za pomocą sposobu wypierania (metbode de 
deplacemeutj. Ula rekonwalescentów, po słabościach wycieńczonych, nerwowych, przeciw 
febrom, gastralgiom i t p.

c l i l n o w o  -  Ż e l a z i ą t e .  Wyciąg powyższy zaprawiony połączeniem żela- 
zistem ineoszacowaiiej jakości, ponieważ jest prawie bez smaku i bardzo łatwo przez ustrój 
ludzki przyswojony bywa. Tam gdzie chodzi o usunięcie chorób z braku lub nieprawidłowej 
jakości krwi pochodzących, nadzwyczaj skuteczne i przez wszystkich niemal lekarzy 
przypisywane

« V  JL jB f©  p e p s i n o w e .  Użycie tego wina jest bardzo rozpowszech; 
słabych, którzy sami nie wydzielają w żołądku dostatecznej ilości faro 
spożytych pokarmów, białko w różnych postaciach zawierających, także jednak dla zdrowych, 
którzy często i dużo jeść i pić lubią, ponieważ używając to wino przy swoich sympozjach, 
prędko trawią i częściej nałogowi swemu oddawać się mogą.

S I S " ©  p e p t o u  © W  O . Pokarm płynny, który wchodzi w ustrój ludzki prawie bez 
pomocy żołądka. Wino samo przez się jest takim pokarmem, pepton zaś jest sztucznie stra- 
wionem mięsem. Te dwa środki połączone stanowią więc całość niezrównaną pod względem 
odżywienia ustrój t wycieńczonego i wcale nie lub źle trawiącego.

I1 !S  ©  1*11111 liH I*1>41I*©  W 0 „  ( , „ospis austryaeki żąda Malagę jako podsiawę do
i w,na Darellego. Moj o wino ruBibHrburowe sporządzam na winie bis/, pa liskiem, lekszein od

Malagi i bez dodatku kardamonu i skór pomarańczowych. Doskonały środek, osobliwie dJa 
niewiast i dzieci w razach kataru żołądkowego lub kiszek. Jest ono o połowę tańsze jak 
wino Darellego.

Pomimo krótkiego czasu istnienia moich win leczniczych przecież bardzo wielu lekarzy a 
pomiędzy nimi i tacy sławy europejskiej, przekonali się o ich doskonałości, ezem się c/uli spo­
wodowani nadesłać mi bardzo pochlebne świadectwa uznania, które w streszczeniu przytaczam:

Wuy Dr. A l f r e d  S iie .e iH cleeS » l c. k. radca namiestnictwa, krajowy referent sanitarny: 
„W ina lecznicze p. KAROLA MIKOLASGHA przewyżazaią swa dobrocią i skutecznością 

inne wyroby po części firm zagranicznych i są jodynę w swoim rodzajn, tak jako środki dyjetety- 
ezne jako też i lecznicze.“

Wny Dr B r a u n  von 1 'o e r n w a l d  o. k. radca dworu, profesor i dyrektor kli-
| liik1 położniczej w Wiedniu:

„W ina lecznicze p Dr. KAROLA MI KOLASOKA uznaję za bardzo dobre, w skutek 
będę je przypisywał.“

Wny Dr J ó z e f  S p a e t h  profesor i dyrektor kliniki położniczej w Wiedniu c. k. wyższy 
radca sanitarny:

„W ina leczniczo p. KAROLA MIKOLASGHA rozpoznawałem i przyszedłem do przekonania, 
że sumiennie są wyrobione. Spodziewam się po nich znakomitych skutków."

** n y  D r .  D r t u w h e  profesor przełożony Ygo oddziału medycznego w głównym szpł
taiu w Wiedniu badał wszystkie wina szczegółowo na chorych swego oddziału, przytacza słabości
w których ie uż wał i pisze przy końcu:

..Wina lecznicze p KAROLA MIKOLASGHA odszezecólniają się przyjemnym smakiem i zna­
komitym, skutkiem. Są one w praktyce pod każdym względem polecenia godńemi.“

W n y  I> r .  L o r i n s c r  jako dyrektor szpitala na Wiedeuiu w W iedniu badał skutek na 
różnych chorych i potwierdza:

„Ze wina lecznicze p. KAROLA MIKOLASGHA są dobrze wyrobione i posiadają te wła­
sności. które od taki-h przetworów spodziewać się można."

Te sanie mniej więcej zdania, pochwały i polecenia znajdują s i ę  w świadectwach wystawio­
nych przez PP Drów. J ó z e f i t  W e i g l a ,  O sk ara  W i d i u a n a ,  K d w a r t l a  S a w i c k i e *  

i g o ,  Cł. Z i e m b i c k i c g o  syna i innych.
W in  leczniczych i napojów dla rekonwalescentów p. Dr. KAROLA MIKOLASGHA 

używam od dłuższego czasu tak w klinico jako też w praktyce prywatnej i jestem z działania ieh 
jak najzupełniej zadowolony. Zasługują one w zupełności na uznanie u lekarzy i na wziętość 
u chorych.

Kraków dnia % czerwca 1882. Prot. Dr. K d t r a r d  Korczyński
Dyrektor kliniki lekarskiej w uniw. Jagiellońskim, mp.

Broszura do każdej flaszki win powyższychdołączoua omawia własności tych/e i zawiera wy­
nik rozbioru chemicznego prze Wgo Dra B r. R adziszew s k i e g o ,  profesora chemii na Uni­
wersytecie dokonanego.

Butelka mieszcząca 1t litra  któregokolwiek z win leczniczych, kosztuje 1 złr. 50 ct.
W » 22.-a

Za opakowanie i stempel przy p, ly-lkach liczę 20 ct. od jednej, 80 et. od 2ch , 35 
ct. od 3cli, 50 ct. od Oeiu a 80 et. od tuzina butelek.

S k ł a d  g ł ó w n y  « l a  G a l i c y i  S B u S t  ■ w i n y  w aptece r p--d G w iazdą"

Piotra Mikolascha we Lwowie.
S k ł a d  g ł ó w n y  d l a  A n d r e - W  ę g i e i *  i  d l a  p a l i s i w  o ś c i e n n y c h

u p Wilhelma Maagera w Wiedniu, H eum ark t, N r. 3 .
S k ł a d y  w  G a l i c j i :  We L w o w i e  u pp. ap teka rzy : K. K rzyżanow skiego 

i Jak ó b a  P ipesa, w  K r a k o w i e  u p. a p t e k a r z a  E .  G R A L E W Ś U I l i G O ,  
W B r z e ż a n a c b  ap tek a  p. D em bińskiego, w K o ł o m y i  ap tek i p. S idorow icza i
S leuzla. w T  a r n op o 1 u ap teka  p -lam rógiew icza, w P r * e m  y ś 1 u ap teka  ś p.
T arczyńskiego w J a r o s ł a w i u  a p te k i p R -hm a, r P r z e w o r s k u  ap teka  p. Św i 
talsk iego . w B e ł z i e  ap teka  p A. G ros-a , w B o l e c h o w i e  ap tek a  p. K Sch ind le­
ra , w B r o d a c h  ap teka p. M. Kulaka, w B u  oz a c z  u p. K. L  wickiego. w D r o h o ­
b y c z u  ap teka  p R aczki, w R z e s z o w i e  ap tek a  p. K alinow skiego, w S t a n i s ł a ­
w o w i e  ap tek a  p B eiila, w  T a r n o w i e  p. Chodaekiego, w Ż ó ł k w i  u. p. D udleca.

J f l d a d  g ł ó w n y  w  f U z r r m l o  » * e a e h  w aptece p. K r z y ż a n o w s k i e g o

D r .  I C a r o I  E f t i k o l a s c h
w ła śc ic ie l apteki pod „G- w i u s d ą “ w e LWOWIE 

FIRM A: P i o t r  M l k o l a s t h .

Z drukarni Wł- Łozińskiego ul. Czarneckiego 1, 12 dom Wernera Papier z c. k. uprzyw
■lijjsyojjoiSBf
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